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Jak będą ubrane socjalistki angielskie na koronacie
W ioch Giovanni Cosporito w r. 

iU19-yfi> nadal swemu dziecku 
imię „Lenin", potem rozentuzjaz­
mowany faszyzmem piosił króla o 
pozwolenie nazwania syna „Beni­
to ". Można z tego kp,ć, aie można 
i wydedukować wielką prawdę o 
potędze entuzjazmu. Obecnie po- 
dubny epizod przytacza p rasa za­
graniczna. Oto Mr. Attlee „tow a -  
rzysz" Attlee jak ga tytułują, a ra 
czej jak go tytułowały dotj'chczas, 
n ;sze  pisma socjalistyczne, zasta­
nawiał się długo w jakim stroju 
socjalistki angielskie mają w ystą  
pić na koronacji swego króla. Po  
stanowiono, że ubiorą się w czar 
ne, koronkowe suknie, na głowę 
włożą kapelusze, na których tiul 
utworzy coś w rodzaju korony.

Jest to arebny na poz<y epizod, 
jeden z wielu w powodzi szczegó­
łów z projektowanycti uroczystoś­
ci majowych w I onaynie, ale na 
taniej kanwie można snuć refleksje 
na temat wysokiej kultury angiels­
kiej, albo w paść w łatwiznę potró- 
wny-waniS z naszemi wzoiami.

r Nie wiem tylko czy w decyzji 
' Labour P arty  kryje się większy 
patrjotyzm czy „większa postępo­
w o ść". Gdy bowiem na kontynen 
cie pokutuje jeszcze w zrozumie - 
mu postępowości anachroniczny  
X IX  w. ze wszystkiemi, airybuta- 
nn w ściekłą walką klas, zagadnie­
niem podziału dobra społecznego  
i tp. Anglja poszła naprzód. Posz  

'ła  naprzód w zrozumieniu lak so- 
Icializmiu jaK i arystoki acji. W  an­
gielskim rządzie konserwatywnym  

'm inister spraw zagranicznych  
Chamberlain nosił tytuł honoro -  
wego szew ca przez dumę rodową, 
w dzieciństwie zapisano go do ce 
enu szewców^, by podtrzymał tra­
dycję rodzinną ojca, dziada i pra­
dziada. Okazuje się, że czasem  i 
snobizm może być postępowy1 A 
teraz znów ten napozór drobny 
przykład z koronkowemi sukienka 
mi socjalisiek angielskcin.... An­
glja która umie się zdobyć na bu­
dowę miljona co ttag e‘ów dla robo 
tników potrafi pogodzić walkę o 
praw a robotnicze z lodzinną, że

się tak w yrażę, miłością do sw ego ( tynencie gdy przebizmią echa a- 
króla W  gruncie rzeczy kwestja narchizmu, gdy ludzkość zapomni 
ta będzie do pomyślenia i na kon naw'et o istnieniu tyranji jednowła 

dztvća dziedzicznego wtedy teore­
tyczna teza, że wolność nie zależy 
od ustiOju, że obywatel może wal 
czyć o swoje praw a niezależnie od 
formy rządu bedzie powtarzana  
przez wszystkich.

Pierwsze jaskółki, głoszące  
przyjście takich ; czasów  to owe 
socjalistkj angielskie w czarnych  
sukniach i w tiulowych koronach 

> na jasnow łosych głowach.

j ’ Nic łudźmy się jednak by prze­
szczepienie in extenso wzorów  an­
gielskich na kontynent dało dobre 

■ rezultaty. Sędziowie w Anglji w y­
stępują w perukach i średniowiecz 
nych strojach, każdy szanujący się 
Anglik przebiera się do obiadu w 
smoking nawet jeśli jest wśród naj 
bliższych Krewnych i nikogo to nie 

, razi, a projekty ubrania naszych  
w ojewodów w żupany i kontusze 

i trąci conajmniej maskaradą, bo 
! brak jest u nas ciągłości tradycji.

Socjalistki angielsKie, które zasta­
nawiają się w jakim stroju mają 
w'ysląpić na koronację, by w ten 
sposób w ykazać swój szacunek dla 
domu panującego ze czcią schylą  
głowy przed karetą, w .ozącą króla 
do W estm insterskiej katedry i nie 
będą napewno myślały: „Oto je -  
dzie ten, który swojem berłem za 
myka nam drogę do w olności". 
B yć może zbyt śmiały paradoks 
Snaw ^, że wolność nie jest potrze 
bna dia dobra narodu a tylko dla 
jego rozrywki staje się zrozumiały 
na gruncie angielskim.

Quid leges sine inoribus...Cóż /.na 
czą praw a bez obyczajów ...

Bo gdy ekonomja polityczna zna 
pojęcie użyteczności krańcowej ży 
cie w odniesieniu do dążeń wolnoś 
ciowych nie zna takiej granicy. 
Intensywność haseł reform ators -  
k<ch rośnie lut maleje i niema pra 
wideł, któreby łam iegulowały, 
cnyba jedno —  hamulec patrjoły- 
zrnu. Narody na kontynencie zaoby  
wały się na paroksyzm y entuzjaz­
mu patrjotyczntgo, były zdolne do

poświęceń, w paaały nawet w  n.e- 
bezpieczeńsiwo szowinizmu, *ft 
nie potrafiły w ytw orzyć spokojne 
go, uświadomionego a prze&ew. -  
szystkiem postępow ego patryjoty- 
7jmu jak w Anglji.

W  Anglji już za czasów  walk 
wigow i torysów każde ze stron­
nictw politycznych wiedziało, że 
jest odpowiedzialne za losy kraju 
nawet wtedy kiedy w opozycji, o 
wigacn mówiono w ten "sp o so b : 
„wig jest to torys oez w ładzy" ( a  
whig is a tory out of p lace).

Socjalistki angielskie, którym  
„tow arzysz" Attlee zaprojekto - 
wał strój na koronację rozu - 
mieją, żc i one, także nieznane 
członkinie Labour Party, sa odpo­
wiedzialne za losy kraju, nie chcą  
wyłamaniem się spod tiadycj- 
wprowadzić dysonansu do święta 
rodzinnego Anglji, w którem całe 
Ir.iperjum Brytyjskie spełnia role 
wielkiego home‘u.

A .P.K .

Przygotowania do koronacji w Lon^nie
K lejn& tv k ró le w s k ie

Do naistyim.ejszycli klejnotów, zao 
bląc ch insygnja w ła d z v ki óltwskicj, 
należy przedewszystkiem słynny d*a 
ment ,RO H  I . NOOR", olbrzymi 
djkmeni zwany „Gwiazdą Afryki", zna 
ny pod nazwą „CULL.INAN", RLBIN 
„CZARNEGO K b ięcIA " i szanr Sta 
artow Prawie z każdym z tych klejno­
tów powiązań, są podania i legendj -

Koh— i— n e o r
,d4oh 1 nor ' znajduje się ODecnie 

w koronie królowej - matki Marji.
Znalazionc go w południowych In 

djach. Należał do Kolekcji klejnotów 
„Wielkiego Mongoła" do r. 1739, kie* 
dy stał się wiasnoscią Nadir . Szacha, 
króla Persji, po zdobyciu przez niego 
Delhi. Wśród łupów nie znalezione jed 
nak słynnego djamentu. Dopiero jedna 
z żon króla Delhi Mu.iammeda - Sza 
cha odkryte tajemnicę, iż pan je j ukry­
wa drogocenny kamień w swym torba, 
nie

Nadir Szach użył prawdziwie 
wschodniego podstępu, aby zdobyć ka. 
mień. Zaprosd zwyciężonego króla na 
ucztę, pode/as której zaprononowal mu 
w dowoa przyjaźni zmianę turbanów, 
co zostało dokonanie ze wschodnią u- 
przejtnością.

Nastę-ome bezcenny kleinot dostał 
się w ręce króla Kamilu, Uk r̂y po zlo 
żertin z tronu musiał uciekać do Laho- 
re. prosząc o pomoc > opiekę tamtej 
szegr Maharadżę który nk od no iw# 
mu swej pomocy, ale zabra1 wielki dia­
ment

W ręce angielskie „Koh - i noor" 
dostał się po pudboiu Pendzabu w r 
184“ W Imieniu armji podarowano go 
królowej M'iktorii, która noska go w oł 
brzyrmej brozce. Następnie umleszczo 
•to go w koronit królowej Aleksandry. 
a później w koronie królowej Marjl.

„R uoln C zarnego Księcia*
niemniej skomplikowana jest histor 

ja wielk-ego rubinu, zdobiącego imne 
jalną koronę państwowe oatmeń ten 
znany jes» pod nazwą „Rubinu ( am r 
go księcia". Naleza* kiedyś do króla 
Grettadv, ale wzbudzi! zawiść króla 
Kastyiji Don Pedro, który w r. 1367 
zabi* króla Grenady i zabrał mu słiw- 
ny rubin.

Odwdzięczając się za usługi okaza­
ne przez Anglików pod dowództwem 
czarnego księcia król Kastylii oodaro 
wał mu rubin który następnie zdobU 
hełm hemyka 5-go w bitwie pod A- 
zencourl

P(i ścięciu Karola 1-go rubin fen był 
kupiony poucza? sprzedaży publicznej 
wszystkich insygnjów władzy królew­
skie, przez nieznaną osobę, która za­
płacił'1 za niego 4 funty. Po restauracji 
-ubin został odzyskany i umieszczony 
w koronie Karola 2-go. Obecni' jes1 
jedne z głównych ozdób imperialnej 
korony państwowej.

G w ia zd a  AfryKP— Culllnan
Bert*1 i koronę Królewska zoobł rów 

met wieflo djament „gwiazda Afryki",

znany również poo nazwą uullinan. Był I 
on znaleziony w r. 1905 w jednej z ko­
palń djamentuw w południowej Afryce. 
Nazwę swt Ctillinain otrzymał od m 
zwiska jednego z głównych dyrektorów 
kopalni. I

Diament ten custał kupiony przez 
rząd poiuamowej Afryki i ofiarowany 
Edwardowi 7 mu. Surowy, nieoszlifowa 
ny djament “ozdzielonu na 4 części, 
najwięusza z nich, waząci. 516,5 kara
tów , jest osadzona w berle królów-
=kiem, t. zw oerle z krzyżem- Drugf 
meco mniejsza częśc, zoom Koronę 
państwową. Brylant ten jest umieszczo. 
ny bezpośreumo pod ruoinem czarnego 
Księcia. Trzeda i czwarta część słynne- j 
go djament,, jest usadzona w koronie , 
królowej Mai ji ;

B e rła  k ró le w s k ie  i Jabłko
Pot-czas Koronacji Króla używane są j 

dwa b e ru - BER t O Z KRZYŻEM, wy 
sadzane djamentami, zakończone na 
wierz.chołKU częścią słynnego ajamemu 
„Cullinan ‘ i krzyżem

Drugie Derłc —  _ „BERŁO GOŁĘ­
BIA " jest nieco dłużne, wykonane ró ­
wnież w złocie i wjsaozane diamenta­
mi. jest ono bardzo misternej rouotv 
złotniczej. Zajkonczone ijefA gołębiem, 
poxrytym białą emaiją

Obrady zjazdu rektorów w min. WR iOP
W ARSZAW A . P at. W  dniu 2« om. 

odbyły się w ministerstwie W R  i OP 
obrady zjazdu rektorów szkół akadc 
mickich r  całej Polski

P. ministei W R  i  OP prof. święto 
sławski wniósł na poi*.ądek obrad 
szkic projektu nowelizacji ustawy z 
dnu. 15 marca ly33 roKn o szkołach 
ukŁdomickicL W 'irzemówien-u wartęn 
uem uzasauiitł p. minister pro jekt zmić 
ny lub uzupemieiua niektórych arty­
kułów, tych mianowicie ,które w prze 
ciągu 4-letniej konfrontacji z życiem 
ukazały swe niedostatki lub wady. Od 
nosi się to przedewszystkiem do artj 
kułów, które dotyczą wa,unKÓw bez 
pieczeństwa w szkołach lub zawierają 
przepisy o postępowaniu dyscyplńiar

nem. Następnie do arc. 3, który ustala 
tiy b  reorganizacji szkół, tworzenia 
lub zwijania wydziałów, studiów i ku 
tedr. Ogólną tendencją projektowanej 
zmiany jest z jednej strony zapewnie 
nie właazom akademcikim.reKtoroir i se 
natom lepszych warunKow u rrzymania 
porządku w szkołach, usprawnienie e- 
gzekutjrwy ich zarządzeń, a  z drugiej 
strony zapewnienie szkołom stalszycb 
podstaw ustroju i pracy naukowe,.

P c przepr°waazeniu dyskusji naa 
sprawą nowelizacji ustawy minister 
poddał jeszcze pt i  obrady zjazdu ogó 
lne wytyczne zamierzonej również no 
w elizacji rozporządzenia o stowarzy ■ 
szemach akademickich, kładąc szcze - 
gólny nac-SK na konieczność zmian; • 
ordynacji wyborczuj.

Nowa monela jedno - penny owa, świe żo wypita w Anglji.

X  B erło  z  k r z y le m
„Berło r krzyżem" było wykonane 

dla Karola drugiego. Jest ono zakończo 
ne krzyżem, a pod globem z ametystu, 
tu. którym jest osadzony krzyż, znaj­
duje sie większa połowa djamentu 
„gwiazda Afryki", ważąca 516,5 kara 
tów. Był on wykrajany z djamentu 
Cullinan ofiarowanego Edwardowi
7-mu przęz rząn ti answaalski w r. 1997. 
Djament ien jest osadzony tak, iż moż« 
być z łatwością wyjęty z berła, co po­
zwala królowej na używanie go pod 
czas wielkich państwowych uroczy­
stości. 1

„Berto z krzyżem" znajduje zasto­
sowanie tylko podczas koionacjl lub 

[ pogrzebu króla. Spoczywa wtedy wraz 
z koroną i jabłkiem królewskiem na i 
trumnie

Oba berte oierze król w swe ręce 
przed ukoronowaniem. Pierwsze z nich 
— „Będę z krzyżem" daje mu arryb'- 
skiip Canterbury, jako emblema kró­
lewskiej władzy i sprawiedliwości. Diu- 
gie —  jest symbolem miłosierdzia i 
pokoju.

Jab łko
i Przed wręczeniem berei —  król uj- j 
{ ntuje w rękę jabłko Królev.skie. Jes. to 

złota kula o 6-centymetrowej średnicy,' 
■ u’\ sadzana djamentam1, perłam< szma­

ragdami i ruomami, Naa jabłkiem wzno 
si się krzyż, osadzony nonud olhrzy 
mim ametystem.

Po Dłogosławieniu przez arcybisku­
pa Canterbury, Jabłko umieszczone jest 
na chwilę w prawej ręce kióiewskiej- 
jako symool panowania. Fakt, iż jabłko 
znaiduje się pod krzyżem, ma p*zypc 
minąć królowi, iż świat cały podk-ga 
Chrystusowi.

Król przez chwilę trzyma jabłko w 
swerr reku, następnie zostaje ono po­
nownie złożone na ołtarzu, a arcybi 
skup Canterbury wręcza królowi berła.-

C ite ry  m i*r :łp

Sprawcy morderstwa Inarid WiepgrFen
u j ę c i

m o rd ers tw o  pod w p ły w e m  k in a

lunuerzy dworu angielskiego pracują nad orzygotowamiem
koronacji.

Czteiy Symboliczne miecze będą nie 
sione przed królem podczas uroczysto­
ści koronacyjnych w opactwie west- 
tninsiersKiem.

Pierv’sze miejsce wśród nich zaj- 
j muje „MIECZ STA N U ', który król 

przypasuj- i przed ukoronowaniem, jest 
| to największy z 4-ch mieczów, używa- 
, nych podczas koronacji. Znajduje się 
i stale w Tower w Londynie.
> Rękojeść i garda miecza przedsta­

wiają stylizowanego lwa i jednorożca. 
Są wykonane w metalu, pokrytym gru 
bą warstwą ztota. Miecz ten podczas 
uroczystości koronacyjnych w katedrze 
jest niesiony przez wielkiego marszałka 
dworu.

Jak glos tradycja, miecz ten pod 
czas wojen francuskich w wierni 14-rm 
byl zwykle niesiony przed królem Ed- 
waidem 3-cim.

Poza „mieczem stanu" podczas uro­
czystości K o r o n a c y jn y  i I używani są 
ieszcze TRZY INNF MIECZE Naieża 
one do tego samego typr broni, róż­
niąc się tylko rękojeścią. Jeden z mch 
nosi nazwę „MIECZA MILOSIER 
0 7 IA“. Jak głosi tradycja, jest to miecz 
Edwarda Wyznawcy. Ostrze jegc ns* 
końcu jest stępioni.

Wszystkie cztery miecze: „MIECZ 
kiejnotow do STANU", „MIECZ MIŁOSIERDZIA", 

.MIECZ SPRAWIEDLIWOŚCI"

W IED EŃ . P a t P olic ji udało się u- 
ja ć  sprawoów zamordowani: Ingr.d
Wiengreen, córki posła Paragw ajr w 
Wiedniu. Są  nim. Fryderyk Sehlegel, 
Francisze* Sander, Fryderyk Fiech i 
W ilhelm SuojkeL Mordercj", z których 

| na.i starszy liczy około lat 20, zorgani - 
zowali banię celem, napadania na samo 

J chody.
j N a płasz :zu Schlegela odkryto ŚLĄ 
DY K R W I. Ja k  się zdaje był on bez 

■ pośrednim sprawcą morderstwa, pod 
izas gdy wspólnicy i ego stali na stra­

ży. P olicja  sprowadziła aresztowanych 
na m iejsce zbrodni, gdzie w czasie 
przesłuchiwani:, obciążają się wzajem 
me zeznaniami 

Nie ulega wątpliwości, że inorderst 
wo miało CH ARAKTER RA BU N K O ­
W Y.

Fak* znalezienia przy zwłokach ofia 
ry  reczne.i torebki z kosztownościami 
należy wytłumaczyć tern, że Ingrid 
Wiongreen upadając zasłoniła ją

swem ciałem przed utzynia mordei - 
cow.

Z zeznań morderców Ingrid Wien- 
1 green wynika, że po bezskutecznej nró 
bie zatrzym ania semocńodu, prowa - 
dzonego przez niejakiego juawadil?, 
udało się im wskoczyć na stopme ma 
szyny Wiengreen. Sehlegel strzelił do 
niej p ierw sz;, T R A F IA JĄ C  JĄ  W  
PLE C Y , w chwili gdy bronił? morder 
com w ejścia do samochodu, Następne 
dwa razy strzelił morderca z bezpośr* 
dniej bliskości w głowę ofiary, mimo, 
iż błagała o darowanie je j życia.

Po dokonaniu zbrodn mordercy 
Z B IE G L I DO P O B L ISK IE G O  LA SU , 
pozostawiając na miejscu oprożntoną 
walizę, która nie zawierała żadnych 
wartościowych przedmiotów.

Torebna z klejnotam i uszła u wadi i 
bandytów Mordercy twierdzą, że zbro 
dnię popełni! pod W P ŁY W E M  F U ­
MÓW KRYM IN ALN YCH .

Wstrzymanie nu tur
w kuratorium Fwcwsklem

LWÓW. Pat. Z poleceni? min oś - 
wiaty kuratorjum szkolne zarządziło 
wczoraj telefonicznie we wszystkich 
gimnazjach na swoim obszarze (3 wo 
jewództwa' wstrzymanie egzaminów 
maturalnych lub przerwanie ich tam 
gdzie się iuz zaczęły.

Zarządzenie tc pozostaje w związk. 
z dochodzeniami w sprawie afery  wy 
kradzenia tematów maturalnych : 
biur kuratorjum lwowskiego.

W  sobetę ogłoszone bedą wyniki d< 
chodzeń pod kierunkiem delegata min 
oświaty

j „MIECZ V'ŁADZY“ są niesiono przez 
czionkow świty królewskiej podczas 
procesji w opactwh westminsterskiem. 
Są one przeoewszystkien emblemata­
mi \.ład7y króiewsKiej.

O strogi rycersk ie
Jeszcze jednym symbolicznym ak 

i tern. dokonywanym podcza1 koronacji

jest dotknięcie nóg królewskich ostri - 
gami oo namazanii króla św olejami 

Ostrogi, używane podczas koronr 
cji, są ze szczerego złota, wykonani 
je w r. 1660

Uroczystość „Ostrogi" jest pozosta- 
łościa "radyc/jnego pesowania na ryc. - 
rza. Po raz pyrwszy „as,osowano ją  
poaczac soronacj w r. 1135.
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Paki o bjletî rtSji
m ied zy  PPS. i ko n iu n L  

s tam l d z ia ła
|ak informują, w ubiegłym tygodniu 

w Warszawie w lckalu Centralnego Ko­
mitetu Wykonawczego PPS, przy ul. 
Wareckie, Nr. 7, odbyła się konferencja 
kół tramwajarzy, należących do klaso­
wych Związków Zawodowych (P P S) 
pod przewodnictwem jednego z czoło­
wych przedstawicieli socjalistycznej 
centrali zawodowej, na której uchwalo­
no, że przyszły Zarząj ZwiązKu Tram­
wajarzy będzie się składał z 12 człon­
ków w tern z ośmiu członków PPS, i 
czterech członków tak zwanej „lewicy" 
t. j. komunistów. —

Przeciwko zawieszeniu BidtiiicIt Puiiiucy
rioweii zajścia na wyższych jaczainucn

W lec na SGGW. —  Ś w Ie tŁ  d y m n e

. i S t a r o ż y t n y m  t u t i z e  « p r e t k i m

Z a w ie s ze n ie  ag en c ji Press
Na mocy decyzji sądu okręgowego 

w Warszawie z dnia 21 kwietnia r. b.. 
wydawany w Warszawie oiuletyn Agen 
cji Press został zawieszony.

Zawieszenie nastąpiło na skutek 
stwierdzenia przez władze wysoce szko 
dli w ej z punktu widzenia interesów 
państwa działalności tej agencji, pole­
gającej na tendencyjnem lub wręcz 
fatszywem oświetleniu spraw zarówno 
z zakresu poiskiej polityki zagranicznej 
jax i wewnętrznej.

Letn i ro z k ła d  lo tó w  P .L.L  
. .L o t"

Z dmem 4 kwietnia wprowadzony 
z osiat na polskich sziaikach powietrz­
nych .etni rozkład lotów. i

Również od tej daty rozpuczęły się 
łoty z Warszawy do Gdyni i Gdańska 
Linja potudniowa, która dotychczas koń 
czyta się w Atenach, obecnie przedłużo­
na została, aż do Lyady (Palestyna). 
W ten sposób podróż z Helsinek do 
eyddy można będzie odbyć w przeć ą- 
gu 2 dni z noclegiem w Bukareszcie. 
Rozpocząwszy ją w Helsinkach jed­
nego dnia o 7,30 jest się w Lyddzie na- 
stpęnego dnia o gudz. 17,05 Przebycie 
tej przestrzeni poc:ąg:em i okrętem 
trwać musi co najmniej dziewięć dv. 
W projektach, które prawdopodbnie już 
w najbliższym czasie wejdą w stadium 
realizacji, przew dywane jest otwarcie 
nowych szlaków z Warszawy, a to do 
Wiednia, Wenecji i Rzymu, jak również 
do Budapesztu. Długość nowych linij 
wyniesie 2599 km. Zaznaczyć należy, 
że letni rozkład lotów na linjach pols­
kich je.it ściśle przystosowany do roz­
kładu lotów r.a linjach, obsługiwanych 
przez Towarzystwa zagraniczne. 
■ S M M H H B I H S

P v 6 ż ? g a t z  d a  s t r a j k ó w

cha, a  częściowo przed Politechnikę.

ŚW IE C E  NA S.G.H.

W  Szkole Głównej Handlowej nr 
wieść o z a jśc ia ch . na SGGW , ■ mło- 
azież samorzutnie rozpoczęła mani­
festacje , zbierając się grupam. i 
wznosząc okrzyki przeciwko mm. 
Swięwsławski unu Jednocześnie ktoś

Nie ustępująca dotąd napięcie na pod M ir W .it. i  C.P w A leje Szu 
wyższych uczelniach wsautek słynne­
go zarząuzsnia M inistra świętosław- 
skiego ' zawieszającego działalność 
B ia tn ich  Pomocy, spowodowało po­
nownie za jścia  na wyższych' uczel 
niach. ‘ *

NA S.G.G.W.
W  Szkole Głównej Gospodarstwa 

W iejskiego na ul. Rakowieckiej mło­
dzież zorganizowała wiec nielegalny, zapalił świece dymne, W  tzasic 
na którym mówca w zdecydowanych zajść elementy kotnunizujące osiłowa 
słowacL omówił sytuację na nczei- ły  nawoływać do wzięcia noziału Wj 
uach i  sprawę B ratn ich  Pomocy, oraz pochoaacn 1 m aja, aie spookało się- 

pomczył kwestje ogólne polityki Mir to z  energiczną odprawą całej mio 
W , R . i  G.P., atakując estre suosnn- dzieży. Urzędnicy sekretai ja tu  ucze.

1 k i panujące w szkolnictwie. Wobec n i usiłowali zatrzymać jednego ze 
togo, , ze wiadzo uczelni nie zezwoli- studentów, biorących udział w ma­
ty na dalsze trwanie wiecu, mło- n iiestacji.W  odpowiedzi na te  młc 
dzież nr znak protestu przeciwko ( dzież odbita zatrzymanego, a setere- 
postępowamu Min. W .R . i  O P . oraz ta r ja t  został obrzucony jajam L 
władz uczelnianych opuściła gmach Następnie młodzież grem jałm  o- 
uczelni. poczem udała się grupkami p o c iła  uczelnię.

Pochody 1-majowe w stolicy
vedług narodowości, czyli ghetto i tu

1 Zapadła ostateczna decyzja v iadz, 
że w stolicy w aniu 1 maja odbędzie się 
tylko 7 pochodów, z czego 3 polskie a 
i żydowskie Pochody nolskie, a mia­
nowicie: PPS, ZZZ 1 Frakcji Rewolu­
cyjnej, ouoęaą się w azieimcacn chrze. 
ścija.isklch, „Bunda", „Poaitj Syon" —  
prawicy i lewicy oraz Niezależnej Par-

Znałazł się beztroski czi„wiel »© 
zadał sobie trud wyszukać adresy wszy 
stkich garbusów w Wa.szawie. .Nap.- 
sal do każdego uprzejmy list na dobrym 
papie.ze w  którym komunikował, że 
jes* dyrektorem wspaniałego przedsię­
biorstwa i że chce zaangażować gar­
busa —  po publiczność wierzy w gurc 
jako w maskotkę. Prosi więc o stawia­
nie się na placu Teatralnym w pomt 
'działek o 12-ej w nołudme. M 

Zebrało się paruset garbusów, pu­
bliczność gapiła się na niezwykły wiec, 
oczywiście żaden dyrektor nie wystą­
pił, po paru godzinach garbusy rozesz­
ły się klnąc draba, który z nich zadrwił. 
Policja prowadzi dochodzenie, zapew­
ne wyśledzi aowciipnisia, oberwi mie­
siąc paki z zawieszeniem.

Już słychać klekot wiecznie oburzo­
nych kwok: •;

—  Co za okrutny żart! Jak można 
| drwić z czyjegoś kalectw a'. Niego<'z, 
i we, obrzydliwe, podłi.

, , . . ' ‘ Proszę wymyślić kawał .którybj- nie
V. lamach uroczystości związanych ! ka.ityleny oizantyjsK-e i greCKie pieśni byl dta nikogl_ przykru N.eponobiei

z oDchodem 100 ietmej rocznicj istnie- j ludowe. ' siwo. Nsbicfc kogoś w butelkę zawsze
nią ttrćwersytłtu ateńskiego, odbył s ię . Zdjęcie nasze przedstawia króla Gre- jest okrutne bo demaskuje czyjaś tępo
w teatrzi Hcioda Attyka pod A kropo-Jcjj j erzeg0 n_g0 w otoczeniu rodziny tę, głupotę, ograniczenie a  wielka por-
lem w Atenach wielai <• onceri wykona- • krółewskeij, członków rządu, korpusu cja  głupoty to przecie gorsze kalectwo
ny przez orkiestrę symfoniczną Konser- dyplomatycznego, senatu akademickie- niż maty garb. - «
watozjum ateńskiego oraz narodowy j go i delegatów zagrnicznych na kutych !• Dlaczego zresztą ofiara Kawału ma
chór ateński. Program koncertu obej- j w marmurze fotelach starożytnegr tea
mował prócz wyjątków z „Orfeusza" ! tru greckiego, podczas koncertu.

W lugŁUfe 1. *
GAKLATY GORYL

tji Socjalistycznej Pracy w dzielnicach 
żydowskich.

Wszystkie pochody będą oddzielne 1 
na ściśle wyznaczonych ti asach. Orga­
nizacje polskie urządzają akademje: — 
P PS w Teatrze Wielkim, ZZZ w T e a ­
trze „Wielkiej Rewji", Frakcja Rewi lu- 
cyjna w sali Kina „Coioseunr,

Petarda pod „r dr|ą'“
Wczoraj około gouz, 3 naa ranem 

patrol policji znalazł na cnodniku przed 
dancingiem „Adrja" przy ul Moniuszki i

dużych rozmiarów petardę. Petardę po 
unieszkodliwieniu, policjanci przenieśli 
do X kom. P. P. przy ul. Szpitalnej.

Przeciw Grzeszulskiei prowadzona
fj dochodzenie

o p o d a n ie jt ię z o w i trucizny^

Przywódca robotników amerykańskich 
w Kansas (Oklahoma) doprowadził sy­
tuację w przemyśle ołowbnym i cyno 
nym  do takiego zaostrzenia, że liuzą 
się tam z ogłoszeniom stanu wojenne 

go.

KRAKoW  Po samobójczej śmierci Gi zeszolskiego, skierowane do władz 
Pawia Grzeszolskiego w hotelu „Pol- . sądowych, ao rodziny z dyspozycjami 
skim" w Krakowie, krakowska prokura ..padhowemi oraz do obrońcy adw. 
tura rozpoczęła dochodzenie przeciwko Hofmokl .  Ostrowskiego (o jca ). Ten 
jego żonie, Pelagji, która wraz z mę trzeci list jest najoouzerniejszy. 
żem usiłowała otruć się. I W  trakcie dochodzenia prowadzone

Dochodzenie przeciw Gizeszolskiej go pizeciwko Grzeszolskiej, pizesłucha. 
rozpoczęło się z chwilą, gdy lekarze o- no ją samą, jak i całą służbę hotelową.

Stutysięczną łapówką
tncltli przekupif sędziego

' B Ia Ł Y S T O K . —  Dnia 6 m aja uh. j Po pięciu dniach do sęaztegó Ach- 
rokt: przeprowadzono rewizję w biu- matowicza przybył jegc szwagier R at- 
raćh jednej z najbogatszych firm  łe- kiewicz i ponowił propozycję Adamo- 
śnyeh na kresach wschodnich p. n. wicza, przyczem pokajał grube p&i-z 
„Rabow i" w Słonimie, w celu wykry ki 100 zlotowych banknotów. Achnia- się genJe,"V
cia dowodów niesum.anności w płace towicz znowu propozycję odrzucił, a

gdy mu zaproponowano bezpośrednie 
zetknięcie się w hotelu „ R it? "  w 
Białymstoku z osobami zainteresowa­
nemu, . kazał tam przeprowadzić re­
wizję. W  jednym z pokojów natlenię
to się na właścicieli firm y „Ratnbii

Dyć głupia. Cały dowcip polega na tern, 
by poważnego, mądiego, statecznego 
człeka raz przede wystrychnąć na dud­
ka, ośmieszyć, Pewien stawny generał 
bardzo lubił gry towarzyskie, z zapi łem 
grał z młodemi lafiryndatni i poruczn. 
kami w mruczka, ciuciubabkę, ćenaił- 
rowanego i inne bzdury. —  -

Raz w Międzyborzu, w 1792-gim r. 
przed wojną z Moskwą, zebrało się w 
dworku państwa Zórawskich dużo mło­
dzieży.

! —  Zagramy w goryna —  zaprojjo-
nował jakiś dowcipniś.

—  Jak to sie gra? —  zainteresował

niu podatków. K sięgi handlowe za­
brano i złocono w kanoelarji sędziego 
śledczego Aohmatowicza. i

Niebawem sędzia śledczy otrzy­
mał poufną wiadomość, że zaintere­
sowani chcą przekupić personel kan

—  Bardzo łatwe, ot pan generał wyj 
dzie ao drugiego pokoju, za chwilę wró 
ci i spyta: —  kto tu jest gorylem? My 
wszvscy będziemy ryczeć, a kto naj 
głośniej ten znaczy i jest goryiem.

—  No, no, cieKawe.
Ger.erał wyszedł a wteay młodzie

, ,  Rąbinu wicza i Miiejkowskiego, pie- { nicc prędko objaśnili —  ttraz to bę-
o4Jaryjny, w y  wykraść ztozone cum niędzy j ełinak przy nie 2llaiezio- kiem y ryczeć co sił, generał powie żc
dowody. Achuatowicz zarządził, by 
pokój opieczętowano, a na nuc żeby 
pilnował go policjant. W  kilka dni 
później sędzia nocował w domu u

no.

Oskarżeni 
Ratkiew icz i

nie wie, wtedy wyślemy Innego za 
j drzwi, a generała zatrzymamy. Lecz 

o przekuustwo W itold za drugim razem nikt nie otworzy ust 
W acław Attamowicz za- Talc » zrobiono. Generał wszedł i

swego dawnego znajomego Adamowi- siedli na ławie oskarżonych

rzekli, ze życiu je j nie zagraża niebes 
pieczeństwo i że uda się ją  uratować 
od śmierci.

Prokuratura sądu ok ręg o w eg o  w 
Krakowie prowadziła p rzeciw ko Gr/e- 
szolSKiej docnodzenie o  zab ójstw o m ę­
ża  przez podanie mu trucizny.

Właśnie w związku z tern docho­
dzeniem przeciw Grzeszołskiej, proku­
ratura zatrzymała listy przedśmiertne

Skrupulatnie przeproy adzone dochodzę 
nłe zakończyło się umorzeniem sprawy 
z braku dowodów winy.

Obecnie, do zakończeniu dochodzeń 
władze prokuratorskie wydały Gizeszol 
skiej list zmarłego z dyspozycjami 
spadkowemł. Prawdopodobnie w nie­
długim czasie adwokatowi Z. Hołmokł 
Ostrowskiemu wydany będzie list sa­
mobójcy pisany do ooroncy

cza. A aamowicz zaproponował sę­
dziemu 100.000 zł., o ile wyznaczy ja ­
ko biegłych osoby, wskazane przez 
zainteresowaną firmę. Na popar­
cie swej propozycji Adamowicz o- 
świadczył, że zależy mu na tern. bar­
dzo. gdyż za pośreanictwo ma o-

ny się ni« przyznali i dowodzili, że 
zainteresowane osoby nie miały po­
trzeby proponowania łapów ki gdyż 
po dokonaniu ekspertyzy buciialteryj- 
nej zakwestjonowanych ksiąg mno- 
raono sprawę przeciwko Rabinowi 
czowi i Milcjkowskiemu

Do w i-, sPyta’ :
! —  Kto tu jest gorylem?

trzymać 50,000 zł. Achmatowiuz z względni! tych  wywodów i  skazał o-

zebtańi
ryknęli jak jeden mąż.

—  Nie wiem doprawdy...
—  Kto inny musi spóbować. 
Wyszedł porucznik, a generał za­

siadł wśród wesołego otaidka.
—  Kto tu jest gorylem"? — spyta* 

Sąd nie u- po chwili wchodząc porucznik.
Nikt nie puścił pary z ust, tylko ge-

Likwidacja Stów. Esperantyst&w
za działalność wywrotową

Decyzją starostwa grodzkiego po- 29. Przeprowadzona przez władze ad- 
łudniowo - warszawskiego zostało roz- ministracyjne lustracja ujawniła, że Sto 
wiązane stowarzyszenie p n. „Stówa- warzyszenie przejafoia działrjność 
rzyszenie Esperaintystów Socjalistów wywrotową oraz skupia członków kara 
w Polsce z siedzibą przy ul. Zielnej Nr. nych za działalność antypaństwową.

miejsca odrzucił tę  propozycję i do- bydw j oskarżonych po 3 lata wiezie 
niósł o niej prokuratorowi. nia.

Smętek przed komisją
poborową

W początkach maja załatwione be- Smętek, który liczy obecnie 25 Jat ży­
da iormalnosci prawne związane ze cia, stanie przed dodatkową komisją 
zmianami jakie naszły po ooera„ji na poborową, która orzeknie, czy zdolny 
osobie sportsmenki Smętkówny. P raw -. on jest do pełnieni; służby wojskowej, 
dopodobnie jeszcze w czerwcu r. b. —  > ----------

nera* ryknął na cale gardło.
—  Ach co za goryl! I wszyscy pokłi 

dali się ze śmiechu.
Genera* znał się na żarmch, wię< 

choć był nabity w korek —  śmiał si(, 
z innemi. Karo'

DZIECr KRESOWE WOŁAJĄ, 
O SZKOŁĘ

Złóżcie datek na Dar Naroaowj 
3-ge Maja na szkoły Polskie 
Macierzy Szkolnej konto czekowt 

P . K . O . N r. 7 0 0 .1 6 8

Pik Gł krem  p r e c io s a  perfectiom

Pierwszy tom „Pism11 Orzeszkowej
Pisząc poprzedni artykuł o zapo- 

wiedzianem zbiorowem wydaniu 
„Pism “  Orzeszkowej, podkreślałem, 
że będzie, to wydanie, które da nam 
prawdziwą Orzeszkową, bez różnych 
zniekształceń tekstu, spowodowanych 
cz.y to przez cenzurę, czy przez gro­
źniejszych od cenzury redakcyjnych 
„popraw iaczyit. Ale pisząc to, nie 
przeczuwałem jeszcze, w jak im  sto 
pniu rzeczywistość przewyższy moje 
oczekiwania. Obecnie gdy wyszedł 
już I  tom „Pism “ , można się do­
wiedzieć ze wstępu w-ydawców-, ja ­
kie rozmiary przybierało znęcanie się 
niedouczonych purystów' nad językiem 
znakomitej autorki. Podobną rewela 
c ją  je st artykuł L . B . Świderskiego 
w ostatnim numerze „Prosto z Mo­
s tu " o tern, ja k  spreparowano tekst 
„Metra E zofow icza", tym razem nie- 
tylko ze względów na tendencje pury- 
styczne, ale i z powodu niewygód 
nvck ideologicznie wywodów pisarki. 
W szystko to prowadzi jeszcze t raz 
do wniosku, że dopiero teraz będzie 
my mieli możność poznać Orzeszko­
we w je j autentycznej postaci.

Ogłoszony I  tom „P ism " przyno­
si najwcześniejsze utwory autorki: 
„Obrazek z lat głodow ych". „Począ 
tfk  pow ieści", „O statnia m iłość" 
Pierwsza rzecz, wzruszająca szcze­
rością przeżyci a pisarki, uderza w 
rtrunę współczucia dla głodującego 
ludu i przeciwstawia sarkastycznie

ból istnienia pracujących warstw i 
bezmyślny sybarytyzm ziemiaństwa,

| okraszony pozorami kultury umysło­
wej i artystycznej. Je s t  to utwór w 

typie „Jan ka M uzykanta", ale da- 
i ki od pisarskiej doskonałość; póź- 
liejszego opowiadania Sienkiewicza, 
iloralizatorska tendencja przebija u 
Orzeszkowej niemal na każdej stro- 

( r.icy, sentymentalizm niweczy pier­
wsze odruchy artyzmu. Znacznie 
wyżej stoi „Początek pow ieści", cho 

'c iaż  i tu tendencja wrysuwa się na 
jńerwszy- plan. Pomysł sam przeciw­
stawia się banalnemu ujmowaniu fa ­
ktu małżeństwa, jako epilogu wszy­
stkich powieści. Zdaniem autorki 
powieść prawdziwie interesująca za­
czyna się dopiero wtedy, gdy- się ko- 
cnankowie ze sobą pobrali, bo wów 
czas poznają się wzajemnie i m ają 
do czy-nienia z rzeczywistemi zagad­
nieniami życia. Orzeszkową niepokoi 
oolesny fa k t złego dobierania się 
małżeństw: widzi w nim źródło wię­
kszości naprawdę ważnych konflik 

ów życiowych, więc daje w swym 
intw oize dwa równoległe opowiadania

0 tem, 'ja k  się skojarzyły ze sobą 
jdwie niedobrane pary. W artościowy,
głęboki, uspołeczniony mężczyzna że- 

j ni się z „ la lk ą " , która go nie ko- 
,cha, ale go poślubia, żeby się prę­
dzej wydostać z domu na „szeroki 
świat ‘ zabaw i użycia. A druga
1 ara to młoda, nie znająca świata i *

ludzi, ale- tęskniąca do g łę b s z y c h  

wartości dziewczyna, i zadłużony a 
polujący na p&sażną pannę utracjusz 
o pięknem nazwisku. Opowiedziaw­
szy nam, w ja k i Id sposób mogły- 
się skojarzyć tak niedobrane pary, 
autorka kończy stwierdzeniem, że 
w ży-ciu tych ludzi teraz dopiero na­
stąpił początek powieści. Dalszego 
je j  cąg u  każe szukać w otaczającej 
nas rzeczywistości, wpatrzeć się w 
głębie otaczających nas istnień:

„Tam, gdzie huczą burze nieza­
spokojonych pragnień, gdzie pod 
wpływem goryczy krzywią się do­
bre instynkty, a  w prochu zagasłego 
rodsinnego ogniska, ja k  zjadliwe 
żmije ro ją  się i w iją  bóle i grzechy. 
—  tam szukajcie dalszego ciągu po­
wieści m ojej. A  gdzie znajdziecie 
jasną myśl ludzką, przyświecającą w 
najgłębszych nawet przepaściach, 
gdzie ujrzycie pracę wytrwałą —  tam 
będzie powieści te j k o n iec".

D zieje niedobranego małżństwa i 
lii;; tor ja  idealnie dobierającej się pa­
ry-, stanowią temat pierwszej powie­
ści Orzeszkowej p.t „O statnia mi­
ło ś ć " . Dla miłośników talentu O- 
rzeszkowej utwór to bardzo pouczają­
cy. W  obuczu wielkiego i trudnego 
zadania artystycznego, jakiem mu­
siało być dla niej napisanie pierw­
szej powieści, autorka wydobyła z 
siebie całe bogactwo przeżyć i refle- 
ksyj, na jak ie  ją  było stać, cbciała 
podbić czytelnika całym arsenałem 
swego „pięknoduchostwa" D ała prze- 
dewszystkiem, ja k  wolno przypu­

szczać, autentyczną historję  swoich 
własnych rozczarowań w żyeiu mał- 
zeńskiem. rzuciła na pastwę molo­
chowi twórczości najdroższe marzenia 
o miłości, i którąby przeżyć piagnęła. 
Nie uratowało to dzieła, które oka­
zuje wielką jeszcze nieporadność bu­
dowy i naiwność metod powieściopi- 
sarskich. Kreślenie obszernych por­
tretów występujących postaci, dyda­
ktyczne tyrady, sztuczność dialogu, 
sentymentalne sceny, brak dyskre­
c ji w moralizowaniu i ocenie charaL 
teru bohaterów, publicystyczne re fe ­
raty, przytłaczająca ilość wzniosłych 
banałów —  oto grzechy główne tego 
prymitj-wu powieściowego, który mi­
mo wszystko niezmiernie wiele zapo­
wiada, jeśli chodzi o to, co w póź­
niejszej twórczości Orzeszkowej mu­
simy najw ięcej cenić.

Najlepszą częścią powieści są 
wspomnienia bohaterki, stanowiące 
zamkniętą w sobie całość na podo 
bieństwo różnych „w staw ek" noweli­
stycznych w powieściach ubiegłych 
wieków. Form a pamhjtnika, prze­
platanego refleksjam i, bezpośrednio 
oddająca surowy m ateriał przeżyć 
autorki i dzięki temu najbardziej 
prawdziwa i najm niej wymagajaca 
pracy twórczej ze strony wyobraźni, 
jeszcze niezdyscyplinowanej artysty­
cznie, umożbwiła Orzeszkowej roz 
winięcie już tu najsubtelniejszych 
stron je j talentu. Wspomnienia Re 
giny są pozatem znakomitym obra­
zem duszy pokolenia, które pragnę­
ło zachować wszystkie zdobycze du-

: cłlowe romantyzmu, a zarazem wy- 
i rywało się do życia konkretnego, u- 

wielbiało zdobycze rozumu i marzyło 
o jak ie jś  syntezie intelektu j serca 
w akcie czynnego przekształcania 
rzeczywistości.

Powieść Orzeszkowej wysuwa na 
czoło dwa zagadnienia, czy ideały. 
Pierwszy to stworzenie nowego typu 
kobiety, przygotowanej do pełnienia 
wielkiej roli społecznej . we właści­
wie po jętej pracy na terenie rodziny. 
Je s t  to, ja k  wialomo, leitmotiv ca­
łe j późniejszej twórczości Orzeszko­
wej. Drug' ideał to człowiek nowej 
epoki; człowiek pracy, stwarzającej 
cywilizację techniczną, inżynier - 
-udotwóren, przekształcający ziemię 
w rozumnie, urządzony przybytek do­
czesnej szczęśliwości dla ludz . J  al 
w dramacie mieszczańskim X V II I  
wieku we F ran c ji zdarzają się cza­
sem pochwały kupiectwa, jak c  zawo­
du, godnego najwyższych uwielbień, 
całe tyrady, dujące apoteozę stanu 
trzeciegó, tak w zaraniu powieści 
okresu pozytywistycznego Orzeszko­
wa dała apoteozę inżyniera (str. 
258) i pochwałę selfmademaii a  (str. 
210), dwóch nowych ideałów czło­
wieka, streszczającego tęsknoty i o- 
ezf kiwania ówczesnej ludzkości.

Obok ideałów pozytywnych, po­
wieść Orzeszkowej zawiera i pierwia­
stki satyry. ^Groteskowe postacie ze ' 
świata arystokratycznego, wyfraczo- _ 
ne gogusie i pogrążone w zmysło- 
wem marzei u lalki salonowa, stano­
wią kontrastowe tło dla wyidealizo

wanych ludzi nowego, * nadchodzące 
go św iata: inżyniera Rawickiego, R a 
giny i je j  brata Henryka.

Zapewne, możnaby zapytać, eo' 
my mamy dziś wsnólnegc z Łemi prze 
brzm;ałemi ideałami i marzeniom 
minione,1 epoki? Z ideałami na,)ewn< 
niewiele, ale też nie na nich poiegi 
znacznie Orzeszkowej jako  pisarki 
Pozostanie ona zawsze wielką jakt 
nieomylna mistrzyni analizy pozytyw 
uych odruchów ludzkiej duszy.  ̂O 
rzeszkowu zbyt łatwo przechodzi dt 
porządku dziennego nad tyuami du 
ehowemi, które ze stanowiska spo­
łecznego ocenia u jem nie; żabi,a je  
satyrą i idzie dalej, Al<> gdy ma de 
czynienia z duszą, której rozwój 
wewnętrzny ma być uwieńczony wiel- 
kkrru zdobyczami moralnemi, potrafi 
niczwykie głęboko wnikać w je j  ta je ­
mnice. W  pierwszych, jeszcze niedc 
skonałveh próbach talentu, ta  skłon 
ność mogła się wyradzać nieraz w 
sentymentalizm i banał, ale w miarę 
rozwoju zdolności pisarskueh Orzesz­
kowa osiągnęła w tym zakresie mi 
strzostwo, stanowiące o je j  indywi 
dualnem obliczu twórczem, o je j  sty­
lu artystycznym. K to  z tego stano­
wiska spojrzy na je j  ewolucję pisar­
ską, ten już w prymitywach takich, 
ja k  „O statnia m iłość" dojrzy wiele 
szczegółów, radujących serce uważ­
nego czytelnika.

r Konrad G órali.
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Proces przeciw sobie 
Cyfra „3"

Ząb
Zupeinie wyjątkowy proces ouoęozie ■Nietylko w Polsce, ale bodaj wszę- M inisterstwa Skarbu i... wszystko zo-

sK wkiótce w sądzie miasta Me/cier w d/1o liczna 11 jest un sana za licz- s ta je  ja k  było; fatalna liczba 24 cią-
Pcnsylwanji. Oto niejaka mr. Mac Mil- feralną, p rz j noszącą nieszczęście. żv, ja k  urok rzucony na własność
len prowadzi proces przeciwko sobie. R osjanie nazywają ją  „czortowa Ł nieruchomą.

Kobieta ta jest najzupełniej zdrowa ^ ^ f ^ u z i n  , we wszy-
aa myślę, a  oorawj przedstawia s i; stklcb nlemal hotelach zagranicznych 
następująco: .num er pokoju 13 je s t nieużywany, za-

1 stępuje się go 12  - b.
Przed 18 laty, nieżyjący już dzisiaj j 

mąż pani Mihen, zawarł z nią Kotrakt, '
na podstawie którego zobowiązał s>ę 
wypiazać je j tysiąc dolarów rocznie. 
Kontrakt Stał się obowiązujący oo dnia 
ślubu.

Przez oimnascie lat od zawarcia 
kontraktu. do śmierci, szanowny małżo­
nek me wypiacił żonie ani jednego ame­
rykańskiego centa, a umierając, ustano­
wił ją  wykonawczynią swej ostatniej 
won, przyczem cały majątek zapisał 
dzieciom.

WoDec tegc czcigodna wdowa zmu­
szona była wnieść swe roszczenie o 18 
tys. doi. przeciwko sobie, gdyż jej obo­
wiązkiem jesi dbać o to, by cały ma­
jątek —  który nawiasem mówiąc —  wy 
nosi 5.500 dolarów dostał się dzieciom.

W tych warunnach widoid wspom­
nianej wdowy sa dość marne.

We wczorajszym Kurjerze Wilenskim 
czytaliśmy na p.erwszej stronie

Artykuł wczorajszy p. t. Tacy 
sobii panów łe“ zostai umieszczo- 
ny bez wiedzj 1 zgody Komitetu 
Redakcyjnego „Kurjera Wileńskie­
go", któryby się mgay me zgodził 
na jego umieszczenie zarówno zc 
względu na treść jak i iormę

K ręte  S tle łkk  lo g ik i m in i­
s te r ia ln e j

Na skutek kołatań Ministerstwo 
wydało polecenia przyjmowania obec­
nej oceny P Z .U W  w wypadkach: a)

Niesmty zdarzają się wypadki nie­
zrozumienia te j prostej prawdy i ta­
ki auior pomyrsłu 24 roku zapewne 
sądził, ża się Polsce i Skarbowi o- 
groi.inie przysłużył swem rozporzą­
dzeniem, a wiadomem też Jest, ze czę­
sto skargi na daną sprawę tra fia ją  
do rąk autora złego projektu i są od 
palane.

Wierzymy, że do Pana M inistra te-

Notatki "dlemiczne
P o l i t y k a

P. Adolf Bocheński pisze w 
Polityce: „G łosuję na Loubeta —  
wykrzyknął przy w yborach Cle­
menceau —  głosuję zawsze na 
głupszego

Znane, zapewne autentyczne 
powiedzenie Clemenceau „va 
pour je plus bete“ —  padło przy 
elekcji Sadi -  Carnot w r. 1887, a 
nie Loubeta w 1899. Podczas ele­
kcji tego ostatniego Clemenceau |

Angielski medżt
k o ro n a c y jn y .

Zapewne je s t to przesąd, oparty jed 
ra k  na pewnych powtarzających się 
obserwacjach, które potwierdzają
przywiązanie jakiegoś pecha do te j b ) J gdy się z ł o i r rachu nek kosztói' i einy do Niego by niesprawiedliwość n ję  był wogółe p a B ą m e n ta r jj* - J  
Uczby ,  budoiiji i c) gdy zaświadczę-. usunął. szem , o r z e ż w a  sw ó j o k re s  p o -

Ten trzynasty Judasz zdradę w so- nj e ZakJ Ubezp., że podniesienie oce- Zwracamy się tez do tych naszych m !ę dzy up adkiem  spowodtu P a n a - , 
bie nosi. v nv ponad 24 rok, dokonano na proś- posłow, którzy krzywdę w łaścicielij a  p ow rotem  do parlam entu

Natomiast liczba 12, liczba" aposto- bę właściciela ( f i ) .  | nieruchomości zrozumieją i będą m ie-; (P rzi~z - eij 3* ' .. ™ p , ,° "
łów dobrych i je j  mnożne, cieszyły się A więc Zakiad ocenić może o 300 \  ndwagę wystąpić na forum Sejm u ™ ^  9 1 . a™ f ’ ,  ' \  J
aotąa opinją ja k  najlepszą i cieszyła- cfc wyżej, c ile właściciel oto poprosi ? , w obronle „kaimemczników11, biorąc , i___ , ____Z
by się nadal pomnożona przez 2, gdy- p ik n ie  by to wyglądało w praktyce! 
by nie, niepojęta perturbacja w po- Jeżeli zaś Zakład sam przewartościo-
rządku rzeczy.

F ak t, że liczba 24 stała się liczbą, 
już nie feralną, ale wprosi katastro­
falną, tem je s t dziwniejszy, że prze­
śladuje tylko jedną, —  Jedyną war­
stwę obywateli Polski —  właścicieli 
nieruchomości miejskich.

Jasna u s ta w a  I n ie jasn a  
> .  p ia k iy k a

W osławionym podarku dochodo­
wym ustawa przewiduje odliczenie od 
dochodu na amortyzację budynków od 
1  do 1  1/2  c/c wartości budynku zależ­
nie oa materiału użytego na budowę.

wuje ocenę, chociażby z racji dewalu­
acji miernika pieniężnego, to wówczas 
uznaje się cyfrę wartości za niemia- 
rod a jn ą!

Dziwne są zaiste krete ścieżki lo­
gicznego myślenia! Zresztą punkt c., 
zosiał niebawem cofnięty.

J Co do punktów a. i b. to też są o- 
nc dosyć dz.wne, gdyż rachunki daw 
niejsze budowy albc nie egzystują, al­
bo są wyrażone w rublacn 1 cnyba by­
łyby liczone po 2,66, co też nie odpo­
wiada rzeczywistości.

Cena kupna, też nie zawsze jest

J i u m e  , ,  w ,  u i u i i ju  }  _
na Siebie całe odjum popierania , 
bnrżnjów.

istotnie inteligentnych
ludzi jak Ferry  i Freycm et. 

Jedynie w  gazecie mógł

Sprostowanie to dotyczy wielkiego 
arykułu wstęonego na pierwszej stro­
nie

Jeśli wotno rrti wypowiedzit-ć mó] 
oSobist> pogląd na tę sprawę, to mam 
wrażenie, że Kurjer Wileński wyszedł- 1 
szy sooie kiedyś raz, odiąd coraz etę- 
ścitj wychodź chyłk.em, nez zgody 1 j 
nozwolema swego komitetu redakcyj-

Dopiero wysłałem do Redakcji 
„Słowa11 artyaui p. t. 13 —  24, gdy 
w temże „Słowie11 z dnia 24 kwietnia 
znajduję wzmiankę,że delegacji Stow. 
Właść. Nieruchomości p p. Bohdano­
wiczowi i  Sikorskiemu p. M inister 
Skarbu obiecał nakazać Izbom Sk ar­
bowym i Urzędom podatkowym wy­
znaczać specjalne kom isje rzeczoznaw 
ców dla oszacowywania nieruchorności 
miejskich na prośbę właścicieli w celu 
zastosowania norm rzeczywistych, a 
nie fikcyjnych z r. 1924 - go.

TaKa decyzja juz przez M inister- 
. siwo Dyla ogłoszona i gdy chciałem z 

niej skorzystać, okazało, się że jest 
odwołaną, gdyż zapewniał Urząd Po­
datkowy, że podania przyjąć nie mo­
że.

Panowie wysłannicy 
powrócili

s . Cle­
menceau napisać: „je vote pour 
Loubet11 eo też i zrobił, ale recep­
ta, według której dokonywa się 
wybói szefa republiki ustalona 
była przez niego już poprzednio.

,K ról angielski kazał wybić 90.000 
medali, ku upamiętnieniu koronacji 

Medal przedstawia parę królewską i 
będzie nadawany za zasługi dla koro 
ny angielskiej.

miernikiem wartości rzeczywistej, a 
Brzmienie ustawy jest jasne, zro- trzeba sądzić, że Jest one nie mniej 

zumiałe i niewątpliwie astawodawca szą od obecnej oceny P.Z.U.W. 
był ] owi en. że słowa „od wartości bu- W szystkie urzędy podatkowe zgod- 
dynku11 1 ęd:i stosowane z całą spra- ne są z tem, że branie norm wartości 
wiednwością i sumiennością obowią- z 24 roku, je st niesłuszne, kizywdzą- 
zującą wszystkich obywateli, a  bez- Ce i nie ma uzasadnienia, i nie urzędy j 
sprzecznie organa rządowe, których winimy w stosowaniu te j anom alji, ' 
zadaniem Jest spełnianie nakazu u- pow iadają: niech panowie robią stara 
staw w myśl intencji prawodawcy. nia w M inisterstwie, bu my tylko je -

Ńiestety praktyka Izb Skarbowych stesmy wykonawcami zgórj ! skorzystać z prawa uzyskania słusz­
na 180 stopni odbiega od teg„ zasad-, y p r > v * l * d  * e j „ceny wartości swych domów A
niczego poglądu na obowi zek „-ązą-j r i Z y i H a U  I • c GOI 6w w P olsct jc s t  zapewne kil-
cy na organach wykonawczych w  ̂ Przykłaa żywy, najleipiej może ilu- kaset tysięcy, więc trzeba będzie ta- 
stosowaniu ustaw. strować błędne i tylko obliczone na ^  n0śr podań składać i opłacać. Za-

Przy ocenie domów, stosują urzędy zwiększenie dochodu Skarbu stosowa pewne trzeba bedzie owe Kom isje 
! podatkowe dziwne, niezrozumiałe 5 ni- nie norm 24 roku. rzeczoznawców opłacać, bądź w posta-

Maui trzy imiona, w herbie trzy czem nie wytłumaczone normy. Mi a- o to  mamy przed sobą rachunek jea - ci d jet, bądź, co w naszych siosun- 
Hścłe dębowi, Slażyleiii trzem wład nowieie, ocena nieruchomości przez z nieruchomości. kach jest prawdopodobnem —  w sto-
com, prowadziłem .^ y  w ojnj 1 I>ow. Zakł. Ubezp. ..zajem nyeh w ro- Przychód brutto waha sie od 34 do Jneki. procentowym do sumy ogólnej

nie" . k^ ! ^  ^  0(1 ^  ^  ^  lub rÓŻUicy
tmccłdej zastrzeloa pouemną trzy Dlaczego 24-m, a m e 36 lub 37, czy pżnie od próżnostaniu i w jpłatności niyś przysporzeni nowego dochodu

6 czerwca p . Prezy­
dent Mościcki

w y J e L a ia  du Rum un]! 
W o j. M ich a ł w  W arszaw ie

BUKARESZT Sprawę wizyty głow 
państw? PoLiki i Runiunji ustalono w

pozwolema 
nego.

b/smarck byt przekonany, /.e cyfra 
„3“ odgrywa w jego żydu znaczną ro. j 
lę Uzanadnml to tal:

konie Spowodowałem zjazt. trzech 
cesarzy f powołałem do życia trój 
przymierze. Mam troje dzieci, a  sen 
tencja wypisana na moun aomu 
brzmi „In binitate robur". Jeśli pi- 
Snu. humorysiycznp piszą prawdę, 
to .wam na głowie trzy wiosy".

W ła d y s ła w  Studnlckl
Pozbawiony wszelkich w arto­

ści dziennikarskich, czy literackich  
tygodniczek „Epoka“ cytując ob­
szerne wyciągi z książki W łady­
sław a Studnickiego „Ludzie, idee 
i czvny“ , klepie łaskawie po ra­
mieniu nestora polskiej myśli nie­
podległościowej a nawet pozwala 
sobie na ton lekcew ażący.

W ładysław  Studnicki był zapła- 
dniaczem ideowym wielu ruchów  
ideowych w F oisce i nauczycie­
lem wielu pokoleń. Człowiek 

P.Z.U.W . wynosi •Jes*: to, tylko być może dmuchaniu czysty jak kryształ, człowiek któ-

Adolf M. Bocheński, jest czło­
wiekiem, którego erudycja histo­
ryczna jest ogrom na —  on jeoen 
wie i pamięta więcej, niż kom­
plet profesorów niejednej wyższej 
ticzeini. T o  też wytknąć mu błąd, 
chociażby pow stały przez po- 

, tknięcie się pióra, to specjalna
' satysiakcja. T o niczem ubicie, 
rysia dla myśliwego. Mam na-j 
dzieję, że nie zaskarży mnie d o !
sadu, jak się to mi zdarzyło, gdy!' .
vvj knątem komuś błąd historycz |ten sposób’ Je ,“ sk' ll2Sienca 

, ny, św iadczący o tem. że ma nu* w0Jew a ichał’ który bętizir re
prezentow ał króla Karom na Koronacji 

w Londynie- wprost z Londynu przyje- 
dzłe do Warszawy, aby w imiciiiu kró­
la więczyć Piezydciitowi MościCk-cms 
oficjalne zap.oszenie do Bukaresztu. — 
Prezydent Mościcki wyjedz.e do Ru 
munji 6 czert-ca, poczem w ciągu iego 
samego miesiąca rewizytować będzie 
Prezydenta R. P. w Warszawie król ru­
muński.

pojęcie o historji XIX wieku aku- 
właściwie - ra r takie, jakie ja  o  fonetyce ję- 

z kwitkiem, bo chyba trud- Zy g a chinshitgO. 
no sobie przedstawić, by wszyscy 
-właściciele domów w Polsce me chcieli

fiskusowilokatorów.

Ocena 1924
140.000 (cyfiT w zaok. ąglenin), z oś o- Iia zimne przez tego, który 
btena 360.000 zł. , tnie się już oparzył i być

wielokro- 
może, że

Od podatku dochodowego winno .żadnych kosztów ta ta  akcja  naprawy

35? Pytanie?
Odpowiedź: 00 ówczesna ocena by­

ła w cyfrach 3 do 4 razy niższa niż 
obecnie, a więc Skarb na tem zyskuje 

Ale czy to je s t w porządku?
; K toś nie znający spraw ubezpie­

czeniowych, nie może zrozumieć dla- 
• • *  ’

czego ocena tego samego objektu

Do wileńskiej przycnodm lekarsKiej 
przyprowadza matka chore dziecko. Le 
karz Daaa zapisuje lekarstwo poczem

' r.asza dzielnica, a szczególnie W ilno _____     r ____ _______
-  Dziecko jest brudne... po okupacjach i najazdach, było tak nip 2(1.000 zł. dochodu, zaś jego war- ' u a-stru majątków rolnych i trwać
—  Jak to brudne? Codziennie go niezmiernie zubożałe że właściciele tość określona przez Urząd P od atko-, \a*a ca^°' ' 

myK Ułomów, nawet nic lub prawie hic nie wy wynosi tylko 140.000 zł., to wypa A nim słońce wejdzie •— rosa- o
mówiąc słowa, 0(,vzyniywali 0d lokatorów i dlatego o- da, że taka niei-uchomość przynosi pra czy wyje. '

być odliczonych 3.600 zł. na amorty błf du w za3adzi( poaatko
zację, tymczasem odlicza się 1.400, t. 'v>cb ni VrzySporzy 00 daj Boże.
j .  2 Y2  razy mniej, a przez to dochód X lę ! Ile lat taka akcja  rwać bę- 

przez ten sam Zakład Ubezpieczeń ra netto powiększa się wbrew ustawie o Ozie? V sza)" takie orzeszacowanie ca-
ptem podniosła się o 300 —  400 proc. 2.200 zł., co podnosi cyfrę podatku z własności nieruchomej (prócz do-

Rzecz je s t prosta: w 1924 roku powiększeniem skali.  ̂mów nowych —  uprzywilejowanych; ,1 g w jazcią w  tygodniczKU ,g  ,pOka‘

Prywztne zamó­
wienia

w  przem yS fe so w ieck im
M O SKW A Pat. K om isja kontroL

party jnej przy centralnym komietfecił
p o rtji ustaliła, że naczelnicy cechCu
w labryce im. Ordzonikidzt Bem a?
Easzyryn Leszczenko oraz kierownik

.     , . produkcji Limarenkc przyjmowaL z;
p m .e  więcej nrz n,tjeden r tych, ^  ^
który chodzi dzis objuczony o r d e -r  ;  ;  . . Ł . . , ,/ . . .  , . , J. J . i zamówienia i pieniądze za me braŁ
rami. Historia dopiero w yśw ie-i u . , .  , . . v

* 1 i i  n  i . - n r .  i  t 1 siebie, a częściowo zużywali na o* 
fi. czepi był.dla Piński W ładysław  fle robotnikóW) któri! zar ^
SfudiiicKi. Natomiast g ło v n ą nu ^  Wy ej . mirue.

rym Polska może i będzie s.ę za­
wsze ; chlubie. Dla rozbudzenia 
idei niepodległości zrobił niewąt-

Jużeli dom daje netto, biorąc śred- j  ^  K< j f ” n_^, ^ obn^ jest f  'W in cen F y  Rzymowski J»nteolerz5 Chrustalew i .Tre

Lezarz oierze nie 
trc.cnę waty, macza ją  w benzynie i  po­
c ią g a  po szyi dziecka na której zos aje 
biały 1

—  To nie sztuka —  mówi matka — 
,ak pan doktói czyści go chemicznie

   oddani -zostali u od sad. Roa
p ęd zo n j zew sząd  za a p o r c z y w  ^  odbędtie ńę # dniu r 4 niaj:
p o p ełn .am e - p lag ja tó w . 1  ylkc m ^ e w s k k h  sad im mia-skim.
w srod  ta k ie j maiOSCl ,  ,Oze uę. u, , pK x  WAtne z mówieniu w przemyśl, 
ro d z .c  n ierozum .en ie w kładu lde-

eena domów była celowo tak obniżo- wie 14,35 % , co byłoby bajeczny, io- 
nr. by mogli w łaścicide opłacać pre- katą kapitału i nie ulega wątpliwości, 

1 mje. r że cena takiego domu wynosiłaby 3
do 4 razy wyższą sumę, jako lokatę 
pewną.

P.Z.TT.Wr. wystawia polisę na sumę

—  Chciałabym narzeczonemu spra- 
wić ptkąś mtspoaziankę na imieniny...

—  Pokaż mu twoja metrykę.

— Pana bolą zęby? Ja Kym sobie ka­
zał wyrwać zepsuty ząb, gdyby był 
mój-

—  O i jaDyrr zrobu to samo, gdyby 
to był pański ząb.

Wybr Web

Drugą przyczyną była ocena w zło­
tych pełnowartościowych, a więc mu­
siała ona być o 50 %  niższa od obec- 
nej, gdy złoty został zdewaluowany.

W ła d z a  s k a rb o w a  n ie  sza ­
n u je  w ła d z y  ub ezp iecze ­

n io w e j

Mamy do załatwienia podatek do­
chodowy za lata 36 —  37 na warszta­
cie w urzędach, które to nrztdy mu­
szą stosować normy roku 24 go nim 
kom isja rzeczoznawców nową taksa­
cję  przeprowadzi

Z teero wynika, że wszyscy plat-

ovrego Studnickiego w życie Pol­
ski C a t

.M erku rju sz"
przedostatnim

Oraer „Orła białego
dla  k rd la  Grecji

■o

W  przedostatnim numerze 
„M erkurjusza" p J. b . atakuje 
mnie w  ten sposób, źe aUykuł 
swój o przynależności W eyssen­
hoffa do masonerji podpisałam li-

sowieckim.

CHCESZ ZAPOBIEC KLĘSCE 
ANALFABETYZMU —  ZŁoZ  
OFIARĘ NA DAF NARODOWY 

3 GO MAJA

Konto czekowe P.K .O . 70 0 .1 6 8 .

ATENY PoseJ R  P w Ate lach, —  
mm. Schwarzburg - Guenf-ei wręrzył

Ale Izby Skarbowe z jporerr. god­
nym lepszej sprawy negują pobsy o- 
bocnie wydawane i wskazaną w nich 
wartość budynków, twierdząc, że o- 
bccna cyfra nie może być przyjęta 
jaKo podstawowa do amortyzacji, a 
tylko cyfra  z 24 roku!

Jedna instytucja rządowa uznaje 
ocenę drugiej instytucji tez rządowej
za niezgodną z piawda, a więc fałozy- mi„st obecnych 20?

360.000, co stanowi mniej niż 2/5 _
przedwojennej wartości domu, a o<l- Z tego wynika, wszyscy
powiada mniej więcej wartości han- ,dcy -spotkaj? sb z normami c uc ń ^ ^  .. ___________________________________
dlowcj teraźniejszej wobec katastro- na amortyzację na pods ,wie w e ay  terkatn# A.P.K. Staw iając mi tak' W eyssenhoffa, zszarzał^ od nosze

rarzut, należałoby się samemu ^nia na piersi, to  1 tak p. Kobyliń-
Krzywda będzie się więc działa podpisać petnetn dnieniem i naz-|jki powtarzałby jeszcze, że W ey-

rnnkom w jakich się ona znalazła. nadal a Ministerstwo będzie tw ier-! wiskiem. agkolwiek my dzienni

fajnego stanu nieruchomej własności ńomow z r, 1924. 
m iejskiej, jako odpowiadającej wa­

dziło, 
nie11.

że tę  sprawę traktu je „liberal-Nie ocena więc P.Z.U.W. jest w . 
dliwą, a cyfry z roku 24 są niespra­
wiedliwe, krzy wdzące i tendencyjne, j Zapewne będą szczęśliwcy, którzy 

Co by Skarb powiedział i jakby ^ t m f ią  znaleźć się na pierwszej ko­
na zwal n.p. żądanie tomików, by do ]ej ce  (]-/ia}ar'i ow ych komisyj rzeczo- 
podatku dochodowego były obliczone znawców j  na teill dużo zyszczą. 
ceny zboża, dajmy na to z 32 lub 33
roku, licząc za metr żyta po 8 zł. za- Ale ei inni, których kolej może 

przyjść za kilna, czy kilkanaście lat 
—  wszak do nich będą się stosować 
normy obecnie dziali jące. Pow staje 
pytanie: dlaczego jedni obywatele

wą, co się równa oekarżeniu, albo o j Czy zgodziliby się p.p. urzędnicy,
szwindel aseKuracyjny, jako wy góro- j m pensje wypłacano w złotych,ale
waną taksację niezgodną z rzeczy- przewalutowanych wedle kursu mar-

królowi Jerzemu II insygnia orderu Or- wistą wartością, albo o całkowitą nie- ki gdy pudełko zapałek kosztowało nuW  b^ć krzywdzeni, gdy innym u-
i r  instytucji ubezpieczcnio' miljon marek, a wedle, norm jiłacy z dał°  ^  UZ>'ska/‘ ™ nki « P ™ d l i -

zaer-nnznycn Sędzielowski, który ja ^ !we^ .w zakrcsie powierzonej je j  czyn-  ̂czasów wypuszczenia pierwszych ma
ko kurjer Pana Prezydenta Rzeczypo- , BO®cl* j rek polskich ?
spolitej przywiózł insygnja oideru do Należałoby więc bądź pociągnąć 1 A przecie racja  jest absoiutnie ta
Aten, oraz attache poselstwa Praischil- 
KozIowskI

Wręczając order, pose1 Szwarzburg 
Guentner podkreślił w przemówieniu 
wspaniałe tradycje historyczne orderu 
Orła Białego, który jest odznaczeniem 
ustrnowionem przez krolow poislkich 
jeszcze w r. 1705-

Po uroczystej audjencji, która odby­
ła się z ceremonjałem. podobnym jak 
przv wręczaniu listów uwierzytelniają­
cych kró' Jerzy zatrzjrmał posła R P. 
w, raz z asystą na śmadan-u w ktorem 
wzięli udział następca tronu książę Pa­
weł, księżniczki Heiena i Irena oraz 
świta

we f

i Albo panowie delegaci me potrafi­
li wytłumaczyć Panu Ministrowi nie-

Ubezpieczalnię do odpowiedzialności ]ia  sam a: —  chęć zarobienia bez wzglę praktyczności i zbędności wyznacza- 
karnej, bądź rozpędzić na cztery wis- du na sprawiedliwość, a z krzywdą nif* komisji na indywidualne podatna 
try, jako zbiorowisko ludzi nieudol- Jla strony przeciwnej, , w sprawie zasadniczej i wskazać że
n ich . j Faszent zdaniem takie postępowa- P.Z.U.W . już jako specjalista o cha-

Tymczasem wiemy wszyscy, że P . 'n ie  nie jest fa ir, a dzmła demo’-alizu- rakterze urzędowym tuksację przepro
Z U. W . jest instytucją, na którą na- jąco. , wadził i nie może być posądzany o
rzekan nie słychać, a nawet zyskała 1 Jeżeli płatnik widzi, że fisk  używa fałszowanie rzeczywistości, alb P . 
ona sympatję ubezpieczonych, co sta- metod sprzecznych ze sprawiedliwo- M inister, wśród nawału zajęć chwim- 
nows pochlebny dla niej wyjątek. Jgcią, to tem samem czuje =ię upoważ- wo innej, praktyczne;, oopowiedzi

Płatnicy podatku dochodowego n ie -’ nionyni do obrony, używając tanich P-P- delegatom nic znalazł,
skończoną ilość razy składali w te j samych metod. j Dlatego też w całej pełni popieram

Prócz ściągania jaknajwiększych postulaty wypowiedziane wyżej.
urzędów

1 . . , • , j. i- „„o i ° t .  Wańkowicz.i j 6st wyehowywanLe obywateli w zase
dach moralności, świecąc przykładem. ------------

' J i
sprawie memoriały, zakładali sprzęci-]   - - -TO_____  ,,___
v y, uchwalali rezolucje na zjazdach sum pieniężnych, zadaniem 
Stowarzyszeń właścicieli nieruchomo- I - 
sei, jeździli z przedstawieniami do

k„rze wiemy kto się pod tym kryp 
lonimem kryje, to przeciętny czy­
telnik nie domyśli si-ę, czy msze 
to p. Józef Birkenmayer, Jerzy  
Babiński, czy np. Jakób Bobko.

Pewien, zresztą znany „m ason" 
powiedział: „Ktoś przedtm ną cią­
gle stąpa, ktoś się za mna w łó­
czy Woiąź".

Otoż zdaje mi się, że ta zmo-

senhoff był masonem, próbował 
się em ancypow ać, a nosił szka- 
pierz, bo się w duchu buntowa* 
przeciwko tragedji należenia, do 
loży.

Nie chcę umniejszać zasług p. 
Kobylińskiego nad dem askowa­
niem działalności żydoetwa, lub 
masonerji, chcę tylko powiedzieć, 
że nie trafia mi do przekonania 
argument p .' Kobylińskiego, jako- 

1 by znając tragedję p:‘"arzy, nale-
ra m ^onerji prześladuje loży, mielibyśmy ic>
ków redakcji „M erkurjusza", dla 
tego też polemizowanie z p. Ko­
bylińskim jest bezcelowe.

Był sobie taki docent Górka, 
który chciał odDronzowić Sien­
kiewicza, nie po,mogły w tym 
wypadku żadne dowody, by go

bardziej kochać i cen .c. Ni-e ceni 
się ludzi, którzy kupczą sw oje- 
mi pizekonaniajni... Dlatego uwa­
żałam za swój obowiązek w ziąć 
w ooronę człowieka, który już 
sam bronić się nie może i którego  
imię naieży do Narodu, dalsza o-

przekonać o wielkości tego p is a -i brona należy do rodziny, którą 
rza. Nie chcę przez 10  powie- P- W eyssenhoff pozostawił.

dZi! Ć; , i e c L KOn yhń^  iVyStęPU'l  N * zarzuty p Kooylińsk.ego
c -irp f  r  ' iyC iP°i * 6 a C°  *  ̂ często natury całkiem prywatnej docent G órka ale tw erdzę, ze < J  m y,,m an ii
gdybym nawet p Kobyi.nskiemi j ^  ,ję jje ,k.„ żę! c  . śv,jatl.
rzuciła pod nogi tomy dzieł W e y -, moź choćbym go skarg mych 
ssętrfioffa e  podkr :.s onem: c z e r - j ^  ^  hu} ^  { s n,jta+ 
wo .ym otowk.em ustępami, w kW{ kj te w ceRl ;)Zdem astow anja  ■ się 
rych pisa.z ten występuje p - z c - ,pjdpjszę łien nazwiskiem.
ciw m asonerj., gdybym jako „ c o r ,
pus deheti" przedstawiła szkaplerz i A. Poklewska - koziełł
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Zniszczenie ogarnia kraj Basków
Czerwoni w ucieczce podpalają miasta i wsie

Nowa faza walk baskijskich
VITTORIA, Pal, Korespondent agencji Havasa ctonosi, że o- 

tensywa wojsk powstańczych na froncie biskajskim w esda w no 
wą fazę. Walki górskie zostały juz zakończone i ooecnie ao akcji 
wprowadzone zostały środki zmotoryzowane, aby zluzować ztnę 
czone w oojach straże przednie. Liczba jeńców wziętych w ostai 
nich walkach do r.iewoli przez powstańców wynosi kilka tysięcy.

Korespondent poakreśla dalej, że wszystkie urogi w okoli - 

each Marquina pi zepełnlone są zoiegami, Za wojskami powslań- 
czemi podążają samochody ciężarowe z żywnością dla okolicznej 

ludności.

Madryt podminowany spiikami
MADRYT. Pat. K^espondKnt agencji tlavasa donosi, że po­

licja madrycka wykryta nov.ą zorganizowaną grupę zwoienm - 
ków powstańców na czele której stała pewna kobieta.

W szyscy członkowie tej giupy zostali aresztowani. W  cza - 
sie rewizji wykryto wiele materjah* obciążającego. Zwuiennikow 
powstańców, wśród których znajduje się szereg księży otrącono.

Odezwa gen. France do Basków

Izba Przemysłowo-Handlowa w Wilnie
radzi c inwestycjach Ziem f  łn.- Wschodnich

WILNO. Dnia 28 bm odbyło się 29 ko podstawowego dla akcji gospodarcze 
plenarne posiedzenie Izby F.zem ysło go podniesienia ziew wschodnich, 
wo - Handlowej w Wimie, na k tó re j Następnie dyr. Barański wygłosił
przybyli radcowie Izby z czterech wo 
jewództw: wileńsikego, nowogródzkie­
go. biastockiego i poleskiego.

W toku obrad Izby dyrektor Izby 
inż. Władysław Barański wygłosił re 
fr-rtfi pod tytułem „Sprawa .nwesty

'sprawozdanie z działalności Izby za 
okres od 20 paździerrika 1936 r., któ 
re, po dyskusji, przyjęto do wiadomo 
śei, poczem przyjęto zamkn.ęeio re 
ehunkowe za rok 1936, przyczcm uch 

| walono kwotę zł. 13.000, która pozosta 
cvj publicznych i prywatnych na tere , ła jako  nadwyżka z prowadzenia przez 
nie ziem północno - wsehoanich11. jlzbę. Pierwszych A ukcji Futrzarskich 

Następnie przemawiał senator Becz i Drugich Międzynarodowych Targów 
kowicz. ! Futrzarskich, przekazać do dyspozycji

W  związku z referatem , na wniosek! zarządu na cele związane z fu trzars.- 
radcy inż. Wojewódzkiego uche.wolono trm .
rezolucję treści następującej : iSprawudame kom isji rewizyjnej z

Plenarne zebranie Izby Przem.-Han j wykonania budżetu za rok 1938 złożył
SA LA M A N K A . P a t , R a a jo  NatŁo tery g łó w n e j, b ę c -ą c t j o d p o w ied zią  Iłowej w W ilnie stwierdza, że zebrane prezes komisji radca Zawadzki. Zew ta

nal og las za n o tę  p o w sta ń cz e j k w a  ■ n a  z a iz u ty  p o d p a len ia  przes p o w - dotychczas dane dowodzą poważnego ło ono przyjęte, przyczetu uchwalono
l ŚtańcÓW  m ia s ta  G u e rn ica : zm niejszenia się sum, p rzeznaczonych . absolutorium zarząuowi.
: . - U l  inno nil rok 1937 na inwestycje publiczne Kierownik działu biura Izby dr.
, G u erm ca  r b y ła  podtpałiona 0j,szarzc ziem północno - wschoa- Dim trjew wygłosił referat o zagadnie-
j P ^ z  n a s . ; lllcll wohbc ożywienia Kię pubbeznej, niu cen.
i Hiszpania gen. F .an co  nie p o d p a l i  fcw esty<*Jnej V Polce < óle, w  dalszym ciągu odbyły się wybbry 

' 1 *» Sianowi to objaw niejokojący i kontra do kom isj. rewizyjnej i m. organów
siująCy z dotychczasową przychylną izbowych.

P O D P A L A N IE  J E S T  M O N O P O  polityką władz państwowych w tym z a ;

la

Nic tak nie szpeci, jak pieg.. A 
LEM TYCH, KTÓRZY SPALILI kresie.  ̂ przecież każdy może ich uniknąć tak
IRIJN, EIBAR I KTÓRZY USIŁO- Plenarne zebranie wyraża podzięko }atw0i j eś.i zacznie im zawczaisu za­

pobiegać. Krem PRECIOZA -  Perfe- 
ction, metylko, że skutecznie zapooie- 
ga powstawaniu piegów, lecz usuwa 
szybao i bez śiajdu nawet najbardziej 
zasłarzałe piegi.

PUŁAW -

W A L ł SPALIĆ ŻYWCEM OBROŃ wanie grupie parlam entarnej senato
C Ó W  TOLEDO. rów i posłów ziem wschodnich za ich

akcję na terenie rządu i Sejm u w 
GuetniCa Szlitujemy t&k jak wszy gpal.wj ( uwzględnienia p o trz e b  inwes

stU'0 CO jest hiszpańskie. ly c y jn y c h  wschodu i prosi o energiez

Kraj Basków wie, Że Tradycje je ne kontynuowanie w taki jposób,
go przez nas będą uszanowane. tó Plal1 inwestycyjny na rok 1938

mógł przynieść w te j sprawie znacz- 
Baskov'ie, złóżcie broń. m ejszą poprawę. - W ILNO. W  niedzielę dnia 25 kwiet
Jesteście wciągnięci do walki zebranie przyjm uje z uz- n ia 1937 r. o godz. 11 w lokalu Zwiąż

przegranej Zgóry a prawda prztd Ilar-lcm 1 z-vwpm zadowoleniem do wia ku Urzędników Kolejowych w W ilnie
wa Oli jest u k n  war U domości wydanie dekretu P  Fiezyden r,rzy uj. Słowackiego 11 odbyło się

tu IIP  o popieraniu inwestycji na zie Walne Zebrań.c członków Związku Lfc

Zj a ZD L E G JO N IST oW  
SKIO H

Do F ran c ji przybywają ciągle uciekiricrzy z Hiszpanji.

Zaufajcie sprawiedliwości i szla ińiaeh wschodnich i wzywa zarząd Iz- 
chetności gen. Franca —  kończy by do rozpoczęcia ak cji spopularyzo- 
wezwanit powstańczej kwatery wania i wykorzystania postanowień
głównej.

fiuerwta spaliły czerwane hordy
uciekających marksistów

LONDYN. Pat. Bombardowanie nt. Guernica, me przedsta - 
wia się zresztą bynajmniej jasno i w kuluaiach pa lamentu angitl 
skiego zadawano s.obie pytanie, kto jest odpowiedzialny za boru 
hamowanie, które pociągnęło za sobą tyle ofiar wśród ludności 
cywilnej. Główna kw atera gen. Franco w Salamance oficjalnie za 
p rz e cz , jakoby wogółe wiedziała o wykonaniu ttg o  ataktt tomi- 
czego. Władze powstańcze nie kwestionują, że ra»d lotniczy się 
Istotnie odbył, ale oświadczają stanowczo, że wojska iotn>cze 
gen. Franco nie brały w tym raidzie udziału.

SEWILLA Pat. Komunikat powstańczy jementuje wiadomo 
scl ze źródeł wojsk rządowych oi rzekomem wzniecaniu pożarów 
w szeregach miejscowości przez lotników powstańczych przy po 
mocy bomb zapalajacych i jednocześnie uskarża wojska rządowe 
które wycofując się pośpiesznie podpalają wsie i miasteczka.

N a jw ię k s z y  o k rę l w o je n n y  i  w ia ta

Błogosławieństw® nowożeńcom
C ITTA  D E YATICANO. “at O jciec święty udzielił wczoraj au­

diencji ponad 1000 nJodyn parom małzeustcim.

Siedmloratzkl hiszpańskie
W A LEN C JA . P at. Donoszą tr  ł  Marzia ze w tam tejszej dzielni­

cy robotniczej pewna kobieta pow ili siedmiuraczki. Mnno starannej opie 
k i 1( karskie;, położnica *m a m  IstniPje oh. va, że m» uda się u trzy 
mać siedmioraczi ów przy życiu. , -t.-

tego dekretu dla akcji uprzemysłowię 
nia ziem wschodnieh.

Plenarne zebranie zwraca jednak u- 
wagę na usterki dekretu, ograniczają 
ee jego zasięg i utrudniające wykorzy 
stanie przez drobnych i średnich in - 
westoiów dzięki oparciu o zasadę pro 
gresywnego podatku dochodowego. 
Dia inw estycji tego typu winny być—

gjonlstów Puławskich okręgu wileń 
skiego.

Otworzył zebrań: e i powitał przyby 
łych gość prezes Okręgu kol. Wacław 
Stachowicz, powołując na przewodni 
czącego zebrania kol. kpt. Soborowskie 
go, który w krótkiem żotnierskiem 
przemówieniu, przypomniał przeżycia 
zebranych kolegów w Legjonowie.

P e  przemówieniu D elgata Zarządu 
Głównego, wyglosi.a krótką hLstorję 
jKiwstania, rozwoju oraz bitew Lcgjo

zdaniem plenarnego zebrań a —  stwo nu> Brygady, Dywizji i  pułku Ułanów

e :
li

Angielski krąćown.k „Hoou przy pomocy którego angielskie okręty z żyw 
nością dotarły do Bilbao.

Z d o b y c ie  M a r ą u i n a
YITORIA Pat. Agencja Hat asa donosi, że powstańcy 2doby 

h wczoraj po gwałtownych walkach miejscowość Marquina na 
•roncie biskajskim i posuwają się dalej naprzód w kierunku Bil­
bao.

Nota o gwałceniu układu nieinterwencji
przez Mn; l;ą

SowletRie prowriKacje
w stosunku do iaoonjl

MOSKWA. Pat. „Izwtestja* znów zamieściły list otwarty 
czytelnika Drużynłna do komisarza Litwinowa w sprawie sowiec 
ko japońskiej umowy o ry aołóstwic Tow arzysz Drużynin radzi 
towarzyszowi Litwinowowi umowy takiej ik zawierać,gdyż zw. 
sowiecki sam mógłby wykorzysta, zasoby , ybne na Dalekim 
Wschodzie, a po zatem sowiecka polityka pokoju nie znajduje po 
parcia ze strony rządu japońskiego, przeciwnie, liczne fakty mó­
wią o  agrest wnych zamiarach Soidateski japońskiej wobec zwić 
zku sow ieckiego. W  tym czasie, kiedy rząd sowiecki pragnął ure 
gulować sprawę ryboiostwa, iząd japoński zawarf poro - 
zumienie z Niemcami skierowane p zedewszystkieni trzeciwko  
ZSRR, kończy list towarzysz Dniżynin.

i >’ • ■

Cenny dar dia biblioteki Raczyńskich
w Poznaniu

POZNAŃ. Pat. W  dniu wczorajszym nadszedł z Jap^nji cer.- 
ny dar dla biołjoteki Raczyńskich w Poznaniu, mianowicie ręko - 
pis pazekłaću japońskiego „Chłopów" Reymonta (tom 3 „WŁos 
n a "). Ofiarodawcą jest tłumau prof. Asacori -Kaio.

rzone dodatkowe impulsy, a sam za - 
kres ulg nie powinien być mniejszy 
niż ulgi, przyznane inwt siyrjom  zhkła 
danym w Gdyni i jiowiecio morskim.

Plenarne zebranie wyraża przekona 
nie, że akcja  l.idusH jakzacji ziem 
wschodnich, o ile  ma być skuieczna, 
musi być poparta wznowieniem udzie 
lania kredytów na cele inwestycyjne, 
tern baidziej, że przewidziane dekre - 
tern bonifikaty dodatkowe stw arzają

K ieehow i3ckich referentka oświatowa 
♦kręgu panna Anna Bujwidówr a.
:'X Kol. S tefan  F re jta k  wzywa zebra - 
uyćn do uczczenia przez, powstanie pa 
mieć zmarłego w aniu 9 listopada 
’ 986 r. doktora , medycyny koiegi 
Dźwilla, poczem składa sprawozdaniu 
z działalności Zarządu.

Przez aidaniację wybrano jedi.ogłoś 
nie na prezesa kol. Stefana F ro jtak a  
na członków Zarządu K o.. Kol VN acła

w A res ie  a. a ulg poważne ułat- Stachow .cz, MoritłST ‘ Czesława 
wienia dla przedsiębiorstw w spłacie 
zaciągpuętych zobowiązań kredytc - 
wych.

Plenarne zebranie prosi zarząd Izby 
o szczególne zainteresowani", się cało 
kształtem problemu inwestycyjnego,ja

Odkrycie pokładów 
węgla na Bukowinie

BUKARESZT. Pat. W  prasie ru 
ntuńskiej ukazać się wiadomość o 
odkryciu na Bukowinie pokładów 
węgla.

Już rozpoczęte prace nać- eksplo 
atacją tych złóż cieszę się popar-

Wladysława Lebeckiego, Pawia Gosz- 
to'da, Edwarda Żeligowskiego. Jan u ­
sza Eugenjusza Baruchę Do komisji 
rew izyjnej kol.: Podczaskiego Zczisła 
wa, Nowickiirgo i Fo la . Dt> Sądu Kole 
żeńskiego m ji, Kulczyńskiego, Ostrów 
skiego i Ostaszkiewicza. oraz Delega­
tów n a  W alny Zjazó koI. Stachowicza 
Moritza, Gałeckiego, Lebeck ego i J a  
nusza.

W  czasie obrad były porus”.aue roz 
n-; sprawy tyczące się spraw rozwoju 
Związku i  prae organizacyjno - społe 
cznycL.

Na zakończenie zebrania uchwalono 
jednogłośnie wysłać deoeszę, hołdowui 
czą swojemu Wodzowi i Prezesowi Zaciem kol przemysłowych, przynio- . T

SE 1 ov iem korzyść nietylko życiu ^  G ło w ic o  generałów- brom  Du- 
uospoditrczfcmi i przemysłów Ru cjau o^zeligpw slaetflu , k t o f j  ku^zcze
°     ̂ immn o 1 nim lohrunron mo mntrr nr7V
■nunji w czasie naibliższym, lecz 

I również będą miały duże ~nacze - 
nie w pizyszłośd, gdyż Rumun a 
nit będzie zmuszona do importowa 
nia węgla pochodzenia zag-anicz- 
iego-

im p iin ii j in ii(B w in i n i  n r > ™ z * e * i * » e . b * -  «•■ s Hau -  g K r ta a s w ia to ia g w n e g a n M iw o iw ^ M j M  i f c

Mlędzynarodo»y konkurs hlppirrny w Rzymie

LONLYN, PAT. Emisarjttsz gen. 
Franco złożył ambasadorowi W . Bry- 
tanji w Hendaye werbalną notę prze­
ciwko ochronie, udzielanej angielskim
statkom handlowym przez brytyjskie
okręty wojenne. Zdanietr władz po*
wstanczych okręty te eskortowały stat­
ki ..Macgregor“, „Hamstei ley“ i „Stan- 
V ook“, a kontrto.pedowiec „Firedra- 
ke‘ wpłynął na hiszpańskie wody tery

torjalne.
Londyńskie koła urzedowe oodkre- 

ślają, że nie było wogółe mov»y o es­
kortowaniu statków handlowych, lecz 
że okręty „Hood“ i „Firedrake" znajdo­
wały się na miejscu tylko przypadko­
wo. Według sprawozdań, otrzymanych 
przez admiralicję, kontrotoroedc wiec 
„Firedrake11 nie przekroczył granicy 
wod terytorialnych.

remu żalowi zebranych nie mógł przy 
być na zebranie.

Przy migrenie ł oobudUwości ner­
wowej na skutek zaburzeń trawiennych 
żołądka luo jelit, wystarcza częstokroć 
niewielka ilość naturalnej wody gorz­
kiej Franciszna . Jozefa do szybkiego 
usunięcia tych dolegliwości. Zalecana 
przez lekarzy

ZYGFRYD GOTTOW T

L I N 0 T Y P
KSIĄŻKA IN S TR U K tY JN A

Książka zawiera dokładny opis ma­
szyny do składania „Linotyp11, zaopa- 

[ trzona w przeszło 150 ilustracyi. Przy 
opracowaniu tej książki autor uwzględ­
nia nie tylko sam opis maszyny, lecz 
podaje bardzo dokłady przebieg pracy 
poszczególnych części, jak również u- 
względnia przeszkody i ich usuwanie.

Poza tern podaje dokładny opis po­
szczególnych modeli maszyn niemiec­
kich i amerykańskich, ze wszełkiemi u- 
leoszeniami.

Cena książki w opr płóc. 12,— zł.

Na Piazza di Szenia w parku wiilli Bo rghe~a w Rzymi" rozpoczęły się r.ńę dzynarodowe konkursy hippiczne.

POZNAŃ

Nakładem autora 
Skład główny księgarnia VVł. Wiłak

27amówienia proszę kierować pod 
adresem - Z. Gottowt —  Poznań, ul. 
Pocztowa &.
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Z. Z. Z. stale wichrzy
W ILN O. W ubiegłym tygodniu na 

terenu  62 Gbwoau insp. Pracy zanoto 
wano następująca zatargi zbiorowe 

Zatarg pomiędzy zarządem K reso­
wej O lejam i Parowej a ZZZ na tle żą 
dan podwyżki płac Zatarg zlikwido­
wany dnia 19 bm. ugodą, przewidującą 
podwyżkę płac do 15 proc Zatarg o- 
bejmował około 30 robotników 

Zatarg pomiędzy ZZZ a właściciela

SENSACYJNY SPÓR O DZIECKO
Co bądzie z małym* Aronowlczem? *

WILNO. Sensacyjną sprawę z a w lf wreszcie w r. 1933, a  więc gdy chłopiec że jeden z tuic/el/iych rabinów Intel-
rają aida adw. SL Kiaksz:owej, od liczył już okoto ośmiu lat, zjawił* się wenjował u władz.
zv ieroiadlające proces, jaki bardzo .aptem u Wiolentów Aronov.iczowa z
rzaaHO trafia na wosandę sądową. Roż żądaatem zwrócenia je j dziecka. Oka-
ne ntsiancje nie „edną godzinę poświę- zaio się, że gdzieś we Francji przeoy
-aty na rozpozimnie te j op.awy i wy- ./a papa Lew Aro.iowłcz, który po zbl- Aronowicza wnieśli do Sądu pozew i
krycie prawuy nuuerjainej. chi kapitału pizypomniai sobie, że ma żądaniem usunięcia A, ../łowiczów od

A sprawa przedstawi, się tak. żonę i zażądał je j przyjazdu, jeoen tył opieką motywując tern, że dziecko jest !

CC DALEJ BĘDZIE?
Jeonakże opiekunowie małołcunegr

głosił ksiądz óne,pP. "-chowywaii zdrowie.-

- • -

Ha»e Słodową, Kil ljj|j JI3 £
mi 5 cegielń na tle  żądań podwyżki W  styczniu 1926 roku żydówka Li- ko warunek ale nieodzowny —  ma ! wychowane w religjt katolickiej i prze- \
płacy o 40 proc. w stosunku do stawek za Aronowic? zwróciła się do małżon- przyjechać z synem. niesienie go do innego środowiska bę- h h H H H H H H
zeszłorocznych oraz zawarcia układu ków Włolentów z prośbą o pf 'yjęcie p. Wiołemowa me zdradzała naj- Lie J®3 niego em psychiczny m, .
zbiorowego. K onferencja w dniu 1£ JeJ 4 -miesięcznego s y n a n a  wychowa' .miejSzej ocnoty o d d a la  .nałego Jasia | tern bardziej, żt „tatk* nie cofnie się £ £ $ ! £ £ £  / h J | W W .  
um. nie doprowadziła do pc-ozumien. nie' Spr3m\ dz,e<* ?  J  któr zresztą stanowczo pr. eStaw * ( przed presjami do w y r w a n ia  się za - Z = ^ W

. . poruszano, lecz z zachowania się jc l przeciw oddawaniu go żydom, co do* i katolickich. Wywody Jurydycznie
UaLsze pertraktacje odbędą się w naj moźna było wywnioskować, że dziecko tychczas należało raczej do akcesorjów ! opierały się na kanonach prawa ko-
bliższych dniach. Zatarg obejmuje 6 jest nieślubne i, że matka chce się go kraszenia niegrzecznym dziecj 1 dora- Welnego, nakazujących wycho\.y\/a-
cegielń i  około 300 robotnikow. 1 za wszelką cenę pozbyć. W przekona j^ał przybran nu ojcu .iłw et u d te z k ę ! nie Katolika w rodzinie 1 otoczen-u ka-

z Wilna. W  konflikcie uczuć, młmo o- -oiickierr oraz na orzepiwe koitkoroatu 
j,romnego przywiązania oo craopca, za- 'olsk? ze Stolicą Apostolską g..aranlu- 
proponowatm Aronowieżowej aDy za- J jącyn- w k o n ai Je  tych postanowień 
mieszkała u nich, a może w ciągu ja- S&cz władze polskie ^
kiegoś czasu chłopiec przyzwyczai się Dziś w tej niebywałej sprawie ma

Latarg pomięazy ZZZ i  Zw. Ław. Bo niu tern uiwieruziło ich jeszcze i to, że 
ootników Przem Buuowlanego, Drzew I-lza Aronowicz przyct.odząc odwie-
nego, Ceramicznego i  pokrewnych za­
wodów w Polsce Oddział w W ilnie a 
właścicielami .aflaró  na terenie woj. 
wnensKiego (3 k a flan ac  w W ilnie 1 
w faszunacć, 1 w Podorodziu, 1 w 
E rasnem  n. Uszą i 1 w Zaśtuewiczacn) 
na tle  podwyżki płac i  zrównam* płac 
robotników k afla iń  prowincjonalnych ‘ 
z 1 'lenskiemi i  zawarcia układu zbio 
rowego wspólnego dia wszystkich 
tych koflarń, Zwołana w dniu 20 bm.

dzić dziecko, prosiła o zamykanie o 
kiennic w osnach, chcąc najwidoczniej 
uniknąć świadków je j pobytu u syna,

W  ciągu pierwszych sześciu miesię­
cy Aronowieżowa stosownie do umo­
wy jkatiła za utrzymanie, wkrótce jed­
nak przestała wogóle pokazywać się ; 
stale unikała spotkanŁ na ulicy.

SŻ#ART»
D»U 2 S  
Pietra M. 

jati* 
Kitarzyay S

Wsekd* iłwńca f  3 45

Zachód flanfc g.

SPOSTRZEŻENIA ZAłjiLALU)
d o ^ ^ c ^ ó d ć ^ r : ^ ^  * zapaść decyzja. Czy żydow icj* rodzice M E T E O R O L O W e g f O O  
-odziców. Propozycja ta, jako bardzo i będą pozbawień opiek' mimo przyz.ia- i ’
rr.. pewna, nie podooais się p. Lizie — nia ich praw do a-deć.m . katolika, roz­

dania dziecka, sprawa znalazła sie w 
j Sądzie. Długie Dyły je j koieje i różnie 

JAN WŁADYSLAV ARONOWICZ j decydowano o losie małego Aronowł- 
N LIZY, j cz&i ostatecznie jeutiak Lew } Liza A-

Wiołentowie znaleźli się w irudnej ronowiczowie otrzymał; tytuł wykona 
sytuacji gdyż w następnych latach wczy odebrania dziecka. Mówią że p. 

kon rencja a przedstawicielami stron jjrzySZjy na świat ich własne dzieci, Lew jiisał do Papieże w te j sprawie, a
nie dała żadnych pozytywnych wyni- |ecz pokochawszy chłopca jak własne- także do Marszałku Piłsudskiego oraz,
kow i pertraktacje  zostały zerwane, go syna nie oddali go, mimo porzuce-
.Związki robotnicze zapowiedziały —  nia przez matkę, do przytułku, posta- |
w razie nieuwzględnienia ich żądań do nawiajnc przybrać g za własne. (

Tak ciągnęio się do 1929 roku, kie- ,

wobec zaś stanowczego sprzeciwu od st'zygnie Sąd, Decyzja ta  będzie oczy­
wiście dodaj ważitłtjszą niż poprzeóiU 
wyroa, gayż sprawa wyznania jest sil- ; 
nie związana ze środowiskiem lat dzie- j 
cięcych i zasady wpojone w tych la- { 
iach są najtrwalsze. Dla Jasif Arono­
wicza postanowienie Sądu będzie naj ; 
ważniejsze.

And.

20 bm —  ogłoszenie strajku w tych 
kailanu ach . Zatarg obejmie 7 zakła - 
dów i około 125 robotników

zanurzenia żołądka i jelit. Specjali­
ści chorób żołądka oświadczają, że na­
turalną wodę gorzką „Franciszka - Jó- 
zefa-‘ możnai gorąco polecić jako bar­
dzo skuteczny środek domowy. Zaleca­
na przez lekarzy

A re s rto w a n ie  a d w . Duracza
WILNO W  związki z ujawnioną 

afera przy sprzedaży domów obywate­
li sowieckich, zosrary dokonane aresz­
towania na terenie Warszawy. M. In. 
.u esztowany zosiał znany obrońea ko- 
munisiow adw. Durac-, którego na żą­
danie władz sądowych przywiez.ono do 
WŁuc cfciem zbadania, poczem pono w 
nie odesłano do Warszawy

dy to chłopiec cizzko zachorował. W o­
bec obaw-y śmierci p. Wiolentowa po­
stanowiła wezwać matkę, która wów 
czas już wyraźnie oświadczyła, że nic 
ją  to nie obchodzi i nie ma zamiaru /aj. 
mować się więcej dzieckiem. I tu wyło-

PRZEDŁUŻENIE UNJI LOTNIEZFJ
z kterszawyjYo Heislngforsul

TF.ATR 1 A1U7.Y KA
— T E A T R  MUZYCZNY „LUTN IA 

W ystępy J  K u lc .y ck .e j. Dzi:1 ostatoit 
przedstawienie op. Giibertr „Władczy 
ni Film u’ ‘ z Kulczycką, Wawrzkowi-

g ^  ezem i Tatrzańskim  w rolach głów 
1 nyeh. Ceny propagandowe. Ju tro  z pc 
wodu gennralnej próby z op. „Tancer 
ka z A ndaluzji'‘ przedstawienie zawii 
szone.

„Tancerki z Andaluzji w „Lutni ‘ .
W  sobotę wchodzi na repertuar op 
U irsza „Tancerka z Andaluzji1' .  Tan 
cerkę gra J .  Kulczycka. Je s t  to rola 
o wartościach artystycznych zupełnie 
odmienna niż dotychczasowe kreacje 
Kulczyckiej. „Tancerka z A ndaluzji" 
to pełna temperamentu, fan taz ji i og­
nia Hiszpanka. Kulczycka przeprowa 
dza również specjalne dla te j roli stu- 
d ja taneczne. „Tancerka z A ndaluzji" 
oprócz miłych melodji, malowntczych 
baletów posiada treść niezmiernie za

W  WILNIE.
Z dnia 28 kw^tida 1937 r.

Ciśnienie średnie: 7G2.
Temperatura średnia + 7  
Temperatura najwyższa: +8 
Temperatura najniższa + 6.
Opad 8,1.
W iatr: północno - zachodni.
Tendencja, bez zmian.
Uwagi pochmurno, deszcz.

FROGNOZA POGODY 
według specjalnych c 2nych Parfs- 

ętwuwego Instytutu Meteoreio-
g icz n e g o  w  W a rsz a w ie  . , . . ,

| Pogooa o zachmurzeniu zmiennem bawu^  PoPlsowc rop‘ w m cJ ro 
; z zanikająeemi opadami.
| Chłodno.
[ Umiarkowane lub słabe wiatry 

Kierunków zachodnich.
DYŻURY APTEK:

Dziś w nocy dyżurują apteki:

, wnież Waw rzkowicz i Tatrzański, Mar 
tówna i Ciesielski, wystąpią w nowyeł 
baletach.

j „Złocisty ptak ‘ w „Lutni '. \V Ca
lym blasku i przepychu „Złocisty 
p tak " zawita do „L u tn i" w niedzielą

P r z y If.t d I : g-3r |l  z  W b rsF aw y
dYIliNO. W  dniu 28 bm. o godz. 10 mer oraz dyrektor Polskich L in ji Lot

niła się nieprawdopodobna komplikacja, min 45 w przelocie do Rygi wylądo- niczycl „ L o t"  inż. Makowski. j
Mianowicie w chwili oddawania dziee wat w W ilnie na lotnisku na Poruban Samolotem tym również przybył Sokołowskiego XTyzenhauzowsKa 1 ), °  e°^2- 12.15 w poi. 
ka i zawierrnia umów \ o wychowanie, j£l samolot „D ouglas", wiozący delega min. Sokolnicki poseł R P . w Helsin- Chomiczowskiego (W . Pohulanka 2h>, Występy hinduskiego zespołu bale

cję  polską na otwarcie lin ji  lotniczej kach. i Miejska (Wileńska 23), Turgiela (Nie- towego „M enasa ' w „ L u tn i" . Wszech
Tallin - H elsinki j 'Z Rygi do Tallina’ delegacja odleci mieck? 15), V'ysockiego (Wielka 3).

W  skład delegacji wchodzą wicemi- w dniu 29. gdzie też nastąpi oficjalne

Aioiiowiczwa nie okazała im metryki, 
Fakt ten pozornie nic nie znaczący, 
nógl na wypadek śmierci pociągnąć 

ważne następstwa, gdyż żaden z cmen- ;

LEW ł UZA ARONOUICZOWIF 
WNOSZĄ POZEW.

Po Kilku latach chłopiec odbył ipo- 
NO»CI L IL E T Ć W  N A R C IA R SK IC H  wiedz ł przystąpił do Komunjl św. At

’1 R Z E D L I ŻEN IE TER M IN U  WAŻ

tarzy wyznaniowych nie przyjąłby go 
do (kichowania.

Konieczność uregulowania metryki 
byia nieuniknioną i jedynerr wyjściem 
było ochrzczeni dziecna, ochrzczono 
je  z wody, a  nadępnie już proboszcz 
Kosciora św. Ducna dopełnił chrztu i 
dziecko otrzymało metrykę jako Jan - 
Władysław Aronowicz syn Lizy Aiono. 
wici.

WILNO, W łauze kolejowe przesunę 
iy końcowy termin ważności biletów 
na, marskich na 1000 km . i 2.500 km 
z 30 kwietn.a na 14 m aja rb włącznie 
Kasy biktow e siacy j Białystok (Cen­
tra ln y), Brześć (Centralny) i W ilno 
będą sprzedawały te bilety do 30 kwie 
tnia włącznie. B ilety narciarskie, 
aabytc przez członków P . Z. N. 
przed am en 1  m aja bęaą wuzne przy 
przejazdach linjam i P K P  do l ł  maja 
rb. włącznie.

t i i T R  M u z r u n r„LUTNI  * '
Występy Jan hi Knlczycki* J 

D slś p* •itatai 
W c A D C Z Y M l  F I L M U  

______ C u r  n»pi|n4«wi

H  m - w p w a t  T a i w n

„UPIÓR NA SPRZEDAŻ'*.

■.HELIOS**
Renć Ciair od czasów , Miłjona" nie 

dał rzeczy, któraby stała na poziomie 
istotnej wartości tego najinteligentniej­
szego reżysera Europy „Upiór na sprze 
daż“ (pierwszy film Renć Claira w 4n- 
g iji) zaciekawia1 przedew szyisnk.em ja ­
ko pomysł literacki Coprawda ula fil- 
nue ten rodzaj gro tesla nie jesr nowo­
ścią. bo zastosował go tuż nieżyjący 
dziś humorysta, aktor i reżyser filmowy 
Willy Rogers (ten, który zginął w ka­
tastrofie lotniczej wraz z WilJy ‘Jo- 
stem) w filmie „Rycerze okrągłego 
stołu", gdzie na dwór króla Artura

i , Inżynier***,.
— jestem , proszę pana, inżynierem 

sejmikowym Nowogródka Przyoyłetr. 
do Wilna by poczynię większe zakupy 
materjałów1 budowlanych, których ire 1 
możemy uotsrac, bądź całkowicie, bądź 1 
w potrzebnej dla nas ilości, —  u siebie 
w Nowugiódku.... Tu ina pan wykaz, 
proszę mi to wszystko przygotować do 
drogi Wstąpię za parę dni po ódbćór...

Tak, mniej - więcej, powiadai z u- 
rzędową mitią pewien osoonik, odwie­
dzając skoiei rozmaite firmy odnośnych 
artykułów w. Wilnie i nabywając towar 
■ta wekśle....

Narazie szio giadko, ale w którymś 
z domów handlowych powstały pewne 
wątpliwości i skomunikowano się z No­
wogród, lem, a wówczas się wyjaśniło, 
że nikogo stamtąd w tego rodzaju spra­
wach do Wilna nie delegowano, wobec 
czego zgłaszający się do firmy „inźy- 
nier“’ jest samozwańcem!

Na skutek tego odkrycia firma po­
rozumiała się z policją i gdy „inżynier" 
zgłosit s.ę po odbiór towaru, — aresz-

nister kom unikacji inż. BoDkowski, otwarcie lin ji Tallin —  Helsinki o go 
dyr. lepart. lotnictwa cywilnego inz. dżinie 18-ej t j  po przylocie z W arsza 
ppłk. Wiedeń, nacz. Wagner, nacz. wy normalnego rozkładowego samolotu 
m ir. Piątkowski, radca Mukomaski, ra  Otwarcia nowei lin ji dokona estoński 
dc a Racięski, z ministerstwa spiaw m inister komunikacji p. Stem beck, 
zagranicznych radca BalinsKi, z mini Po półgodzinnym pobycie w porcie 
sterstwa poczt i telegrafów nacz. Ro- na Porubanku delegacja polska odle -

ciała o godz. 11 min. 15 do Rygi.

Kontyngenty m esn rytualnego
WILNO. Wojewoda wileński zarzą sm ęoanskl —  14.191 wg., 7 ) pow. wi­

dzeniem z dnia 26 kwietnia 37 r. ustalił lejsid —  12.240 klg.. 8) pow. wlleńsko- 
kontyngent zwierząt rzeźnych, podda trocki —• 10.487 klg., 9) m. Wilno — 
nych u Dojowi rvtuainemv w .naiu 1937 146278 klg,
r dla powiatów województwa i Wiinj W  granicach » j  znaczonego kontya 
n< maj 1937 r.: gc 'du wojewoda polecił starostom prze

1) pow. brasławsld —  13.865 klg., prowadza,* poaztaT między jprzedaw- 
2 ) pow. dziśnieński —  21.132 k lg , 3) ców mięsa z uboju rytualnego na ob- 
pow. mołoóeczańskl —  10.464 klg., 4 ) szam  powiatów przez zwiększenie 
pow. oszmlanSK] —  14.400 klg., 5 ) . przyaziału dla miejscowości, gdzie t y ­
pów. puotawoki — 4.959 klg., 6) pow, bcwanie mięsa jest przeprowadzane.

Nowe ceny kasz

EuropeJsKl
Pi«fw»x«rządiw 

Cery pi ty  stąpią- Telefony w  p* 
kejach. W ilda tathow a,

PRZYBYLI DO HOTELU 
„EUROPEJSKIEGO".

Inż Możynkas Sergjusz z Brześcia 
^ad Bugiem, por. Góralski Jerzy z Tar­
nowa, Grunn Aleksander z Niemiec, hr. 
Krasicka z Hencberge, hr. Hutten-Czap 
ski z Oszimany, Belczarek Jan z Gro­
dziska, inż. Szartanowsui z Krasnego 
nau Uszą, Muijanowicr Tadeusz z Gro­
dna,, V/oif Ludwik z Łod/i Iwanow 
Cugenjusz z Oszmwny, herazoerg .Na- 
tąn z Krakowa.

WILNO. Starosta Grodzki w dniu 
28 bm. przy udztali Kom isji Cennik' 
wej i  rzeczoznawców wyznaczy! nost 
pujące ceny na kasz miejscowe i  T  
k łlo g rta

Pęcak
Jęczm ienna 2/0 
Jęczm ienna e/0 
Perłow a nr. 3 
Pruska 
Perłowa 3/3 
Perłowa 5/3

hurt: 
34 gr. 
42 gr.
42 gr

43 gr 
54 gr. 
50 gr. 
50 gr.

detal 
3S gr. 
39 gi. 
48 gi 
50 gr. 
63 gr. 
63 gr. 
63 gr

Gcycz. palon* ł / l  54 gr.
Orycz palone. i/2 52 gr.
Krakowska 4/0 72 gr.
ŁirakowsKa 2/0 68 gT.

ZEBRANIA I ODUZYTi
—  Zi iąZidE Polskiej InteUgencji Ka 

tolicŁo, Zebranie ogólne ZPIR  odbę 
rtzie się w piątek dnia 30 bm! punktu 
alnie o godz. 7 wieczorem w lo K alu  wła 
anym (Zamkowa 8 —  1 p.) Prokura -
tor SL  Wolski wygłosi referat p t :  A- wackieg0j codziennIe p ,  ,
ke ja  komunistyczna w Polsce' . W stęp nione- widowni nfc popołndniowych

światowej sławy balet hinduski, w zes 
pole 15 osób tancerek i tancerzy, w 
swych egzotycznych kostjumach, przy 
akompanjameneie własnych hindus - 
kich instrumentów muzycznych i ich 
swoistych melodji, w dniach 5 i 6 ma 
ja  gościć będzie w „L u tn i"

R ecital W MaJcuzynsmego w „Lut 
n i " .  W ielkie zainteresowanie wywoła 
la zapowiedź 7 m aja koncertu -recita 
lu W  Alałcużyńskiegc, laureata konku 
r*-u im. F r  Chopina.

—  T E A T R  M IE JS K I  NA POHU 
LANCE. Wznowienii komedji J .  De 
v a l‘a „Stefek  *. Grana przed niedaw­
nym czasem na scenie wileńskiej z ol 
brzyrniem powodzeniem, ja k  również 
obecnie podczas objazdu miast woje - 
wództw wileńskiego i nowogródzkiego, 
znakomita współczesna komedja J .  De 
val‘ a „ S te fe k "  zostanie wznowiona w 
dniu dzisiejszym w czwartek wieczo - 
rem (o godz. S,15) na przedstawieniu 
po cenach propagandowych

Jk a z ę p i"  arcydzieło Ju iju sz j Sło-

dla członków i  wprowadzonych gożc. przeoatawieniach dia młodzieży sznol-63 gr
6 0 g r J  -  vVe czwartek 29 b. m. o godz. intrzeis*vm  ,
83 6-ej wiecz. w loknlu Ośrodkr Zdrowia, J ’ ,UKaz 5lę *  Jn u  J DtrK«Js*>“  *
78 u*‘ ^r* E. Łstzora wygłosi od- Juz P° raz ostatni na przedsta-

. „Gruźlica n dzieci1*. Wstęp witniu wi^czornem po cenach propa -
Posatei v y -„ a  zonc in j -u  z i m  WOl(1̂  gandowych.
Miesznaka „Lnruo 4 w paczaacl po , —  Zarząd Związku Propagandy Tu . Gościnne występy S tefan? ja rać*)

100 9- 2£ *a  p o u kę rystycznt. Ziemi Wileńskiej pocu.je do t  zespołem teatru „A teneum ". Teatr
M iesznaka „EnrU o" *  paczkach po wiadomości ogółu członków że doro- . Ateneum«. z Stefanem  Jaraczem  ul
%  58 gr. za i« c *k e  czne Walne Zebranie Związku odbędzie cz- , e ,a tónne t ,

Mieszanlr E n riln " w nnr l w piątek, 30 b. m w sal posiedzeń ■ , , .
Ofi l '  irir ” i m  „ l i  *lr« Rady Miejskiej (Dominikańska 2) Po- ^7<. M iejskim  na Pohulanci u so- 
P ° / 2  *g . 1.10 zL „? paczkę czij te|{ Q g0ck 18-ej. . 5ote bi eż. tygodni? wieczorem. Teatr

Miesznaka „Bonu paczkacn po j —  Dziś w runach czwartku dyskr- „Ateneum " na rozpoczęcie krótkiej
kg- 25 gr. za paczkę, syjnego Związku Pracy Obywatelskiej gościny w W ilnie wystawia arcydzieło

Kobiet, ul. Jagielloński 3/5 m 3, od-

Znaczny pożar pod Wasiliszkami

wprowadził tamki, karabiny maszyno- towano gor 
we telefon i radjo. I Kombinatorem okazał się niejaki An-

Sprzeoaz zaniku szkockiego do A- ron‘ ^ > —  zawodowy „niebieski ptak' 
mtryki i przewiezienie go razem z 
„przynależnym" upioiem na Florydę,

SZCZUCZYN. W  dniu 26 b. m. we 
wsi Karewicze, gm wasiliskiej o godz. 
23 wybuchł pożar w domu mieszkal­
nym Jana Dubieńca. z

Zanim jwzystąpiono do atkeji ratun­
kowej, ogień przeniósł się na sąsiednie

akcji ratunkowej ratowała jedvnl~ reszt 
ki dobytku.

Podczas p żaru spłonęły 3 domy 
imeszKaJne, w tem jeden z prryoudów- 
ką i chlewem, 3 obory 1 2 spichrze ze 
zbożem. Z luwentaiza żywego spaliło

deje reżyserów sposobność do zasto­
sowania szeregu doskonałych pomy­
słów w szczegółach, Ta/kie „pakowa­
nie" zamku i zawijanie go w papier 
(dosłownie) jest kapitalne. Kpiny z a- 
tuerykańskiego nuworiszostwa są utrzy 
mane w dobrym stylu, aczkolw-ek miej 
scain meco przejaskrawione. Brak ró­
wnież filmowi jednakowego tempa, 
które jest niezbędne dla utrzymania za- 
inteiesowaima.

Razem z tem wszystkiem obraz na­
leży do rzędu ciekawszych, zarówno 
przez swą oryginalność, jak i przez u- 
miejętną reżyserję

Robert Donat (sławny z filmu ..Hra­
bia Monte Christo") ma dobre chwile 
choć naogół jest raczej szary. Jean Par 
ker milutka, ale także inie wyzyskana 
całkowicie. Najciekawsze w fiunie są 
to sceny, w których reżyser Się wypo­
wiada bez uciekania sie do pomocy ak­
torów.

Kolorowa rysunkówka, w której o- 
gfądamy mecz polo miedzy bohatera­
mi filmów rysunkowych i zwykłych 
świetna w pomyśle, choć nie zawsze • 
doskonała w rysunku

Tad. C

Wuituk Markotny.

N le w y re2 (ia h b t o r ja . ,

dzeniu.

kę w zatargu o mieszkanie.

jakaś kobieta ooprusjła Marję Arnlru-

Pewna niewiasta w Marcinkancach 
zameldowała, że niejalki Wacław N u- 
kracłł je j 300 złotych i zwiał \

Na skutek powyższego zameldowa­
nia, pana Wactaiwa odszukano w Wil­
nie i przytrzymano aż 'do wyjaśnienia.

—  Może nam pan wyjaśni, jak to 
było z temi 300 zł.,? —  zapytano go w 
trakcie przesłuchiwania.

Pan Wacław nie zmieszał się wcaie 
tem pytaniem i z miną szarmanckiego 
uwodziciela, któremu się żadna nie o- 
prze, opowiedział taką, mniej więcej 
historyjkę:

—  Owszem, proszę pana, pieniądze 
te istotnie posiadam, lecz nie ukradłem 
je  bynajmniej, bo owa pani sama mi je 
dała, Lym czekał z niemi na nią w Wil­
nie.

Bo my się kochamy, proszę pana i 
ona miała uciec od męża i zamieszkać 
ze mną! Widocznie mąż dowiedział się 
o wszystkiem i by ratować siebie z o- 
pres oomyśliła tą bajeczkę z kradzie­
żą, nie myśląc o tem, że w ten sposóh 
naraża mnie na przykrość!... wiono przytrzymać pana1 Wacława w

Wyjaśnień tych wysłuchano uważ- areszcie. Ol, tak sobie, na wszelki wy. 
nic i wdrożono dochodzenie, zaś do padek.t... 
czasu a i zostanie ukończone, postano- Włncuk Markotny

zabudowania Wodkiewiczów. Wobei się 6 krów, 12 owiec, 2 konie ora. wle- 
silnego wiatru nie można było ognia le sprętów domowych. Ogólni atraty 
zlokalizować iludnosc biorąca udział w wynoszą ponad 15 ty a. zl..

Wypadki w ciągu d itiy_
WILNO. Na ul. Kolejowej autobus W wozie chłopskim pod drzewem 

p >t cił dorożkę Feliksa Bojarojnia policjant ujawnił worek pieprzu, pocho- j 
(Wiłkomierska 78). Pojazd uległ uszko Jzącego z orzemytu. Furmankę zatrzy-

, będzie się odczyt p. Maieusza Puciaty 
o. t. „Metody i za-uama pracy harcer- 

! skiej", organizowany przez Koło Przy- 
’ jaciół przy Wileńskich Hufcach Harce­

rek i Harcerzy. Początek o god ;. 7-ej 
po po!.

—  Walne Zgromadzenie Zrzeszenia 
Grodzko . Powiatowego Związku P ra ­
cy Obywatelskiej Kobiet w Wilnie od­
będzie się w niedzielę, dnia 9 maja r. 
b„ w lokalu Stowarzj-szenia Techni­
ków, ul. Wileńska 33, o godz. 10-ej \V 
1-ym terminie, o godz. 10-ej rr.in 30

Moliera, jedną z najlepszych komedji 
tego genjimzu te a m  „Szkołę żo n ". W 
roli A rnolia wystąpi S tefan  Jaracz, 
którego kreacja  przejdzie niewątpliwie 
do historji teatru l a k  pełnej życia i 
wyrazu postaci w te j roli nie stworzył 
dotychczas żaden aktor polski. Resztę 
obsady tw orzą p p : Polakówna Kaniiń 
skn, Pbspicłowsk:, Daniłowicz, Łuszczę 
wski, Manieeki, Orlicz, Żelski. Reży - 
ser,ia Stanisławy Perzanowskiej, ilu­
stracja  muzyczna Romana Palestra*

nano na uf Zielonej.

w terminie H-gim. "oprzedzi je nabo- dekoracje i kost.iumy prof. Władysła- 
żeństwo w kościele św. Jerzego o go- v?a Deszewskicgo. 
dżinie 8-ej min, 45 j przedsprzedaż biletów po cenach zwy

AKADEMICKA ezajnych rozjioczęła si-- w kasie teatru 
— Akademickie Kolo Rozwoju Złem „L u tn ia".

Wschodnich U. S . B  powiadamia, że ,
dnia 30 kwietnia b. r. zostanie wyglo —  T E h.TR P O F U L ARN Y „NOWO 
szony referat przez p. J. Dracza, na- Ś C I‘ . Doskonale zmontowane wńelkie

W  szpitalu św . Jakóba ulokowano Z piwiarni przy ul Św. Michalskiej j cze^ ka ośw .aty Pozaszkolnej K u ra-, widowisko rewjowe w 18 obrazach pt 
43-leti.ią Zofję Andrzejewską (Bukowa 2, 14-letni chłopiec skradł 6 abliczek i torjum Wiieńskiego na temat „Akade- gmi • • w„zvscv<. na; ;
36 ), która została pobita przez sąsiad- czekolady. Sprawcę zatrzymane, m y w praCy terenowej" w sali III groa. ” ‘ J - P - J

Na ul. ś w . lańskiei koło kościoła k tó ry  przed niedaw nym  czasem
3 uciekł z W telucian. >

Ujęte 15 Ietniego Jakób? Krzywic- j chu gtówr,cg0 u. S. R Wstęp wolny.
ROŻNE

szkiewiezową (Subocz 2) o p o trzym a-!^  ^  m - " 'k r a J W  niedrólę Zwiedzanie od-
nie dziecka. Nieznajoma oddaliła się i 
wręcz nie wróciła. i

Diii o K. 819 niecti.

„ S t e f  ek ‘‘
Ceny propigtuduwe

dzieży. Zastanawiające jest, dlaczego : hedzie sle P&d .znakiem futrzarstwa -  
złod zie je  nie zabrali pieniędzy, lecz wy- ł f * 1?, ze ^pec.aInosc, gispocaiczych 
nieśli księgi i dokumenty. dMgczące , ^enszczyzĄ y. Uczestnicy wycieczki 
działalności V mutetu .p0z4nr ]? fy tw orczo si największycli za-

 . ._____  ! kładów futrzarskich i białosko^mczych.
; Wycieczka rusza z ogródka pized

ŚAłlERTELNF ZATRUCIE.
WILNO. Pogotowie ratunkowe do­

starczyło do szpitale Św. Jakóba Jad­
wigę Hryncewiczową (Cmentarna 10) 
z objawami zatrucia nieznanym środ 
kiem. Hryncewiczov.ra po pół godzinie 
zmarła. Zwłoki zabezpieczone do dyspo 
zycji władz sądowych. Przyczyny sa 
mobójstwa narazić: nie ustalono.

Bazyliką punktualnie o godz. 12-ej

BALE 1 ZABAWY
i — ,,Zaczvnatn) się zielenić" —  to 
hasło -dancingu wiosennego, który u- 
rządzają stud Wydz. Sztuk Pięknych 
U. S. B. w sali hotelu „Europa" Domi­
nikańska 2. Sooota, 'dnia 1 maja 1937 
r. o goaz. 22-ej.

odpowiada tytułowi, bezustannie roz - 
:= mieszając widownię.

Nienulknące oklaski zdobywa balet 
K  Trzcianki za świetne odtańczony 
kankan i czardasz. W  skeczach, pio­
senkach i barwnych inscenizacjach 
prvm wiodą Barbara H alm irska H. 
Hćleńska, T . P ilarski, I . Irhora. A 
Aleksy, A. Szpakowsk. i J .  Orłowski 

Codziennie 2 przedstawienia o godz 
ti 30 i .9,15.

CO GRAJĄ W  KJNAChl
I IE L JO B : „Upiór iia sprzedaż''.
PAN: —  3ogate Dieaactwc 
CASINO: —  °enny.
ŚWIATOV/ID —  ,.Czarra perła". 
M A R S: „Wiedeń —  r^ondyn".
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Komisja opieki nad 
młodzieżą

Kwestja poziomu kulturalno -  oby­
czajowego i etycznego młodzieży 
rzkolnei i pozaszkolnej Sianowi pro­
blem głęboko i oddawna niepokojący 
tych, którym me są obojętne sprawy 
związane z rozwojem ruszej kultury 
społecznej i tężyzny duchowej, naszej 
mocy jako narodu i państwa.

Dotychczas problem ten ujmowany 
byt perć kątem w-idzenia raczę., bezpo- 
średniego oddziaływania na młodzież w "  
postaci ych czy innych zabiegów wy­
chowawczych łub porządkowych.

Jest jednak rzeczą niesoorną, że za

0) u h ln ie  n o  s łos  a rb a m s iy  a
POMNIK MICKIEWICZA

wcipnio Stanisław  W itkiewicz W ar­
szawa, która zamówiła figurę u rzeź- 
lrtarzajktóry jeden był goi-ów ściśle na 
żądany termin dso tarczyc projekt 
na Krakowskiem Przedmieścia, bez

wicza rzeibiarzow i Kunie. Prezes
związku literatów oraz konserwator, 

je st jeunatę rzer-ą n.esoorną, /e za wali w sa]i rab ite  . orzęd-
dzisiejszy poziom kulturąlnj i etyczny , 1 •>~____ ; -a___toTiz otyoi i -o? b t n r p i  n r x v  stolft TłTPZ V -

IV

ila m *) żywcem przed sob«f obraz 
wojewódzkiej sali w Wilnie, w której 

lat temu, odbywał się moment 
uchwalenia oddania pomflikA la ick ie ■(“ p ^ t e n ’ ponm lk^m e^stanąl Poz
 f     ._. A  M fT A T iT  % L i  11TL i  A  D  A C  1 j _

nań, który zdjął rzezbę z cokoła i 
ukrył na podwórka, Lwów, który
zdecydował wyładować swój tempera­
ment erygując kolumnę, wszystko to 
są rozdziały książki o pomniku Mie-

młodzieżjr winę ponosi również, jeże!" nikami, i w której przy stole prezy- 
nie w pierwszym rzęazie środowisko, djalnym siedzieli nasi purpuraci, to

ważnym 1csl w ysok^ władze, dostojnicy, a y ! kilwicza> wszędzie nieudanym,. do któ 
czynnikiem wychowującym, dlatego też gnitarzr, dyrektorowie banków, pre 
wszelkie oddziaływanie wychowawcze, zesi rad nadzorczych, nawet kler wy 
maiącf na celu młodzież musi ,e uwzglę goki Czujność, sterzętność, rnchli

^  \a tych przesłankach oparła l i g i  v;ośó obu reżyserów przypomniała mi 
odrodzenia moralnego4' swój apel do obraz, jak i wiele razy widziałem 
zrzeszeń i stowarzyszeń pokrewnych. w T atrach : gnanie owiete w jedno

a . s ł s s w u  anufe a - * *  <*»— *

rych dochodzi powok ale z mate­
matyczną jakąś precyzją, także W il­
no.

Po figurze Pronaszki, która stoi 
jeszcze nad W’ik,ą, po projekcie nie­
zrealizowanym dzukalskiego, przy-

j chodzi do głosu Kuna, przedewBzyst-
for.na'yjne, zwołane z inicjatywy „Li ! Na tern „ielkiem zebraniu, miałem ze swym gwiatowiocm, o któ-
gi“. Na zebrrfme to p rz jbyjj jd elegyęi nosa, staw iając yotum seperatum 1 . rv r- W10mv ze nie był żadnym boż-1

Kuna♦akith organtzacyj, jal C turnia Opek .. .  ze nietylko
Rodzicielskich Szkot Średnich, Zrzesze- J 
nie Komitetów Rodzicielskich Szkół w Polsce, ile  i genjalny Dunik w 
Powszechnych, Komendy Męskiej i ski. Miałem dlatego nosa, że czu- 
Żeńskiei Chorągwi Harcerskich i t. p. i b.m, że dyrektywy przyszły z W ar-

J rym wiemy, 
kiem słowiańskim, ale pomnikiem 
grobowym Turków - Piecz,yngów,

naraynów.
K ilk a  dni 

czny moment
temu przyszedł ostate- 

decyzji. ZeDrali się 
purpuraci, to je st komitet pomnika, 
aby uchwalić ostatecznie gdzie stanąć 
ma monument i wreszcie skończyć 
cate to szukanie wysoce kompromi­
tu jące dla m iasta .. i

Szczegółów nie. znam, ale rezul­
ta t ostateczny zeurania jv.st po liu ji 
Lorentza, który z Warszawy, jako

W terenie i na torach
i

r

„bieg Narodowy i-go maja"
W  związku ., z uroczystościam i, 

jakie odbędą się w godzinach  
przedpołudniowych dnia 3-gu ma­
ja (nabożeństw a, defilady) stoso­
wnie do dyrektyw P.Z .L .A . z dn. 
26  b jn . —  godziny „Biegów  Naro 
dowych 3 -g o  m aja“ zostają prze­
sunięte następująco:

K&tegorja I. Młodzież szkolna i 
pozaszkolna w wieku 16 —  18

Zebrań e zagaił p. prof. A Narwoysz, 
proponując: na przewodniczącego p.
pre- M. Brzostowskiego.

Po ukonstytuowaniu się prezydjum 
p. prof. Narwoysz w^gtosil referat in­
formacyjny, w którym zarysował tezy 
i zasady pracy „Komisji Międzyorgani- 
zacyjnei Opieki nad młodzieżą".

Cel i treść pracy Komisji sprowa­
dza się do podjęcia zmorowe], enargicz- 
nej akcji, zmierzającej do zaktualizowa­
nia zagadnień wycnowawczych w opc 
leczenstwie za posrednictwe r  organi- 
zacyj społecznych. Nietylko od­
działywanie negatywne przez iaka- 
zy, nietyfko wpływane na młodzież 
pr::ez pouczanie i kształtowanie je j 
poglądów, ale także i przeaewszysrkiem 
prz" -7 pewnego roazaju przeszkolenie 
w sprawach wycnowawczych jak naj­
szerszych rzesz rodziców oędzie zada­
niem Komisji

Organ.zacje, które zgłoszą swój ak­
ces tej pracy, wydelagowując do 
Komisji swego przedstawiciela, zacho­
wują cankowicie swoją autonomję i ni- 
czem nie są związane, gdyż Komisja 
nie stanowi formalnie zrzeszenia o ja ­
kimś statucie.

Podstawą, na której oparta oędzie 
ptaca jest etyka chrześcijańska.

Drogi dziatama tą  rozmaite W pierw 
szym rzędzie dostarczać będzie Komi­
sja konspektów referatów dla organl- 
zacyj, wykazów popularnej literatury 
z dziedziny wychowania.

Następnie drogą itawią^ama kon­
taktu z władzami szkolnen„ w j suwać 
będzie Kt>m*sja postulaty do realizacji 
na terenie szkoły, (w dyskusji wyłoriła 
się ii.p. kwestja zbyt wielkiej flośct or- 
ganizacyj szkolnych absorbujących l- 
wagę i sity miodu.eży Będzie to jeaną 
ze spraw, które wysumęte zostaną pod 
rozwagę władzom szkolnym.) .

Dalszym etapem pracy Komisji bę­
dzie zorganizowanie poradm wychowaw 
czej, propaganda jmzez p:as< egzeku­
tyw: w stosunku oo młodzieży.

Terenem dż.aLnia piórz U dna bę­
dzie także r  prowincja, i której już s.ę 
zgłosiły organizacje do współpracy 

Referat wywołał długa i ożywoną 
dyskusję, która, wykazała zgodność po­
glądów. zebranych z" tezami poruszone­
mu w referacie.

Dćlsze akcesy są prz.jmcwane pod 
adresem Gentr„. Opiek Rodzicielskich, 
Dominikańska 3... _

Na marginesie obrad puą.kowycn 
mesposób pominąć refleksji, jaka się 
nieodparcie nasuwa. Oto rosnące wciąż 
rozwyirzenit i zwulgaryzowanie mio- 
dzieży wydaj.: saę być całkiem logicz­
nym’ wynikiom pomieszania elemen­
tów kulturalnych z dolami społccznemi 
na terenie szkoły.. Zamiast równania w 
górę, marny jakże silne równanie w dół. 
Można w ycągnąć z tego i dalsze wnio­
ski co do siły moralnej naszej inteligen­
cji, ale przt tewszystkiem stwierdzić 
na'eży star faktyczny, t. zn. destruk­
cyjny wpływ mentalności ulicznej na 
młodzież (t. c .).

sza wy, że W ilno saiao nie ma zaa 
nego głosu, i że za wszystkiem sie­
dzi dyrektor departamentu sztuk- 
fekoczylas.

dyrektor Muzeum Nai odo w ego miał jat. T l asa biegu 2 3 0 0  mtr. Start
widocznie gros decydujący, . skoro j m eta .n a  stadjonie Pióromont
większością zgodzono się, aby „nie- Zbiórka zawodników na Siau jo -
omylność“  wybrania placu dalej pa- u je o godzinie 8 .15 . Start O godz.
rafować. ’ 0.00

W  dyskasjacn utarły się awa g ło-j Katcgorja II. Niestowarzyszeni 
sy. Dyrektor Lorentz na swojem je- w P.Z.L A. (w ojskow i, cywilni,
duak postawił przechodząc do por/ąd policja, członkowie organizacji
ku nad głesem profesora Guta, który ^ .F .  j P .W . i t .d .)  
obją planowanie miasta. T rasa  biegu 5 km. Start na sta -

Do tego, co się staro na Rossie, Ijonie Pióromont, m eta przed 3
czyli tak zwanych Kmnanów na dzi- dołącza się teraz to, co stanie si« na Baonem Sap.
kim stepie w widłach Dniestru i placu Orzeszkowej i będzie nową Zbiórka zawodników punKtual-

krzywdą dla miasta. Nie mogę, mieć nie 0 god z. 1 5 .0 0 , na s ta d jo n ie
przygotowa- pretcn sji od tego, że dyrektor Lo- P ió rom o n t

lic są kamienie WszystKo dotąd po- rentz zdrowy, silny fizycznie, mogą S ta rt O goa> 15 5 5 , na sy g n a ł
szło gładko. Teraz, k.edy ma sta- cv harować za sto ludzi, w dodatku pod any przez POiSkie RadjO , W ar

Zbrucza.
Pomnik je s t  odlany,

Żeromsk i już kiedyś naw ym yślał' nąć, zaczęła się generalna 
od snobów wszystkim Polakom. Lu- gdzie go postawić, K om itet 
Jz ie  m ają u nas słaDość do „znania 0f ertę  rzeźbiarza, aby pomnik stanął nie r0zumie

wicie tego,

debata, piekielnie uparty u nas dalej re j wo- szaw a dla zawodników całej P ol- 
przyją' dzi. Dziwię się tylko, że zebranie'

SK i. .
K ategorja III. stow arzyszeni w 

P.Z .L  A. (w ojskow i, cywilni, poi i 
cja, członkowie klubów sporto­
w ych, zgłoszeni ao  P .Z .L.A . i t. 
d.) T rasa  biegu 7 km Start i me­
ta pized 3 Baonem Sap

Zbióika zawodników w świetli 
cy 3 -g o  Baonu Sap o godz 16.0C 

Start o godz. 16.45.
- W  związku z powyzszem term.- 
ny podane w  piśmie W .K .S. Licz­
ba 4 /3 7  z dnia 22.1V r.b. i ogło­
szone wcześniej w prasie, są nie­
aktualne.

Zgłoszenia do biega przyjmujt 
W  K.S. w dniach 29  i 3 0  b.m. od 
godz. 16 .00 do 18 .00  w lokalu klu 
bu przy ul Zygmuntowskiej 20  

Do zgłoszeń należy dołączył 
karty badania oraz wpisowe (2i 
groszy od zawodników kat. II 
III, zaś 10 gr. od zaw kat. I.

Losowanie i w jdaw anie nume­
rów startow ych odbędzie się w 
p-zeddzień biegów t.j- 2-go maja 
r.b. 3 godz. 11 .00 w lokalu W .K . 
S.

się a a  sztuce *. Najpoczciwsze f i  ) na pjacu Orzeszkowej. lc „ _  ____________________
gury, dyskutują o teatrze, o muzyce, j Niewidzialna ręka usuwała prze wszelkie pomysły, aby wydobyć nua

jednej rzeczy, mi ano- 
że stawia urbanistykę, Angielski trener dl* boskich Piłkarzy

PZPN na posiedzeniu sób:o plastyce. W  sali wojewódzkiej spę ] szkody, teraz weszła w paradę.. * z chaosu przed nowym taktem  Z arząd  . . . .  , . . .  . . .  . .. ..
d z „ i  p ę d n ik ó w  .  « t n ,  k i e r M / o t i  £ o b i« , A  . 1,  „ o ,™  < t  L . ^ ,  , w c k O ^ ,w em  u ch w aM  z iu » g a 2o- W  v V a rsz a .n e  o d b ir a y  s i ,  o

1 ^  ! w ac trenera angielskiego Alexa id ó z  dla czołowych piłkaizy i in­na to, aby bez dyskusji przez me- ’ g j0wa Mickiewicza je s t tak olbrzy-! 
eharuczne podnoszenie 1%K na komen- m;a j ak kamienica i że konsekwencją

b o  tego, co juz je s t dzisiaj, uo j a m e sg n a  onres lem i, od 1 lipca 
, ,  . _  . łącza teraz nnasto pomnik kolosal- _ t

dę uzyskać aprobatę na oadauie Hen- pomnika będzie zmiażdżenie całej nr, z g}ową tafc wiaj k ł) j ak barbakan J "  7 r ,
rysow i Knm e sprawę stawian , p, zestizeni, k tó ią  mamy ao dftpo- ‘ krakowski. Pom nik sttyo na placu,

etapem ZVCji. Coś ogromnego, tytanowego u- p].zckreśia jąc wszeiką możliwość zhai > y

smiktorów piłkarskich, następ­
nie 2 —  3 tygodniowy obóz dla 

Trener zagraniczny byłby wy- janjorów, poczem trener wyjeohai 
w następujący sp o-.b y  w terer

Nowy zarząd Jagietonfl

GRODNO W biegu naprzetaj o ptt kowsk przed Karwowskim 1 Lukasie
har przechodni miejskiego koinitetu W . 

I F. i P . W. w Groanie, zwyciężył Strzał.
wiczem.

Mickiewicza, było dalszjun
niezwykłej gafy. którą robiono po rodziło się w glowi c rzeźbiarza, cc monizowaŁia uiicy Mickiewicza z pla-
przyznaniu azakalsk.emu pierwszej j est atutem jego twórczym. Cóż je  cen, Katedralnym. Ju ż  od Zwierzyn-!
nagrody za pomnik. dnak zrobić, gdy cały monument ma ca ;dąC) będzif sj ę widzJai0 _  pl.ze-

Fakcem, którego nikt na św iciic jący  stać ns. jezdni, wielkością swoją praszam za porównanie —  komtr fa- B IaŁ ićS IO K . Walne zebranie W KS zesami —  wiceprezyaenten miasta No
nic zmieni, było, ża daliśmy na- zacznie się gryźć z tą Katedrą, k ióra brycznyj który pociągając wzrok Jagiellonji wybrało nowy zaiząd z pre- wakowslum i mjr. Rledlem ltd cze^.
giodę Szukalskiesmu. Kom itet a daj- ^anaast stać na osi meikiej ulioy Rliazdz ’̂c nani Dędzj e katearę. zeiem płk Malinowskim oraz wiecpre J -------------
lepszych plastyków cakej Polski zło- już jest zepchnięta na bok? I . . .  1 ,
żony, aprobowsł projekt. Wmszo- Nie rozchodzi się w te j chtł.d  . W s z y s t k i e  uczucia nasze związane t U l k ^ P  k ( i  £  F f f r t n h f i
weno nam epokowego pomysłu Cie- pomnik sam, jego sens, wartość, in- z'  spokojną u o w ą ucewicza, po- H  1  Q  D l l T  I ^
szyliśmy się, ' ża Ruszcayo zabiera terpretację czy egzege/.ę, chodzi o mmk kolosalny w e j eg o ci J
się aby otoczyć opieka wysoki pro- walory przestrzenne, o plac Orzesz- k‘ . =dry, w której ma stanąć, zn
je k t nic żałując sw ojej pomocy, aby kowej, o rzeczy, które już należą do nam w c aos> u ei
mógł uradzić się momnment, który urbanistyki i są związane z pronor- nas kannen.
będzie mógł być jednym z ODjektói cjam i samycb rzeczy. Pomnik K o iij Nie wiem co zrobi Dr. Malisze.w
wysokiej sztuki na obu półkulach zie- może być piękny dla siebie, warto- SK;i który je s t gospodarczem miasta, 
mi. Nagle struna pękła. Zamiast me- ściowy, orj;ginalny. Cóż pomoże Na jednem oosiedzeń niedawno 
lodji zaczął wiatr świstać. Szukał- jak  ramy, w które się go wtłoczy 101 zrpytałeni publicznie, kto rządz'

[ właściwie W ilnem, czy On, to jest 
apercepu prezydent, czy Warszawa. Stawiam 

prostu cftwila.ni nieznośny. jąc anomalję, wynikającą z kłócenia teraz pytanie, wtóre, co zrobi dr.
P ro jek t, który był nagroazony,. się ogromnej figury, piacu, ulicy i Laaleszewski aby pomóc profesorowi

wysoko oceniony w czasopismach za- katedry, rzeczoznawcy plastycy ru-  ̂Gutowi, którego , urbanistycznie za- 
granicznych, i k tóry  potrzebował dla szyli z projektem, aby zmienić m tŁ j-: angazował, aby mogły być przywró- 
siebie Anioła Stróża, k tórj by deli- sce. 'Zaczęły się te perypelje szuka cone piękność, ■ ład i spokój har.r.o-
kutną ręką załagodził wszelkie pow- ma miejsca, których W ilno b y ło ' n jCzny W ilna, a nie wyrosły niepraw-
sla jąee zgrzyty, przepadł ja k  w uodę świadkiem, gdy raż .w ogrodzie B er ■ dopodobne wprost nagle kamietfi.e,

Zaczęła się nowa stronica, chcąca nardyńiktm, potem na płucu Łuki- z któremi żaden plastyk nad miasiem
dać świadectwo, że każdy pomnik skini szukano zbawienia Kuna dał
Mickiew.cza musi w Polsce dać gro- nam w rzeźbie pielgrzyma. Mie-

Itiewiez zaczął wędrować, szedł
w ’ stronę katedry, zno wu się 
cofał, dochodząc do '.dny na Zwie­
rzyńcu, do W ilcnki, pod ' ścianą Ber-

ski m iał porachunki rozmaite dzięki sadzą nam m iasto? 
swojemu temperamentowi. B y ł p o - ' W idząc dysproporcje,

planowo p.a^ujący me będzie m0^ płow ych m o to cy k lis tó w  p o lsk ich

teskę. Kraków ze owym monumen­
tem, który kiedyś schlastał arcydo -

* )  Patrz „Słowo“  nr. 121

CO SŁYCHAĆ NA POHULANCE

Gościna wiedeńska na Pohulance

Komunikacla lotni­
cza z Wlln&m

Z dniem 30 kwietnia b, r zostaje 
wznowiona regularna komunikacja lot­
nicza na linji Warszawa —  Wilno —  
Ryga — Tallm — Helsingtors.

Samoloty kursować będą codziennie 
proez niedziel wg rozkładu:

,  Przylot z Rygi godz. 10 min. 25
Odlot do Warszawy godz 10 min.

45.
Przylof z Warszawy godz. 14 

min. 35.
Odlot do Rygi godz. 14 min 55.
Według nowego rozkładu lotów 

Wilno otrzvmuje w ten sposób bardzo 
dogodne połączenie w jednym aniu z: 
Kygą, Tallinem, Helsinkami i Wsirsza- 
wą, a pozatem przez Warszawę z G.iy- 
mą, Katowicami, Lwowem i BuKaresz- 
tem oraz w dwa dni z Krakowem, Poz­
naniem, Beninem i portami Zachodniej 
Europy

! ■  w ię c e j  r o z s z e r z a  a tę  a e -  
i z a  l a a i o w e ś c  k a l ą ż e k ,  t e a  
d a a a t e ja i  j a  m j r  a lę  k o to  

l a d z l ,  z  k t ó r y « i  a i e j  o c h o t ą  
• b c o w a ó

F. Fanalon.

„ N o w o S c r
W yp o łycza^n la  K s lq łe k

W iln o , J a g w u o n iM  I M  
CzjHBB od 12— lt .  

W a r in k  łrzT k tąp ae .

bardzo było miłe, pupiostu 
rozkoszne to wiedeńskie przed­
stawienie. Sztuka bardzo dowci­
pna, subtelna nawet, a oryginalna 
w założeniu. Pisząc w mnej ru­
bryce o kłopotach Bus Feketego  
z Rumunami, powiedziałem, że 
niema ona pic w srólnego z Ru­
munami i polityką To ostatnie 
me odpowiadało prawdzie, gdyż 
wszystko w tym p zyjemnym u- 
• worze dzieje się na marginesie 
polityki, aie autor zaczepia o 
te spraw y tak zręcznie, że ani 
zwolennik zachow aw ców , ani 
ani krai.cow y socjalista nie może 
mieć doń żadnych pretensji.

Tylko nieliczne recenzje stołe­
czne w yciągają z tego przedsta­
wienia pewne wnioski dla scen  

i polskich Między innerrn zasługu­
je tu na uwagę, to co pisze A. 
Mikułowsk. w „W arszaw skim  
Dzienmku Narodowym**:

„Nie cftce robić wrażenia Jetety- 
sty czy też snoba, którtmu podooa 
się tylko to, co obce. Wielokrotnie 
już jednak pisałem o błędach, jakie 
widzę w ujmowaniu sztuki teatral­
nej przez naszych reżyserów i 
szkoły aktorskie i  o pokutujących u 
nas mewspółczesnych styiaich, że 
jestem zadowo'ony, kiedy mogę 
przekonać siebie i innych na zy 
wym przykładzie o słuszności mo­
ich sądów Okazuje się, że można 
grać i w ystawiać sztuki inaczei 
niż w naszych reprezentacyjnych 
teatrach i robić to z dobrym skut­
kiem i że Jaracz, który usiłuje 
wprowadzić inne koncepcje od 
tych, które tam obowiązują, zbliża 
się do Europy, a me cddaia sćę od 
niej Twterdzę że z „aszym mater­
iałem aktorskim moinaby osiągnąć 
lepsze wyniki niż te. które obser-

sią uporać ?
Dr. Lorentz narzucił nam Kiedyś 

projekt rzeźbiarza Kuny. Tc jednak 
sta je  się w te j chwili detalem, gdy 
konserwator . dawny wkracza teraz 
z kolei w wielkie problemy urbanisty 
ki i uważa się z kolei za epteca, dy- 
rygując tem wszystkiem, co przynale­
ży z urzędu i fachowość komu inne­
mu.
■ 5 Panowie z głównego komitetu bu­
dowy pomnika Mickiewicza, p. se­
natorze B eczkow iczu , p. rektorze Sta- 

lem peram ent. Styl polsk , gdy na- niew iczu  ,  panie azieK am e Wydziału 
reszcie pi wstanie oećzit napewno t g ztuki USB' nie bierzcie mnie za złe, 
mniej re.oryczny od fran cu sk ie -!^  jjm u i S1 w te j chwili za spra. 
go, a mniej eleganck od wieden- , . ,
sktego, idzie zało cieplejszy, bo i w '‘ arcyrvazną dla -rozplanowanm rrna 
gatszy w momenty uczuciowe, o , gdy Panowie sami me honoruje- 
'araziej oezpośredniej ekspresji" | cie wyraźnego protestu szefa nuejs™ 

Z w yko n aw có w  n a jb a rd z ie j p o - .^ e g o  biura urbanistycznego:
Mieczysław Litnanowsk..

Pińsk—Brześć w iiiłte ni-zitFS
PIŃSK. W  rautach ..desiąca piopa mecz pkk. nożne, Hnsw —  Brzese n. B. 

gandy wychowarda fizycznego rozegrr. Wygrali piłkarze Pińska 4:2. 
ny został w Pińsku międzymiastowy 1 -------------

Międzynarodowy wysrig mototyxiowy
vr ^cznanitr

W ęgier i Niemiec. J « ;-
Wielkie zaciekawienie budź 

start znanego kierowcy niemiec­
kiego Schumana, k tóryl! starto­
w ać będzie w k ateg o rji^  wi&szjm

POZNAN Do międzynarodo­
wego w yścigu tilicznego, organi­
zowanego przez Unję w Pozna 
•niu 2 maja, zgłosili się obok czo-

wuiemy u gości, a w każdym ra- 
'zt€ lepsze dla nas, posiadających 
oinn.y char^ktet narodowy i inny

dubała mi się para charakterysty- ! 
czna t.j. Kurt v»Mi Lessen, jako j , 
hrabia i Jo a n  a Terwin Moiss: ja­
ko Cecylja. M'-strz Jaray  z natu­
ry roli musiai być bezbarwny, a 
słynna D arvas była chyba zbyt 
pow ściągliw a w grze, przynaj­
mniej jak na nasze pojęcia.

M ówiąc o reszcie i całości moż­
na spokojnie pow tórzyć to, co 
czytaliśm y w Kuijerze Polskim:

Rrżyserja wzorowa Wszystko 
cc się mieści w djalogach, w sytu­
acjach wydobyte bezbłędnie A 
przytem me czuć żadnego wysiłku 
Choć każdy szczegół jest obmyśla­
ny, choć całość funkcjonuje jak mtj j 
bardziej precyzyjny mechanizm, w 
którym pomyślano o ruchu każde­
go kółka, każdej sprężyny, przez 
cały wieczór Dozostaje wrażenie 
świeżości i bezpośredniości. I to 
jest może jv. iększem osiągnię­
ciem gości z nad Dunaju 

P rzed staw ien ie  zaczęło  s ię  tak  
pu nktualn ie, że w ię k sz o ść  pu bli­
czn o ści sp ó źn iła  się . Je s t  to je ­
szcze  jed n a le k c ja  d la W iln a , tym 
razem  dla w idow ni W ile ń sk a  
j>ub!iczność c ią g le  je s z c z e  uczy 
się  p u n ktu aln ości, a tym  razem  
p ow inna b y ła  p am ię tać , że go­
śc ie  zapew ne śo ieszv li s ię  na po­
c ią g  (w . 1.)

— zawodnie) z Austrji, Belgji, I z órzyczepkam i.

Niemietiy piłKarze w lodzi:
Ł Ó D Ź . W  dniu 6 maja p ił- j- W  niedzielę nadchodzącą ro - 

karze LKS rozegiają mecz z n ie -iz e g ra  ŁKS m ecz ligowy w  W ieł- 
miecką d rużm ą Florimsdorfer A, [kich Hajdukach 2 Ruchem
c .  ■ "  ' —

Wyścig koiarskf Łódź-Wrotław
LÓDZ, ŁódzKi Okr. Zw. KolarsKl n-jj 

silniej występował na ostatniem walntm 
zeb.eniu PZK w obronie szosowego 
wyścigu Berlin —  Warszawa i wpadł 
nawet w związau z tem w pewną koli 
zję z zarządem PZK.

Kiedy wniosek zgłoszony przez Lódż 
o utrzynianie tego wyacigu upaai, za­
rząd ŁZK postaiiowił we własnym za­
kresie zorganizować wyścig podobny 
w nieco mniejszych rozmiarach.

DZIAŁ ROZRYWEK UMYSŁOWYCH
b ZADANIE MITOLOGICZNE, j
Zamiast kołek . krzyżyków wstawić 

litery, które daczą imiona bogów 1 
rzymskich. Z liter zamiast krzyżyków
ułożyć naieży nazwisko łacińskiego po­
ety, któ-y opiewał w swych poezjach 
antyczne mity.

1. o o o X
2. X o o o o
3 0 0 0 0 X 0 0 0
4 X 0 0 0 0  j
5. 0 0 0 0 0 0 X 0 0  *1
6. 0 0 0 X 0
7. o o o o X

II. ROZSY PANKA.
Z podanych poniżej liter ułożyć 

znane przysłowie:
a, a, a, d, d, d, e, e, i, i, i, i, k, 
k ; k , ł m, m, n, o. o. o, o, p, p, 
p, s, t, w.

III. BILETY W IZYTOWE.
Z podanych biletów wizytowych od­

gadnąć zawód właściciela.

I. PRZEKŁADANKA.
Nie będziesz sial, nie będziesz imał. 

II FIGURA „MAGICZNA"

W tym celu ŁOTK zwróci! się do 
Niemieckiego Związki* solarskiego z 
pi opozycją rozegraniu wyścigu kolai 
sktego Łódź —  Wrocław, względnie — 
Lodź —  berlin i rozpoczął w te j młe 
rze pertraktacje

Związek niemieck1 wyrazH zgodę na 
rozegranie wyścigu Łódź —  Wrocław 
w konKurencji drużynowej. ’ Zespoły 
stariUjąCe w tym wyścigu byuą mogły 
był zasilone zawodnikami z miast, le­
żących na trasie wyścigu.

Obecnie LOZK oczekuje akceptacji 
tej u.iprezy od PZK, poczerr ustaletw 
będą ze związkiem ruerniecKin terminy 
i Szczegóły wyścigu.

NOWY REKORD LOTNICZY 
i —  ŚWIATA

A P P
A K S A K O W

S A M 0 S
P A M F L E T

K O L 0 s
P O S F S J A

W T A

1 PARYŻ. Pilot francusk. Ro»si ustu 
liowfl w uStatnlch dniach nowt między 
narodowy rekord szybkości lotniczej na 
dystansie 5.000 kim., uzyskując średnią 
szybkość 312,5 kim na gooz.

Poprzedn' rekoid na tym dystansie 
należał do <\merykaiuna 7 omlireona i 
wynosi. 272 kim. na godi.

SLHMELUNG WYJECHAŁ 
AMERYKI —

DG

P. K E R I

I N A C E B A L T

ROZWIĄZANIA ZADAŃ 
z dn. 22 kwietnia 1937 roku

HI. SYLW ETKI NAUKOV'E 
j 1. Jozef Hoene - Wroński (1778—
• 1853*
i 2. Zygmunt Wróblewski (1845 — j

1888) j
Rozwiązani? z bieżącego numert

S K E J r & S :  n .  V Si ! £

? ' r  " Sl” "  ■■ w " ”>
I ‘ K . » ^ n l a  1  > _ n  ,  * 4 ,  22 *  B o d d o ctó -n  o m s tm e tm , Sw l.u , 

IV. r. b. nadeSłNi p. p .: Ai. Siemaszko 
Q. Tokarew, P. M z R , F. K., K. S. S.

Nagrodę Książkową otrzyma! z lo’ 
sowaniu p. G. ToKarew. Zostanie ona 
przesłani..

ODPOWIEDZI D.R.U. P. At. Sie­
maszko. Co do dzienników, ma Sz. Pan 
słuszność. Zaszłe tu nieporozumiei ie 
Jeżeli chodzi o wyrazy pochodne, nie­
podobni ich drukować z bruku miej

BERLIN W e wtorek świetny bok 
se*- niemiecki Schmellłng wsiadł na ok-

m ię d z y n a r o d o w y  t u r n ie j  
HIPPICZNY w  RZYMIE

RZYM. W  poniodZiałeL w drugim 
dniu międzynarodtiwych zawodów hip­
picznych w Rzymie, odbyt alf konkurs 
o puha ks.ecia Piemontu 

Zwydęzyt kapimtt Degallsia- (Szw aj 
carja1, przeu por Brinckmam m (Niem­
cy ), kpi. Hassę (Niemcy) oraz por. Bar

sca. iOa (Francja).
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*'■ ,kKur{er dolski1
t.Nkt u a MY Z Ił MI. SKąO  KASZ RÓD" 

w s p o m n ie n ie  o S p. W ojciechu D rzyrr.a ie  l je g o  
h is ta r> U A )jn  w o z ie

We w s Orabowie, powiatu wyrzv wiasnym, pcsiŁaanyrr. juz gruncie. Był 
skiego, w Wielkopolsce, zmarł w wieku' to szczytowy ounkt represyj pruJki^h 
łat 79 Wojciech Drzymała, prześlado- \.obe: polskiej ludności, od wieków, na 
wany swego czasu przez rząd jirusk-.. własnej i rdzennie polsk.ej ziemi osiad- 

Wialdomośr tę pizyniosły depesze, iej. Na innem polu przejawiały się te 
z dodatKiem „wiaśaciel słynnego wozu represje w najokrutniejszy, bestjalskl 
Drzymały". wprost sposób, w słynnej Od tego cza-

Nie można poprzestać na tej notat- su Wrześni, gdzie najdosłowniej kato- 
ce. Drzymała, prosty chłop z Poznań- wano ozieci z i odmawianie pacierza pc 
skiego, jest postacią która przejdzie do polsku, 
historji. I dlatego mówimy —  jest, po- _
zostanie wiecznie żywym, Drzymała pro rz. v ow€ -zasV> § r ot^c naJ ,!ti
.łty cł.łop... piosty, ale nie pospolity tylniej wszystko, co polskie t. zw.
Drzymała twardy, nieugięty Polak, poi- ^ ra‘,s  nac*1 tn > wywodzący Się g -  
akości swej świaaomy i wytrwale o- n etycznie e ? d Btómątcka. Jego
pierający bię przemocy. Drzymała bo- 8 nrie 01£*ś powiedzenie o Polakach, 
later, Drzymała >ymbo, . ż " oni zdolr"  tylko do tego aby

j przegrywać mająrk. w Monte - Cario, 
Zgon jego przypada w takim okre- jego zdecydowanie antypolska polity- 

sie, w którym jus trzebi przypominać kaj datująca się jeszcze z roku 1863, 
epopeję tego dzielnego chłopa-patrjoty, odkąd Prusy szły w tej polityce rękę 
bo może nie wszyscy ją  dostatecznie w ręKę z Rosją ) odżyły i znaiaziy o 
zna,; Ci młodsi, ci, co już jako wolni krutny wyraz w polityce hakatystycz- 
Póiaoy na świat przyszu i w nowych, popieranej przez Wilhelma Ii-go
jakżeż innych warunkach wzrośli, mo/.e postanowiono żywioł polski zdławić, 
nie zdolni są już tego tak odczuć, tak Z(jusjć, zgermanizować, lub wyplenić, 
zrozumieć... A o samym D^ymale od-
dawna już ucichło. Doczekał się wol W oZ DRZYMAŁY
nei Poiski, żył sobie spokojnie na swej , , ■ , . . .i. . .{ , • . r, ł wtedy na horyzoncie wsi w.elko-roli neprzes.adowany juz przez Prusa- , , . . 3. . . „. • • , polskiej pojawia się woz Drzvmały.ków życia w poznym wieku dokonał. ^ K J . 3 ,, i„. Jest tc zwyczajna buda na Kołkach,Coz wiemy o tym Drzymale z lat Oa- . . .  ,  :, . , 3 3 . . . , ... , .akich wiele używają wędrowne cyno.

D, T , ,, n,„H c * * * *
o a d domu na wiasnym gruncie, zakupił ta-maczenie w odrodzone] Rzeczypoapou- , . ;  , , . .t j r  r  WQZ zamieszkał w nim z rodz.ną.

tti. Krzyz N'cpodległości, —  nie wic- _  . . , .• 4-̂ - ,„i, -u Przeciągał ow woz po swoim terenie,my Mozę się zresztą po to nu zgLaiłj -

- W  te j rubryce n n u e u c z a m y  M ^ e in k i js z c  
bnie a r ty k u ły  I fu£jetony, k tó n  w c zo ra j
u k a z a ły  się w  prasie  p o ls k ie j, M e  o p a tru je m y  icti w  
ła d n e  k o m in ia rz e . Ak« to  n ie  z n a o y ,  3.oyS my podzie­
la li pog lądy w  nich w y p o w leo zlan e . O w szem  !*ęuq się  
tu  z n a jd o w a ły  u tw o ry  naszych p rzy ja c ió ł, będą p o w ­
tarzan e  zd an ia , z  k tó re m l się zg a d za m y . A le  ró w n io  
często b ęd ziem y za m ies zc za li a r ty k u ły  p rze c iw n ik ó w  
I p rze d ru k o w y w a li po g ląd y  sicrajnle z  naszem i p o g ią - 
a a m l sporne, Jeśli b ę d zie m y  uw ażaC, t e  z  jak lc tik o U  
w le k  w z g lę a ó w  d an y u tw ór, a r ty k u ł czy fe lje to n  
srugu je na po w tó rze n ie  iub na za p a m ię ta n ie .

rzecz pruskich nabywców, zrozumiała sąsiadem zachodnim jesi to oczywiście 
teraz swój patrjotyczny obowiązek, —  , jeden z niezbędnych ;-upeh..e warunków 
który nakazywał walczyć i wytrwać w .Nawiasowo też tytko, może raczej w 
walce. Były oczywiście w tej waŁue o- celu utrzymania pewnej ciągłości kroni.

codzień, o parę Kroków. Było to miesz-
i n ik t w  ie g c  im ien iu  o to s ię  n ie  u p o - ’ , v .  '  ”  , ‘

1 5  ; k arn e  ru ch o m e , n .e p rz e w  d zian e  w  d ra -
| konsaciej u s ta w ie  w y w ła s z c z e n io w e j.minął.

tiary —  to ci, których wywłaszczono 
przymusowo i skazano nai tułaczkę

Są mniej więcej z tycn czasów o- 
brazy znanego malarza polskiego W oj­
ciecha Kossaka, który w okresie okrut­
nego prześladowania Polaków przeby­
wał w Berlinie, ciesząc się wielką łas­
ką Wilhelma i szeregu wybitnych osob! 
stosci z jego otoczenia. Wojciech Kos­
sak opuścił w tym czasie Berbn, nie­
dwuznacznie akcentując w ten sposób 
swój stosunek do haka+ystycznej poli­
tyki. Zaakcentował go jeszcze wymow­
niej w znanych obrazach jak „Wywła­
szczenie", Bartek Zwycięsca", „Najazd 
Krzyżaków".

PRO TEST HENRYKA SIENKIE­
WICZA

karskiej, wypada zaznaczyć, że w „Trze 
ciej Rzeszy ilstmeje jDeutwchec Ost- 
bunid", wywodzący się z dawnego 
„Preussischer Ostmarkenverein‘u", a 
—  według nie dosyć jeszcze przekona­
nych odłamów opinji —  będący ponie­
kąd jego przedłużeniem.

..KANN DRAMEN SCHREIBEN — 
POLSKA SZELMA ...

Teraz nikt się w ten sposób w 
Niemczech o Polakach zapewne nie wy 
raża. Ale niedawno jeszcze byio z- grun 
tu inaczej.

Cytat ten wzięty jest z żartobliwego 
„poematu dramatycznego" Boy‘a - Ze- 
leńsKiego, napisanego w roku 1906. Po 
emat nosi tytuł „Bodehain" a przedsta­
wia wlaśme polską szlachtę przegrywa- 

Był jeszcze kros, bardzo wieki I ! jącą v  Monte -  Catlo majątki ziemskie

Chłop, prosty chłop, znalazł, posłu-Przekazało się natomiast po nim w
nasze, poiSK ie czas\, wspomnienie —  . . .  , .. , , ’. K ^  Kując się swoim, przyslow.owym „chłopwłaśnie w forrme owego wozu Zaorał f,_.”   u . UJ-
go Kraków, Skarbnica polskich pamią­
tek i w „Barbakanie" swoim postawił.

skim rozumem" sprytny sposób na obej 
ście ustawy, przemyślanej i opracowa- 

Tam oglądały ów wóz tysiące uczestni- |>,ei F !ez f^ sz ta łco n y ch  prawników, 
kó- y t  : c k  z w e d za jąc j.h K .ak o w , wozu Drzymaiy
przy tej sposobności oczywiście to i o- 
v/o o Drzymale mówiono.

Aie historja Drzymały zasługuje na 
to, aby ją  opisać szerzej, dokładniej.

DZIAŁO SIĘ TO  W ROKU 1904. I , , .
- - — i Drzymała przernieszkal w tym wozie

W Wtelkopolsce i na poisKiem Po- przez kilka lat. Zwyciężył! 
morzu, pozostającem pod zaborem pru-

bezsilna; to nie był przecież dom w ro­
zumieniu ustawy, nie byl postawiony 
przez Polaka, a nawet wogóie nie mo ■ 
żna hylo o nim mówić, że stoi, bo prze­
suwał się z miejsca na miejsce

skim, gniotła nieutościwie Polaków bru 
talna polityka naKatystyczr.a. 1 to okre­
ślenie nie dla wszystkich zapewne jest 
dziś zrozumiale; dawniej każdy Polak 
znał dobrze jego tiźw.ęk i treść.

Hakatit, wyraz powstały z liter H. 
K. T., pochodzących od nazwisk inicja­
torów bezwzględnej akcji kolonizacyj- 
nej na ziemiach polskich, —  Hanseman- 
na, kenemanna i Thiedemanna. Ci trzej 
ludzie, szczególną nienawiścią pałający 
do Polaków, stali na czele organizacji 
pod nazwą „Preussischer ' Osrmarken 
Verein‘‘, utworzonej jeszcze w roku 
1894. Celem rego stowarzyszenia było 
„przeciwdz.atanie niebezpieczeństwu 
polskiemu, zagiażającemu państwu", a 
środkiem w walce prowadzonej z całą 
Dezwzgięonośc.ą, iście drakońskie usta­
wy pruskie, które udało Się Im za pa­
nowania Wilhelma II uzyskać. Do us­
taw tych naieżafto t zw prawo osadni­
cze, mieszczące s.ę w ramach ustawy 
koionizacyjnej.

Dużoby trzeba pisać o tern, co je ­
szcze przeżył ten nieugięty chłop bo­
hater, z jakiemi szykanami ze strony 
władz pruskich spotykali się jego współ 
ziomkowie, na różny sposób próbujący i 
walKi z przemożnym uciskiem. Czyn 
Drzymały stał się głośny i pobudził 
innych do oporu. Ten przejmujący do­
kument przywiązania polskiego chłopa 
do swej ziemi, napewno nietymo spo- 
sóo obrony swej własności, ale i śmia­
ły akt protestu przeciwKo gnębicielom 
i zaborcom, podziałał jak hasto, wstrzą­
sające sumienia Polaków

„Nie aamy ziemi, skąd nasz lód " —  
te słowa wypowiedziane wkrótce po­
tem w stynuej „Rocie" Konopnickiej, 
jeszcze me ujęte w poetycką formę, je ­
szcze nie zestawione w słowa „przy­
sięgi", były już wówczas treścią stano- 
wisk* i oporu Polakow wobec akcji 
hakatystycznej Więksi i mniejsi wła­
ściciele ziemi Poznańskiej, z których 
pewna część zgnębiona szykanami

z Wielkopolski. Występuje tam agent 
kolomzacyljny Thiede i on t« mówi wta 
śnie:

„Kann Dramen schreiber polska
szelma,

Nicht gross^r z tego b ę d Je  zyski 
W y macie Rydla — my Wilhelma: 

- Na —  weicner ht|t em lepszy
pysk?"

W as hat erooert Friedrich Wielk 
Nie cuda Niemiec ani cal —
A z wasze polnische jasełki * )
Tc ja  szie bardzo grubo szmlal!"

W F W SI WIELKOPOLSKIEJ

czech. Stamtąd jednak nie nadeszła— '  ma l̂ na swo, j  oj-zySTej r iii V j
z dość zrozumiałych zresztą względów ciech Drzymała (nie Micnat juk to po- 
— żadna odpowiedź. Nie pominął prze 11,0 w komunikacie agencyjnym), 
aewszystkiem Wilhelma II, do którego rroze w r odg rdowic ch a nie W 
wystosował list otwarty wydrukowany Grabowm.cacn, jaik informowano w 
w wielu e-azetach pierwszej depeszy. Podgardowice były

gazetecn. je gc wsią « dzinną, gdzie żył i gdzie
NOWE CZASY walczył.

Są to już dziś czasy minione, na- nieważne. Zmari dzielny, za­
stały czasy inne, t nawet podobno — służony Polak, który stał się symbolem 
wedle) oświadczeń kierowników iregi ■ polskiego chłopa przywiązanego do 
me‘u hitlerowskiego —  gruntownie ćn- Svzojej ojczyste, ziemi, 
ne, leśli chodzi o tendencje i kierunek t. ; , .
:w. polityki mniejszościowej, ę.Fuhrer" i . ******  ^  się serdeczne wspomme- 

twieidzi, że akcja germainlzacyjna nale- nie 1

Dardzo już wtedy w świecie znany, któ­
ry wystąpił z protestem zorganizowa­
nym na szeroKa skalę, pro­
testem rzuconym Hakacie, i tym 
co je j politykę popierali w
twarz, wobec caiego kulturalnego świa­
ta. Henryk Sienkiewicz rozpisał rodzaj 
ołbrzymiei ankiety w sprawie gwałtów j 
pruskich wobec luanośd polskiej, an­
kiety, którą rozesłał do najwybitniej­
szych postaci poetycznych, literackich, 
naukowych wszystkich cywilłzowamych 
krajów Wynik ankiety byt diai polityki 
hakatystycznej druzgoczący.

Sienkiewicz nie pominął też w swej 
ankiecie wybitnych osobistości w Niem

G—k

ży do przeszłości, że Niemcy od nikogo 
nie wvmagaj'ą, aby przerabiał się z in- i
nej narodowości na Niemca. Dla inaiszych * )  Odnosi się to do jasełek p. t Be- 
poprawnych stosunków z najoliższym tieem Polskie, Lucjana Rydla. ‘

ż y c i i  c ę ł p o j w t ę a

Protem zmiany _po- 
ttępowanta '
fegzukuty jitego

Ministerstwu Skarou opracowało 
projekt t.niany rozporządzenia o postę- 
powanlb ógzekucyjneir wtac z ; Karbo­
wych. Projekt ten wprowadzs rozsze­
rzenie kompetencj. właaz skarbowych 
oddając Im egzekucję grzywien OiVz 
kar nnkiaaanych i "ciąganych dotych 
cza;, przez władz*, sądowe I aunm istri 
cyjne. Zmianę tę sfery gospodarcze u- 
wazają z ł  objaw douatni gdyż wprewa 
ozenie jednolitej egzekucj i w r.uejsce 
wielotorowej, prz--niesie t lewątpliwie 
usprawnienie wykonywania egzekucji 
Oi■az umożliwi ąn/niejszenie aparatu 
egzekucyjnego, jak to » ynika z k n y  
stnego doświadczenia wprowadzonej 
niedawno z.niany w systemie egzeku­
cji należności samerządów.

| Projei.iowana reforma winna się rów 
nież prz?czynić do obniżenia kosztów, 
związanych z czynnościmi e^zekucyj 
neml Niestety, projeid zamiast spodzie 
w a..ej obniżk', wprowadza jedynie stop 
niowe zniżenie optei od mniejszych na­
leżności, natomiast opłaty ou należno 
ści większych —1 już od 100 zi. począw­
szy - są podniesione. Zwyżka ta mia­
łaby wynosić oa 20 proc- dc 250 proc. 
obecnie :stniejących opłat, co nie znaj­
duje dostatecznego uzasadniani?, gdj ż 

! obecne opłaty są już tak bardzo wygó- 
i rowane, pokry «vając z naawyżką \. y- 
! datki, związan ■ z egzekucją '  Projek 

towana zwyżka jest uiewskazaija, gdy^ 
opłaty egzekucyjne winny być tak usta 
lone, by otanowiły tylko zapłatę za u- 
sługl oddane przez Paustwo. Tworze- 
nie ukrytego pooatku w formie znacz­
nego podwyższenia tyci. opłat, odbiłoby 
się zdaniem sfer gospodarczych, ujem. 
nie na życiu goopedarczem, gdyż wynl- 
niszczyłoby ono majątek płatnika, który 
stanowiąc źródło dochodu, winien być 
otoczony specjalną opieką. Skutkiem 
tego nadmierne opłat} za czynności, 
związane z egzekucją, przyczyniałyby 
się do zbytecznego zwiększeni? zale 
głosci, które później będą musiały być 
często umarzane. Zwyżka ta w'ydaje się 
tembardziej nieuzasadniona, że równo­
cześnie wprowadza się obn.zenie oprat 
przy egzekucji drobnych należność’ . O 
ile więc Ministerstwo pragr jo b e  stwo. 
rzyć tą drogą lepsze wa-unki dia egze­
kucji, to trzeba stwierdzić, i i  popełniło­
by pomyłkę. Przecież znacznie uciążliw 
sze będzie lla płatnika oplata 400 zł., 
zamiast 250 zł., niż 1.50 zł. zamiast 50 
groJzy.

Również błędnie rozwiązano upraw­
nienie władz skarbowych do przep.ows 
dzenia egzekucji bez nadania klauzuli 
wyKonalności p^zez sad. Stv irzałob', 
to niebezpieczny wyłom w ogólnie dziś 
przyjętej zasaazie, która chroni diU żnl- 
ka przed nieuzasadnioną egzekucją.

Dodać należy, i i  oprawy te są juk 
nam wiadomo, przedmiotem obrad wła­
ściwych komisy? na terenie samo.ząuu 
gospodarczego.

NOTfTKI RAIłJOWE
WŁASNOŚĆ SCHUMANNA.

Miłość Schumanna do Klary Wick, 
wypełniła prawie cale życie wielkiego 
kompozytora. Pod wpływem tego uczu­
cia Schumann skomponował najpiękniej

w r a ż e n i e  p o b y t u  
W A F R Y C  e

FOD PALMAMI
MA* KTO dŹYWd. 

m. D«.A

IKOPłkA
O UP OJ NY V ZA- 
PaCHU TROPIKAu- 
NEJ ROŚLINNOŚCI 

P*, 1 W 'SO CH NV A- 
%> LORA H7CIEN, 

g K A W A L E K S C  GIL

HENRYK ŻAK
P O Z N A I Ć

Mydło do golenia
A I*  tr< m t I • 11 • r*

Nr 2024  ■ 
r.a)e lhuiq i .n i,k u , pianę 

upr-pjemni. g o l e n i a .

A

sze swe pieśni. Reportaż muzyczny, ja  
ki nadaje Polskie Radjo dn 29 kwie- 
tonia o godz. 16 35 w opracowaniu M. 
Kowalewskiego zobrazuje słuchaczom 
uczucia tego muzyka romantyka

CO BĘDZIEMY NOSIĆ NA WIOSNĘ.
i

Nawet rajoszczędniejsia i najrrin.ej 
wymagająca doo względem toalet ko­
bieta w oicresie wiosennym, zmuszona 
jest pomyśleć o swej garderobie Wio­
sna bowiem mimo swego uroku ma nie­
znośny zwyczaj ujawmam-i wszystkich 
braków i niedociągnięć w ubiorze ko­
biety. Najwyższy już więc czas. aby 
zrobić dokładny przegląd garderoby — 
to lub owo odświeżyć, przerobić no i 
w miarę możności uzupełnić swoje nie­
dobory nowemi nabyrkami. Pogaaanka 
radjowa z dn. 29 kwietnia o godz. 17,15 
będzie takim przeglądem wiosennej 
garderoby przez znaną prelegentke 
Weil.

Zabraniało ono Poiakom kuocwania . władz była już skłonna wyzbyć się w 
ziemi i stawiania budynków ntwe* na taki czy inny sposób swej własności na

w / z y / c y
NA W / P O L N Y  RO N T
DO WALKI Z 0RU2U.CĄ

/ p o u f i  n r u t t es *r \ nucMaMUCM

WILNO

Czwaiłek, dn. 29 Kwietnia 1937 r.

6.30 Pieśń. 7.15 Dz. poranny. 7.30 
Infor. i giełda rolnicza. 11.57 Sygnał 
czasu. 12.03 Koncert. 12.40 Czienik po­
łudniowy. 15.15 Ma-la Zggerth śpiewa 
15 25 Życie kult. miasta i prowincji.— 
15.30 Tajemnica czarciej skały —  no 
wela. 17.30 Audycja poświęć. Japonji
18.16 Wil. wiad. sport. 18.20 D zieleń 
wileńskiej — djalog. 18.35 Litwory Da­
wida Poppera na wiolonczelę. 19.00 Kc 
Koncert kameralny. 20.45 Dzienik wie 
czorny. 22.00 Muzyka taneczna. 22.5' 
Ostatnie wiad. 'dziennisa raojowego.

WILNO

Piątek, dn. 30 Kwietnia 193/ r.

6.30 Pieśń puranna 7.25 Informacji 
i giełda rolnicza. 8.00 Audycja dla szk 
11.57 Sygn. czasu. 12.03 Koncert. 12.4C 
Dz. poiitJn. 12.50 Walka z irzichatni — 
pog 13.00 Muzyka popularna. 15.0C — 
Wiad. gosp. 15.15 Chór Dana 15.25 
Życie kult miasta i prowincji. 15.30 Ta­
jemnica czarciej skały —  nowela. 15.45 
Mala skrzyneczka 16.00 Jazz. i 6. 15 — 
Rozmowa ? choremi ks. kapelana M 
Rękasa. 16.30 Pól godz. walców. 17.00 
Licea handl. —  odczyt, 17.90 Encyklo- 
pedja mówiona. 18.00 Bułgarzy —  pog.
18.16 Wil. por. sport. 18.20 Jak spędzić 
Święto? 18.25 Ze spraw akt. titewsk, 
18.35 Pieśni ludowe. 18.50 Pogad. 19.20 
Z pieśnią po kraju 20.15 Koncert sym. 
21.1)0 Dz wiecz. 22.30 As pik —  Skecz. 
22.55 Ost. wiad. sport. ,

KAŻDY ŚWIADOMY OBYWATEL 
i JEST CZŁONKIEM LOEP.

JAN MOLTEN
2 3 )

Prokurator incognito
Bar Savoy! T-utaj Paulina Gunst przyprowadziła tow arzysza, 

krory DrosiJ, by zechciała z mm spędzić jakąś godzinkę na poga­
wędce. Mała, zalana światłem przestrzeń, otoczona była lustrza­
nemu ścianam i, , które pomnażały w nieskończoność poruszające  
się w niej istoty. Światło spływało z góry, a lekka muzyka sze­
m rała jak orzeźw iający wiaterek

Przed Szwedą stał cocktail, polecony przez Paulinę zagad  
ko wy trunek.

Kto tylko w tym św<ecie nie chce uchodzić za zacofaną oso  
bistosć, musi- pić coctail!

W  rzędzie zadziwiających zdarzeń dzisiejszego dnia było 
i to, że Szweda siedział tu w barze z panną Gunst i tańczył 
z nią tango, ile razy prosiła go o to. Jak  śmieszne, jak niewy 
powiedzianie śmieszne w ydaw ało miu się obecne życie! Jaka  
śmieszna ta dama, tańcząca z zamkni-ętemi oczym a i co chwila 
zw racająca mu uw agę;

—  Pan nie myśli o tańcu, pan źle tańczy.
Paitrzy teraz na niego z poza kieliszka z cocktaiI‘enr
—  Pan myślą m us1 być przy pannie K ester! —  powie­

działa z uśmiechem.
—  D laczego pani przyszła na myśl panna K ester?
—  Różnie o tern mów ią —  odrzekła puszczając dym z 

papierosa. —  D latego też baidzo byłam zdziwiona, gdy pan mi 
zaproponował tę wyprawę.

— Już dawno chciałem zaw rzeć z panią bliższą znajomość.
—  Mógł pan to już dawno zrobić —  śmiała się —  podot- 

bam się panu?
—  bairdzu! —  I śmiał się razem z mą i z niej. ,
Paulina wr tej chwili wyieła lusterko, w yciągnęła puder

z torebki, i Szweda zobaczył, jak biała chmura spadła tia jej 
śliczny nusek Popatrzył na w oreczek leżący na stole. Był?  
tam maleńka chusteczka, silnie pachnąca cygarn.czka z kości 
słoniowej i zmiętoszony spory zwój banknotów, Spostrzegła, 
że Droste przygląda się zawmrtości w oreczka, wyjęła zwitek 
pieniędzy i w ażąc go w  ręku powiedziała:

—  Mój cały  majątek.

—  Nie wiedziałem, że meżna tak dużo zarobić lekcjami 
tańca! -----  -  —

—i Natu-alnie, że nie można! Niech się pan nie przestra­
szy panie Droste, mojem ubocznem zajęciem jest sprowadzanie 
gości do barów, lub na dancingi. Jeżeli do hotelu „B aur“ al- ! 
bo „Eeden" zajedzie jakiś znamienity gość,, który się nudzi i 
portjer zaraz do mnie telefonuje. Ze mną nikt się nie nudzi i 
ja  z tego żyję * |  *

Szweda uspokoił się co oo źródła pocnoozenia 'zw itka  
banknotów. Polowanie na Paulinę Gunst nie warte było tru­
du. Ta piękna istota nie miała tajeem ic.

—  W idzi pan, jestem zupełnie szczera z panem —  papla- i 
ła dalej musnąwszy języczkiem w argi, —  jakiś pan Sinaides ; 
z Aten. G recy są rozrzutni, straciłam dobry interes. i

—  W  jaki sposót m ogę to napraw ić? —  zapytał Szwe­
da, żałując równocześnie pana Sinaidesa z Aten, że będzio się j
nudził przez cały w ieczór. 1 j

—  Jeżeli to panu dogadza, proszę zamówić jeszcze jeden i
coctail, pobieram tutaj procenty od wypitych przez gości trun­
ków. — —

Kw iaciarka przechodziła obok stolika. Kupił od niej tuzin 
ciem no-czerwonych gwoździków.Zzalotnym uśmiechem • podz.ę- 
kow ała i zanurzyła w nich upudrowany nosek.

—  Doprawdy, jakie śliczne gwoździki! Kocham gwoździ­
ki! Można mnie niemi zdem oralizow ać! f

Szweda wypił now ą porcję cocktailu. Nauczycielka tańca  
pom yślała: —  Może to nie było bardzo zręczne.

—  Nietch mi pan wie*zy, że mi w cale nie zależy na zae 
bawianiu różnych obcych panów, życie kabaretow e jest dla 
mnie poprostu wstrętne —  mówiła, przezornie mu się przy­
patrując z poza zapuszczonego do potowy tw arzy woalu. —  Na­
razić jestem do tego zmuszona. Lekcjami tańca nic prawie 
nie zarabiam, jak dotąd, tylko pan Tw elvetree jest moim ucz­
niem. Codzien po p 'e rwszem śniadaniu tańczy ze mną godzin^ 
kę. C zy panu nie przeszkadza ta,muzyka o tak wczesnej go­
dzinie? - —

—  Ach, nie, zupełnie mi nie Drzeszkadza. —  Nic się wi­
docznie od niej nie dowiem —  pom yślał; —  trzeba w racać!

—  P an ; jak uw ażam , mało jest wrażliwy, panie Droste, 
nic panu nie przeszkadza Dla mnie naprzykład, myśl o tern, 
co się w pańskim- pokoju stało, szalenie jest przykra. Poprostu

nie. mogłabym spać w tępi łóżku! Tak, me mogłabym! Nie mo­
głabym nawet oowiedzić pana w tym pokoju, byłoDy to dia 
mnie zanadto przykre.

—  Ma pani delikatn.ejsze ode mnie nerwy, mn.e io nie 
wzrusza —  odpowiedział, a m yślał: co ona może o tern wie­
dzieć’

—  Ale mnie to strasznie boli! Przeżyłam to wszystko oa 
początku, a K esiera baidzo lubiłam .' Bardzo miły młodzieniec!

—  Miły młodzieniec? —  pytał z akcentem powątpiewania
Rzuciła m edopalonegc papierosa i zaczęła opowiadać c

Kesteize. . .  :------------
—  Student i znakomity piłkarz! Ciężko pracow ał na boi­

sku przez kilka godzin, a wieczorem , w róciw szy do domu, był 
pełen życia i humoru... Gdy odkryto morderstwo, było to dia 
nas nie do pojęcia, że Kester mógł coś takiego zrooić

—  Myślała pani, że to nie on zrobił
—  Przeciwnie, ja  odrazu pomyślałam, że to on zrobił. 

W iedziałam o nim trochę więcej niż inni —  ciągnęła z tajemni­
czym uśmiechem. —  Z Kesterem stało się to nieszczęście, że stra  
ciii głowę dla kobiety. Przyczyną tego jest kobieta.

Zdziwiony Szweda ściągnął brwi.
—  W  jaki sposób pani może o tern wiedzieć?
—  Jeżeli wogóie ktoś może c tern cokolwiek wiedzieć, to

tylko ja  Byłam  przecież ;egu najbliższą sąsiadką —  wyszep­
tała, a szept ten na chw ilę zadźw ięczał jak muzyka. —  Kilka 
razy słyszałam, jak w racał późno do domu nie sam !... Byłam  
ciekaw a stawałam  przy ścianie i podsłuchiwałam. Taki brzyd- 
ki mam zw yczaj! Słyszałam ...

—  Co pani słyszaia?
—  Głos kobiecy....

—  Czy pani się nie omyliła? Czy Kester doprawdy przyj 
mował wizyty jakiejś pani? J

—  Czy pa» ma coś przeciw tem u? —  Paulina Gunst po­
dniosła kieliszek cocktailu do ust. ,

—  Nic nie mam przeciw temu ? —  odpowiedział drżąc pra­
wie z niecierpliwości usłyszenia czegoś więcej Ujął kieliszek, 
jakby go miał zgnieść i wychylił

—  Ale czy pani naprawdę się nie om yliła?
—  W ykluczone! Mam jeszcze w uszach dźwięk tego głosu, 

itaki miękki, czarujący głosi
(D . C. N.Y



s t e w o Crtnutek, 29 kwietnia 1937 *.

CASINO; PREM IERA. F ilm  d la  wszyskRlch.

C h id t ttara szkapi, staroświecki wóz, 
podchoiitloaycb fodci aa baCaaki w iózt,.

D o r o ż k a r z  Nr. 13
Zabaw ia komedia, pełu* i jc ia , werwy, beztroskiego smiecha, 

w o p raco w ała  <Speca* bamoru WIECHA.
W roli .Dorożkarza mimo woli* Stanisław  S I E L A r t S K I .  
V roi. g h  Andrzejew ska, iw lk ltfs k a , Żelichow ska, 

Cybulski, Grabow ski, skoneczny i in. Nidpr:. DODATKI.
u i  i m  if • r *y i j c l t  ia paciątkl l i i i f ó w  p tnk tia ia ie  4 ,  6 ,  8 I 10.15,  

M łeó b a a o ra « e  I b e ip łi ta e  alewaźoe
m

O B W I E S Z C Z E N I E .
Z trz g d J T o w a rz y s tw c  K red y to w eg o  m ia r ta  t ir iin *  n in ie js zy m  p o d a je  do w la d o io o fid  ć lu łr . lk ó w , w ie rzy c ie l:

I Innych osoo  za in te re s o w a n y c h :
1) że za nieulszczende zaległość i innych należności z pożyczek przez Towarzystwo wydanych Odbęd, się w lokalu Towruzystwi piŁJ uBcy 

Jagiellońskiej Nr. 14 w Wilnie, w obecności Koimtetu Nsazorczego i Zarządu Towarzystwa, licytacje publiczne niżej Dodanych nieruchomość, położonych 
w m eście Wilnie: p.erwsza —  15 czerwca 1937 r., a jeśli pierwsza nie dojdzie do skutku, druga — 30 czerwrc 1937 r Licytacje rozpoczną się c godzinie 
12-ej w p o ł; 2 ) że zgodnie z § £4 statutu Towarzystwa licytacja rozpoczn:e się od sumy nieumorzonyd. pozostałości pożyczek z doliczeniem do tej sii.ay 
raty bieżącej wszystkich zaległości w ratach, odsetek za zwlokę, wszystkich wydatków uskutecznionych na rachunek dłużnika, kosztów egzekucji obciążiją- 
cych dłużnika a również zaległość podatkowych —  skarbowych i komunalnych, o Których informacje będą otrzymani przed 'dniem licytacji, przy czyn. 
■na nabywco nieruchomości będą pizek ne obciążające spizedawaną n.eruchomość pożyczki; 3 ) że osooy życzące wziąć udział w licytacji mogą przegląda- 
w biurze Towarzystwa {Wilno, jagiellońska 14) w godzinach urzędowych (od 9 do 2 pp.) lub w odnośnych Księgach hipotecznych o ile nieruchomość 
Dosiad3 uregulowaną nipoiekę, akta doiyczące zastawu nieruchomości wystawionych na sprzedaż; 4) że osoby przystępujące do licytacji winne przed roz­
poczęciem. przetargu złożyć wadium w wysokości wszystkich zalegrośc , zaiegtych podatków oraz wydatków związanych z wystawieniem nieruchome 
ści na licytację; 5 ) że suma zaofiarowana na licytacji, za potrąceniem zlożonigo wadium, nieuiszczonych pozostałości pożyczek, raty oieżącej z należnymi 
od niej odsetkami za zwłokę, a również opłaty alienacyjne winne być uiszczone w ciągu dni 14 od dnia licytacji: w razie zaś niewniesiertia w terminie 
wskazanym wymiemonycn należności, nabywca traci złożone przy licytacji wadium, które będzie użyte na opłatę zaległości podatkowych, kosztów egzeku. 
cji, wydatków uskutecznionych na rachunek dłużnika i opłat, należnych Towarzystwu z wystawionych na sprzeda/ nieruchomość., a ta pozostanie nadał 
własnością, dotychczasowego właściciela:

516
534
531

555
574
603
615
610

620

U STA L EN IE  CEN NA CEGŁĘ

WTLNO Wojewoda, wileński w y ^ a  
zyi w aniu 22 bm. następujące ceny 

na cegłę pełną za 1000 sztuk w zło - 
tych: m. Wilno — łO zł. loco cegieł - 
nia. ±8 zł. loco budowa. W  powiatach: 
(loco cegielnia) —  brasław skin — 50 
zł. dziśniońskim — 45 zł., mołodec - 
Kim —  50 zł., oSzmiańsKim —  50 zł., 
posiaw„kim —  48 z ł , święciańskim—  
45 zł., wilejskim —  50 zł wileńsko 
trockim —  41 zł

W inni żądania lub pobierania cen 
wyższych oa wyznaczonych ulegną w 
drodze adm inistracyjnej Karze aresztu 
do fi tygodni lub grzywny do 3 tys. 
złotych, przyczem może być orzeczona 
konfiskata cegieł.

JP IĘ K S Z A N IE  M IA STA

W A R S Z A W S K Ą
W ILNO. Na pierwszem konstytuują 

ceni posiedzeniu K om isji Ukwiecenia 
W ilna odbytem w dniu 20 kwietnia 
rb. stawni sie licznie reprezentanci or 
gar.izacyj społecznych i kulturalny ch 
Wilna zaproszeni przez Związek Pro­
pagandy Turystycznej. Po przedysku­
towaniu zasadniczej lin ji postępowa­
nia i wysunięciu szeregu pomysłów i 
zamierzeń w kierunku możliwie szyb­
kiej ich realizacji na terenie W ilna   5,26 3/i8.
wyłoniono trzy kom isje: wykonawczą Nowy Jork kabel 5,28 —  5,2914 —
techniczną i kom isję ocen (ju ry ) 5,2ó%.

Przedstawiciele poszczególnych or-- ^ s*° 21,38 —  130,72.
ganizacyj rozdzielili między siebie o f*ary  ̂23,56 23,62 23,50

OBW IESZCZENIE.
Rozeszły się wersje w Wilnie, 

że przy ul. Ostrobramskiej została 
otwarta fiilja moja w sklepie daw­
niej Stojaka. W obec tego podaję 
do wiadomości Szanownej Klijente 
li, że posiadam w Wilnie tylko je­
dno przedsiębiorstwo handlowe, 
założone od 'at przeszło 30-tu, 
przy ul. Zamkowej Nr. 20-u i in­
nych sklepów i fiiji w Wilnie nie 
otwierałem i nie posiadam.

Z obecną firmą B. Januszkie­
wicz przy ul Ostrobramskiej, nic 
me mam wspólnego.

Co podajac do ogólnej wiado­
mości pozostaję z poważaniem.

ANTONI JANUSZEWICZ 
Skład Win i Towarów Kolonjal* 

nych
Wilno, ul. ZamKowa 20-a, tel. 872.

406
383

3393
1253
4231

10753
10250

5755
120
39

4294

Borodzicz 'Weronika 
Zarecki Eljasz . Mowsza 
Flekser Mejer, FleWserówna Sor„ i 

Glezerowa Rachela 
Wajnesowa Chaja 
Kozubska Marja 
Tulowski Mikołaj 
Kort Josel 
Remz Hirsz

Musałówna Zinakk

Zmaczyńska Marja 
Wabiszczewicz Anna

4 5 6 7 8 t

Bogusławska Nr. 5 366 80 1898.73 273 59 83*10.— 1334 46
Antokolska Nr. 33, obecnie Nr. 21 759.85 5015.91 675 74 252C0.— 5625.92

Lwowska Nr. 15 2022 10232 90 1644.24 48300.- 964T07
Rakowa Nr. 3 1636.50 7742.7 7 1189.94 33600 — fl 53: .68
Witaomierska Nr. 139, obec. Nr. 165 9728 75 2963.19 365 55 9 9 0 : . - 2961 33
Wojskowo - Cmentarna Nr. 3 759.42 121914 224 62 6500.— 1406 98
Stetańska Nr. 13 1501.50 1.5816 55 2813.55 8 8 8 0 0 - 11879.40
OstrobramSKa Nr. 22 x. e l i i n i

141960
z W, C if*

1583.40

17986.55 2709./O 831 CO — 17410.58

Strycharska Nr. 2», obecnie Nr. 16 w/e plfoa
3ia38 07 

w /e tkia
53/29.82

1187.23 495.22 16308 - 1151.17

Jasna Nr 51 1125 01 61 56 1416 44 550 66
Sosnowa Nr 25 781 22C.75 4G 03 130..65 326.40

2692 
16540 

nleortg.
WYJAŚNIENIE RUBRYK ł )  N-ry pożyczek, 2 ) N-ry hipotek, 3 ) Nazwisko i imię właściciela nieruchomości, 4 ) Ulica i Nr. domu, 5) Obszar 

w metr. kwadr., u) Suma zaltglych należności w ratach, odsetkach j wydaiKach, poniesionych na rachunek dlużnuta, któm winna być uiszcz.oną przez 
naDywającego nieruchomość. Suma ta z doliczeniem do niej mającycn pierwszeństwo przed pożyczkami Towarzystwa zaległości podatkowych, skarbo­
wych i samorządowych, o których informacje będą otrzymane przed dniem licytacji, oraz wydatków, które ujawnione zostaną w dniu przetargu, winna 
być złożona jako wadium przed rozpoczęciem licytacji, 7) Rata bieżąca z oa setkami za zwiokę od niej, 8) Nieumorzona pozostałość pozyczk- w ustach 
zastawnych, 9) Nieumorzona pozostałość pożyczki gotówkowej

U WAGI: Licytacja rozpocznie się od sumy należności objętych rubrykami 6, 7, 8 i 9. Należności objęte rubrykami 7, 8 i 9 mogą pozostać na­
dal na hipotece sprzedawanej nieruchomość.. Kwoty wskazane w ruorykach 6, 7, 8 i 9 poaane są w ztotych.

BBE9

Z dnia 28 kwietnia 1937 r.
DEW IZY:

Belgj? 89,25 —  89,43 —  e9,07 
Berlin 212,78 - -  211,94.
Gdańsk 100,20 —  99,80.
Amsteraam 289,75 -  290,47 —  289,03 
Kopenhaga 116,79 —  116,21.

[ Londyn 26,09 —  26,16 — 26,02.
Nowy Jork czeki 5,27 5/8 —  5,28 7/8

piekę kwiatową nad szeregiem ulic w 
danych dzielnicach i postanowili zba­
dać w swoich budżetach możliwość u- 
fundowania nagród dzielnicowych. W  
najbliższym czasie zostaną zor janizo- 
wane praktyczne pekazy dekoracy, 
kwiatowych w poszczególnych organi 
racjach  przez fachowców, licznie zgła 
sznjacych swoją bezinteresowną współ 
pracę w te j akcji.

K om isja wykonawcza urzęduje we 
wtorki od godz. 17-ej do 19-ej w loka 
lu Związku Propagandy Turystycznej 
(M ickiew icza ó2) tel. 21-20.

11,52

N ie o d w o ła ln ie  o s ia ln i  d zleh .

T E MP L E
w cu d o w n ym  film ie

„B o g a te  bledaiLtwo**SHIRLEY
W s r ó tc e  w sp an ia ła  p iem  era  i  e  w e i a - 

c  y  j  n e ( o  film * p o l s k i e g o  
p o t * d . ch a ra k ter w y b itn  e m ięd zy n arod ow y  

zrea lizo w an y  k o sz te m  7 b0 OC0 z ło ty ch

DYPLOMATYCZNA
r
A

Przy rre<lizows*iit filn n bt 1 ad zał 
wyszkolony aztao z a g r a n i c z n y c h  
techników i fachowców.

OŁOW IANE GŁÓ W KI SYFO N O W E 
B ĘD A  W YCO FA N E 

W ILNO. Urząd Wojewo Izki na 
wniosek Izby P . H przedłużył termin 
wymiany i wycofania z obiegu handlo 
we go ołowianych główek syfonowych 
do dnia 1 października 1937 r.

Po tym term inie w razie ujawnienia 
w obiegu ołowianych główek syfono - 
wych winni będą pociągani do odpo 
wirdzialności K im ei.

WIADOMOŚCI SPORTOWE

Praga 18,38 —  18,43 —  18,33.
Sto! olm 134.50 —  134,83 —  134,17. 
Zurych 120,95 —  121,25 —  120,65 
Wiedeń 99,20 —  98,80.
Mt-djolan 27,95 —  27,75 
Helsinki 11,55 —  11,58 —
Montreal 5,29’/2 —  5,27 

Tendencja niejednolita 
W ALUT)

Belgi belgijskie 89,43 —  89,00 
Do-'arj amerykańskie 5,28 —  5,25'/> 
Dolary kanadyjskie 5,28 — 5,25 '/i- 
Floreny holenderskie 290,47 —  288,75. 
Framki francuskie 23,62 —  23,48. 
Franki szwajcarskie 121,25 —  120,45. 
Funty angielskie 26,16 —  26,00. 
Guldeny gdańskie 100 20 —  99,80. 
Korony czestae 16.90 —  16,10.
Korony duńskie 116-79 — 115,95, 
Korony norweskie 131,38 —  130 40 
Korony szwedzkie 134,83 —  133.85. 
Liry wiośnie 24,00 —  23,20.
Marki fińskie 1158 — 11,10 
Marki niemieckie 123,00 —  121.00. 
Szylig austrjack.e 98,00 — 97,00.
Marki niemieckie srebrne 127,00 — 

125.00.
AKCJE:

Bank Poiski 100,00.
Lilpop 13,30.
Ostrowiec 28,00 
Starachowice 33,25 —  33,00.

Tendencja utrzymana.
PAPIF.RY PROCENTOWE- *

19? pożyczka inwestycyjna 1 em. 65,90

UMEBLOWANY pokój południowy z 
werandą i ogródnieni.

1 Mieszkanko słoneczne dwufokojo- 
we, kuchnia, II piętro, do wynajęcia. 
Wiwulsktego 26 m 1.

SILV-OZON
MOTOR

PO K Ó J umeblowany ze wszystkiemi 
wygodami (łazienka, telefon) z osob- 
nem wejściem do wynajęcia. Portowa 
56 —  4. Dowiedzieć się ge em. 8 —  9 l/ 2 

i rano i  3 —  6 pp

HELIOS I Najnow szy tllm  o ro ig in s  e św iatow ym  
g e n ia ln e g o  re ły s e ra  RENE CLAIRA

U R ld R  NA/st P R ie D A *
W roi. głói nych najpiękn. amerykanka J E A N  P A R K E R  

1 ulubieniec kobiet R O B E R T  D O N A T  
N*d otojrram: KoW owa atrakcja Di«ney a i aktualia

llll MARS
Cttaabrtwika 5

D Z I Ś l Król śpiewaków —

____________ R Y S Z A R D
w pięknym łilmtc m azyczn/m

W I E D E Ń - L O N
Piękny dodtlek moz«czay i

śpiewak królów

T A U B E R

Nad rroerai
C Y N
aktaalia.

**Ukle
«H C UFlTUil” litlMICil i.| W IE L m  F IL M  P O L SK I. p. . .

C Z A R N A  P E R Ł A
W  rolach głównych: Znakomita egzotyczna gwiazda L E K I, E . BODO, Że­
lichowska, Brodniewicz, Znicz i inni — Niebywałe napięcie akcji. Niespoty­
kany przepych wystawy. Nad program —  ciekawe dod.ilki

Od 5 tysięcy zł.
p oszu k aj apólnika ■ czki do rozwinięcia nieistniejącej 

*a  k resach  wjtwórni.
Zoyt i zarobek zapewniony. Oferty pisemne do r e d .. W >lwóiaia‘ _

IDE Ś4LNP K q P IE L  
KOiOOHiEUUlP^OU*

POKÓJ z niekrępującem wejściem przy 
malej kulturalnej rodzinie dla jednego 
solidnego pana do wynajęcia. Mickie­
wicza 5 1 —  1.

FO K óJ duży ckply z wygódami bez 
mebli do wynajęcia. Mickiewicza 22 
—  17

-•*w «
w « x  i S M t k i c h  a y t e k s e k  

t k ł i ł i r k  ap t c u j i t
tradka a i  adciaków

L e fn is tc B

AA1ATORSKA HODOWLA TERIE­
RÓW „A LTESSE1 WL. LEON LAM LA 

KNURoW G. ŚL.

Prow. A. P A K A

Kuono i sprzenc?
DZIAŁKA 9 ha, ładnie położona wśród 
jezior, 4 kim. od Trok do sprzedania. 
W. Pohulanka 41 —  4. Od 2-ej do 5-ej.

DWÓR orzyjmie od 1. 5. letn i-J
ków. O j  stacji Bezdany 2 i pól kim 
Codzienna pocztai, radjo, telefon ko- j 
ściół. Miejscowość sucha, zdrowa i ma j 
lownicza, park, las, woda Odżywianie j 
obfite i smaczne. Bliższe informacje na 
miejscu lub listo winie. Pocztai Btzda- 

-ny, majątek Orwidów, S Dąbrowski.

prowadzona na poziomie angielskim, 
jedyna w kraju :iogąca poszczycić się 
najwyższemi odznaczeniami z I Świa­
towej W v9tawy Psów Rasowych we 
Frankfurcie n/M., poleca airedale— , 
welsh— , szkockie—  i ostrowtose foks—  
teriery w cenach od 1(X) zł począwiszy 
zależnie od jakości ji Wicku egzem­

plarzy.
Hodowla ma do dyspozycji przepięknego reproduktora, oryg. anglika 

airedale teriera „Fraisąuaitii Juraco“, svna ..Hathaway Democrata", najwybit­
niejszego reproduktora i zwycięscy kontunentu, zdobywcy 17 certyfkatów ■;
champ międzynarod. i „I lanipsy Patricia" idobywczymi 6 certyfikałów 'm
champ. międzynarodowego. Należność za Dokrycje wynosi 100..— zL

Porruhu.o procy

serje 86,75.
39? pożyczka inwtstyeyjna 2 em. 64.90 

serje *4,00 
5% konwersyjna 59,50.
59? kolejowa 57,50 — 57.85.
6% dolarowa 54,50, kupon 8,32 
4% premiowa dołarowa 43,50.

 ̂ 1% stabilizacyjna 368.00. kupon 6.38.

POTRÓJNY SUKCES CHILIJ- 
SKIEJ TENISISTKI

LONDYN. Znana tenkistka chilijską 
Anita Lizana odniosła potrójne zwycię­
stwo na międzynarodowym turnieju 
Braiighton (Anglia). W grze pojedyn­
czej pokonała w filnaile Dorotę Round 
0 -6, 6 :2, 6 :2, w grze jxidwójne| pań j 
wespół z Yalerio p*okonala parę Round )
— Dearman, wreszcie w grze miesza- 1 
Rej również zdobyła pierwsze miejsce j 
w parze z Chińczykiem Kho - Sin - K;e 

« ' * .
BERUN. w  dniacł- 7 - 9  maJ& ^  kupon 51>74

VI 'nachjum walczyć będzie niemiecka 
reprezentacja tenisowa o puhar DavF 
sa z Austrią w następującym składzie:

Von Cramiti, Henkel i Dettner.
ł w m w f m w ł w n ł i H M i i

NALFPKA 3-C 10 MAJOWA 
WINNA BYĆ W  K A 20FM  

OKNIF

dobrej marki okazyjnie do 
sprzedania Do-y.iedzieć się: Wiwulskie-
go 4- 6  w godz. 10— 12.

LFTN1SKO w Czarnym Borze, w so- 
i snowyrn lesie, wygodne doiazdy dc 

Wilna. Z utrzymaniem lub bez. Dowie­
dzieć się w Reaakcjj między U i 12 pp

AGRONOM — 16 la t praktyki w du­
żych m ajątkach. Zna gospodarstwo roi 
ne, leśne i rybne, świadectwa b. dob 
re, samotny, lat 38. —  poszukuje pra 
cy. O ferty do Adm. „Słow a" sub J .  P

RZĄDCA . EKONOM, szkoia rolnicza 
długoletnia oraktvka, samotny, [Kjiszu 
kuje posady. Zgłoszenia Gienek Rowin- 
siei/ poczta Brok, woj. białostockie.

I

RZĄDCA EKONOM z aobremi zalswtac 
czsniami, samotny potrzebny1 do ma­
jątku koło Wilna. Zgłaszać sie Dobio- 
czyinny 2 m. 4, o 9 j4  rano i o 2 po 
południu.

KUPIĘ dwuosobowy ze sterem kajak 
w dobrym stanie. Cena według umo­
wy. Zgłoszenia kierować ul. Lubelski 
Nr 6 nt. 2.

LETNISKO pokój i kuchnia 
pokoje z używalnością kuchn . 
wa Nr 19, m. II. Od 2 do 5-ej

Porto-

aam

KUPIE WÓZEK DZIECINNY space- [ 
4% konsolidacyjna 55,25 —  55,00 — ! rówke. Zgłoszenia do Adminisrracjr dla 

55,13 —  53 88 —  53,63 dwa ost. i „W‘‘ • 1
setki. 53,50 —  53,25 dwa ostatnie j 
drobne. j

414% Rozn. Ziem Kred. serja I 51 00, 1 y  ^

N & n k a

AlĄ% ziem/sloe seria piąta 52 75 — 
52.50.

5% Warszawy nowe 58,75 — 59,50 
5% Kalisza nowe 47,00.
5% ł odzi nowe 52.25 
5% Piotrkowa nowe 48 50.

Tendencja iia pozyczek nieco moc­
niejsza, dla listów mocmeisza.

W *

P«ZĄ.D0A' A D M IN ISTRA TO R w sred ' U POJEDYNCZE]  ̂ OSOBY przyjmę 
oraz dwa nim wieku, energiczny, samotny, 23 la ' prowadzenie gospodarstwa domowe- 

ta praktyki w dużych, pierwszorzęd Oferty w adm,t „Słowa" pod „J.
nych majątkach, szkoła rolnicza, o b e-1, 
znany w każdej ęałezi rolniczej ęleśni 
ctwie, i-yholostwie) poszukuje posady i 
O ferty do A dm inistracji S łow a" pod j /
Agronom Fabryka wyrobóy coaziennej potrzeby

'------- 1 szuka P R Z E D S T A W IC IE L  A

Prncm zoonnrô BB

POSZUKUJĘ od 1-go czerwca 2-póko- i j 
jowego mieszkania z wszelkiemi wy | 
godami na piętrzę. Oferty skierowywać 
do ,,Slowa“ pod A. R z podaniem ceny. j ,

3-ch POKOJOWE mieszkanie z wygo- *

E G Z A M IN  DO E L .  1 G IM N ,.
— grupowe- i j»o,ied\fńęze. rejiely- 
s je  -  itsysteinutyzowanir niate-- 
riahi. —• A\’ykwiilil'ikowane siły 
nn nezv cielak re.- ; ord szeregu lat 
]>rzygoto\vii uje.e dzieci do egzajn.

I ji fo n u n c  j e : W iw ulskieero -4— ti 
w godz. 10 —  12 prócż świąt. —

dam do wynajęcia. Uf. Mickiewicza FRANCUZKĘ - poszukuje małżeństwo 
19, I piętro Portjer wskaże. Adres w Administracji „Słowa"

j N A UCZ Yrt Ijrj LKT kurepet/tork’ . wy 
: chnwawi zynie bony pieięgniar-ki och 

mistrzynie i wszelkiego rodzaje. nln?tł 
deruowa zanosrednicza W o ji - z - ih l- 
Biuro Funduszu Pracy. W ib-c Post? » 
aka 2 . te r  12-96, od godr 8-

zaprowa-
dzonego w składach aotecznyck i spo­
żywczych w Wilnie. Oferty pod „Zdol­
ny" do ..Słowa".

i

WYCHOWAWCZYNI (Ireb.) p ć ś i ke 
ie posady, zajmie się daećm w
kil od 3 lat, umie szyć. Poważne
teiicjL
do 6 ?

Ul Bakszta 11 m 5 m> g

W DNIU 25, 4. 37 P przy błąkała się 
suczynka Foksterjer. Po trzech dniach 
uważani za własność. Wilno. Czarny 
Trakt, komisarjal drug: dom własny,
Józeta Bogdziewicza.

W rdaw ca ^taoMaw Mackiewicz. Druk „SŁOW O" WUiKi fgmkrw t 2
■tns» 

Aoda».zkk-?ita


